
POGODA
Dziś będzie pochmurno, chłodno, prze­
lotne burze z deszczem, temperatura 53 
stopni, w nocy burze, temp, około 40 
stopni. Wiatry półn. wschodnie 10-18 
mil godz.

W piątek bedzie pochmurno, chłodno, 
możliwe przelotne burze z deszczem, 
Temperatura około 52 stopni. Możliwość 
opadów dziś i jutro 50-60 procent.

Wschód 5:03, zachód 6:36.
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KALENDARZYK
Dziś — czwartek, dnia 20 kwietnia— 

Mariana, Teodora, Agnieszki.
Jutro — piątek, dnia 21 kwietnia — 

Feliksa, Anzelma.
Pojurtze — sobota, dnia 22 kwietnia— 

Sotera, Kajusa, Łukasza, Leona.
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MIGI ZAATAKOWAŁY OKRĘTY 7 FLOTY US
Produkcja Wzrasta - Inflacja Także

Jutro Bankiet!

Astronauci

porożu- njerzy izraeia) tłumy wyległy \ Ovanesov i dr Vladimirem

Świadek z ZSRR
Czerwoni Żądają

Wojsko Nie Chce

brali się w cywilne ubrania 
i zmieszali się z ludnością”, 
natomiast regularne oddziały 
sajgońskie “wprawdzie dobre 
w polowaniu na Viet Cong, ale 
przerażone myślą o walce z 
żołnierzami Wietnamu Półn. 
opuściły miasto”— powiedział ■

że
co
ą

— SEN. FULBRIGHT 
_ KONTRA 
—“GŁOS AMERYKI”

Jesteśmy świadkami prze­
dziwnego zjawiska. Senator z

(Ciąg dalszy na str. 2-ej)

Tel Aviv (UPI) — Z okazji 
24 rocznicy niepodległości 
państwa izraelskiego odbyła 
się tradycyjna parada wojsko­
wa, która wprawdzie była de­
monstracją siły zbrojnej Izra­
ela, ale była spokojna i nie 
miała akcentów prowokacyj­
nych. Wzdłuż wybrzeży flota 
izraelska demonstrowała ma­
newry ścigaczy zbrojnych w 
wyrzutnie rakietowe, na plaży 
odbył się desant spadochro­
niarzy.

W orędziu rocznicowym do 
narodu 83-letni prezydent 
Zalman Shazar wyraził na­
dzieję, że “ostatni rok pierw­
szego ćwierćwiecza niepodle-| 
głości” przyniesie zakończenie j

po- 
bę- 
in-

mają się rozmiary masowej 
komunikacji lotniczej”.

Browne powiedział uczest­
nikom konferencji, że “brak 
międzynarodowego j-------
mienia prowadzi do absurdu”, 
który powstaje wskutek tego, 
że “pewne środki komunika­
cji lotniczej korzystają z peł­
nej swobody, a linie regular­
ne podlegają jednostronnym i 
ścisłym ograniczeniom”.

Inny Amerykanin — Glenn 
Gramer, przedstawiciel Mię­
dzynarodowej Rady Lotni­
czej, wezwał do zawarcia po­
rozumienia przez wszystkie 
linie, ponieważ “przemysł lot­
niczy potrzebuje rozwagi w 
działaniu na rynku”.

Zasadniczym założę niem 
konferencji było zajęcie 
wspólnego stanowiska, a nie 
znalezienie stałych rozstrzyg­
nięć.

Paryż (UPI). Delegacje ko­
munistyczne w Paryżu zażą­
dały dziś, aby w przyszłym 
tygodniu wznowić pertrakta­
cje pokojowe. Żądanie to nie 
zostało tym razem poparte 
warunkiem wysuniętym w ub. 
tygodniu, aby przed podję­
ciem rozmów wstrzymane zo­
stały amerykańskie naloty 
bombowe na Wietnam Półn.

Dyplomaci są zdania, że 
: przedstawiciele US i Sajgonu 
■ podtrzymają swój warunek,

Madryt (UPI). W madry­
ckim Pałacu Kongresowym 
przedstawiciele rządów 47 
krajów i przedstawiciele 54 
linii lotniczych obradują nad 
“absurdalną wojną cen” za 
przeloty samolotami czartero­
wanymi i samolotami objęty­
mi normalnymi rozkładami 
lotów. z

Cztero-dniowe obrady do­
prowadziły do stwierdzenia, 
że przeloty czarterowe wzro­
sły dwukrotnie w porównaniu 
ze wzrostem przelotów regu­
larnych linii lotniczych.

Secor Browne, przewodni­
czący Amerykańskiej Rady 
Lotnictwa Cywilnego powie­
dział, że sytuacja na rynku 
turystycznym przypomina mu 
“Alicję w krainie czarów... 
która nagle i często spostrze­
ga, że przybiera inne kształty

Spotkania Nie Będzie
Bonn (UPI). — Dyplomaci 

twierdzą, żę kanclerz zachod- 
nio-niemiecki Willy Brandt 
nie spotka się z prezydentem 
Nixonem w czasie jego dwu­
dniowego postoju w Salzbur­
gu w Austrii.

Przypuszczalnie Prezydent 
nie wykorzysta tej okazji dla 
spotkania z jakimkolwiek in­
nych przywódcą europejskim, 
z wyjątkiem gospodarza, to 
jest kanclerza' Austrii Bruno 
Kreisky’ego.

Astronauci Young i Duke 
wsiądą do statku “Orion” o 
godzinie 9:42 rano, a odłącze­
nie się statku księżycowego 
od statku macierzystego odbę­
dzie się o godzinie 12:08 w 
południe. Podróż statku 
“Orion” na powierzchnię pla­
nety rozpocznie się o godzinie 
2:29 i potrwa kilka minut. 
Dzisiaj wieczorem o godz. 6:19 
(czas chicagoski) Young i

. Duke opuszczą statek ażeby 
i odbyć swą pierwszą pieszą

Meany: Strajki 
Przestały Być 

Skuteczną Bronią
Washington (UPI) — George 

Meany, prezes związku złączo­
nych unii AFL-CIO, twierdzi 
że strajki przestały być skutecz­
ną bronią dla zorganizowanej 
pracy, wobec tego mianował 
specjalny komitet którego za­
daniem bedzie wynalezienie in­
nej zastępczej ale skutecznej 
broni do walki o prawa robo- 
ników.

Meany powołany na przesłu­
chy senackiego sub-komitetu 
pracy, który rozważa propozy­
cje prezydenta Nixona wzbro­
nienia wszelkich strajków w 
przemyśle transportacy j n y m, 
powiedział że sprzeciwia sie 
propozycjom prezydenta Nix­
ona, natomiast zgadza sie ażeby 
Kongres ograniczył wyjście na 
strajk do 40 procent robotników 
w jednej z branż przemysłu 
transportacyjnego.

Meany stwierdził dalej 
z biegiem lat zmienił zdanie 
do skuteczności strajków,
zwłaszcza od czasów gdy unia 
mogła wywołać swych człon­
ków na strajk płacąc im tylko 
60 centów na godzinę z fundu­
szy strajkowych. Obecnie mi­
mo że benefity wypłacane straj­
kującym robotnikom są trochę 
wyższe, to jednak nie wystar­
czają ażeby pokryć chociaż czę. 
ściowo wzrastające wydatki 
przeciętnej rodziny.

Meany, lat 77, powiedział że 
polecił mianowanemu przez 
niego komitetowi ażeby wgląd - 
nął głębiej w możliwość wpro­
wadzenia przymusowych arbi- 
tracji miedzy uniami a prze­
mysłowcami. dla uniknięcia w 
przyszłości strajków. Prezes 
AFL-CIO stwierdził jednak że 
wątpi czy dożyje tej chwili gdy 
opracowane przez komitet 
środki zaradcze (bez wyjścia 
na strajk) wejdą w życie.

I stracja, tj. stu bilionowego 
i wzrostu ogólnokrajowej pro­
dukcji w roku 1972.
Dodatnie Czynniki

Peterson wymienił kilka do- 
! datnich c z y n n ik ó w, które 
1 wpłyną na ustabilizowanie in- 
! (ciąg dalszy na str. 6-ej)

Absurdalna 
‘Wojna Cen' 
Lotniczych

na ulice, ruch został wstrzy- Semenoviczem. stwierdził, że 
many i rozpoczęły się zbioro- potencjalne rezerwy gazu i 
we tańce, śpiewy i zabawy. | nafty w Zachodniej Syberii 
Place miejskie i parki zostały j są dwukrotnie większe od 
zamienione w teatry pod go- złóż z okolic Wołgi i gór Ural- 
łym niebem, dające przedsta- skich. 
wienia. Natomiast wieczorne! 
niebo rozświetlała feeria ogni i 
sztucznych.

Rosjanie 
o Złożach Nafty 

Na Syberii

Lżejszy Kaliber
“. . . wszystkie potrawy świą­

teczne ozdobione zielenią, były 
prawdziwe. Tylko kiełbasa by­
ła sztuczna . . . Zdecydowano 
się na takie rozwiązanie, 
nleważ ta sama “kiełbasa” 
dzie grała jeszcze w kilku 
nych scenach serialu".

(Łódzki “Express Wieczorny" 
o telewizyjnym serialu “Chło­
pi”.)

Temperatura
New York (UPI). Najwyż­

szą temperaturę, 98 stopni,

Senat Widownia 
Ostrych Debat
Washington. (CST)—Wczo­

raj doszło do bardzo ostrego 
starcia w Senacie między zwo­
lennikami i krytykami polity­
ki wietnamskiej prezydenta 
Nixona. W cztero - godzinnej 
debacie, która chwilami była 
bardzo burzliwą., senatorz.v ob­
rzucali się wzajemnie wyzwi­
skami. Krytycy określali bom­
bardowanie Półn. Wietnamu 
przez samoloty amerykańskie 
—“barbarzyństwem” nieludz­
kim i niemoralnym aktem”, 
gdy zwolennicy Nixona na­
zwali krytyków' “hipokryta­
mi” którzy potępiają bombar­
dowanie komunistów', a rów- 
noc ześ n ie u spr a w i ed 1 iw i aj ą 
inwazję komunistów' na Połu­
dniowy Wietnam.

Senator Goldwater potępił 
“tchórzowskie stanowisko se­
natorów, którym wydaje się 
że wojnę można zakończyć 
kiwnięciem palca przez jedną 
noc i rozpocząć wycofywanie 
naszych wojsk z terenu wo­
jennego”. Goldwater wniósł 
następnie rezolucję domagają­
cą się potępienia Hanoi za in­
wazję i agresję Płd. Wietna­
mu.

Krytycy nie dopuścili do 
głosowania nad rezolucją 
Goldwatera, który zapowie­
dział że nie rezygnuje i taką 
rezolucję przedłoży ponownie 
dzisiaj w Senacie, powtarza­
jąc ją w' następnym tygodniu 
—i jeśli nie dojdzie do głoso­
wania dzisiaj nad tą rezolucją.

Sen. J. William Fulbright 
(D-Ark.) nazwał bombardo­
wanie Płn. Wietnamu, “barba­
rzyństwem, nieludzkim i nie­
moralnym aktem, który przy­
nosi wstyd Stanom Zjednoczo­
nym”.

Sen. John Sherman Coo­
per (R-Ky), który dotychczas 
znajdował się wśród kryty­
ków polityki wojennej Nixona 
—zmienił zdanie. Cooper wy­
powiadając się za dalszym 
bombardowaniem Płn. Wiet­
namu, podkreślił że akcja ta 
jest konieczną dla zapewnie­
nia bezpieczeństwa 80,000 żoł­
nierzom amerykańskim znaj­
dującym się j szcze w Wiet­
namie, którzy zostali zagroże- 

tu tysięcy wojsk

i rozmiary. Tak samo zmie- ewentualność.”
Gdy tylko przebrzmiały sy­

reny, które zawodzeniem swo­
im uczciły pamięć 6,000 po- zebraniu amerykańskich po­
ległych w trzech wojnach żoł- logów wraz z dr Gurgen

IJ ćt-nLO  — W ICilZlcii i btalll jJCL cl bill ta,  ŁUpiH,
Jest to intepretowane jako I naoczny świadek, wojskowy !zanotowano wczoraj po połu-l 

wskaźnik, że wizyta Prezy- doradca amerykański, który w1 dniu w Cotulla, Texas — a 
denta w Austrii będzie miała tym natarciu nieprzyjaciel-! najniższą. 11 stopni, dzisiaj! 

został lekko ranny w nad ranem w Winnemucca.' ni inwazją 
i Nevada. i komunistycznych.

Jeszcze nie przebrzmiały 
echa walki o uratowanie Ra­
dia Wolnej Europy przed za­
machem przew. Senackiego 
Komitetu Spraw Zagranicz­
nych senatora Williama Ful­
brighta (D. z Arkansas) a mu- 
simy podjąć nową walkę z 
tym samym kacykiem z Ar­
kansas, tym razem w obronie 
USIA (U.S. Information 
Agency) i “Głosu Ameryki.” 
USIA informuje o Ameryce 
cały świat. Wydaje np. mie­
sięcznik “Ameryka” w Polsce 
i podobne wydawnictwa w in­
nych krajach. Zaopatruje bi­
blioteki i instytucje kultural­
ne w obcych krajach w książ­
ki i czasopisma o życiu w Sta­
nach Zjednoczonych.

* ❖ *

Podwyżka Płac 
Główna 
Przyczyna
Dewaluacja Dolara, 
Wzrost Eksportu 
Korzystne
Washington (CT). Ogólno­

krajowa produkcja w pierw­
szym kwartale roku 1972 
wzrosła o $30.3 bilionów, jak 
podał wczoraj Sekr. Dept. 
Przemysłu, Peter G. Peterson. 
Polepszenie w gospodarce 
państwa zostało jednak prze­
kreślone wzrastającą inflacją, 
wywołaną podwyżką płac dla 
pracowników rządowych, któ­
ra to podwyżka z końcem ro­
ku została wypłacona z datą 
wstecz do sierpnia ub. roku, 
po cofnięciu wydanego przez 
prezydenta Nixona zarządze­
nia kontroli cen i płac. Peter­
son twierdzi, że wypłata przy­
znanych podwyżek przyczyni­
ła się do wzrostu inflacji o 
przynajmniej jeden procent.

Dr Harold C. Passer, asy­
stent Sekr. Przemysłu dla 
spraw gospodarczych, twier­
dził, że administracja dąży do 
ograniczenia inflacji do naj­
wyżej trzy i ćwierć procent 
w drugim kwartale roku, przy 
równoczesnym zwiększeniu

1 v ustawianiu na planecie 
stacji naukowych, oraz w 
przeprowadzaniu eksploracji 
pagórkowatych terenów bli­
sko miejsca lądowania statku 
księżycowego “Orion”, posłu­
gując się w odbyciu podróży 
małym samochodem “Rover” 
popędzanego energią z baterii. 
Przy sterze .statku macierzy­
stego “Kasper” pozostanie 

i astronauta Thomas K. Mat-

Spokojna Parada
Rocznicowa 
w Izraelu

Denver, Colo. (UPI).— Wy­
bitni geologowie rosyjscy, 
bawiący z wizytą w Stanach 
Zjednoczonych, twierdzą, że 
Sowiety będą miały dosta­
teczne zapasy nafty do roku 
1975, po odkryciu bogatych 
złóż na 'Syberii.

Mikołaj Eremenko, dyrek­
tor Sowieckiego Instytutu Ge­
ologii, podał że duże złoża na­
fty i naturalnego gazu znale­
ziono w Kazachstanie i w Cen­
tralnej Azji. Sowiety obecnie 
korzystają z dostawy nafty i 
gazu z europejskiego terenu 
państwa. Eremenko przema­
wiając na zebraniu Amery- gioscr przyniesie zaKonczenie , - , ■ o. i .konfliktu izraelsko-arabskie-!kansk^°, Stow' Geol°g°w 

go. ale dodał, że “zanim na- ?°wiedział’. ze pięcio-letm
stanie pokój _ nasze siły Pla\ sowiecki przewiduje
obronne nie maja innego wy-! 2W1fkszem,e ProdukcR "afty 

500 mihonow ton do roku 
czujność i Gotowość na wszel 1975 jak ł zwi?kszenie Pr°- czujnosc i „otowosc na wszel-; dukc;ji gazu do 32o bilionów 

kubicznych metrów.
Eremenko, biorąc udział w

Lądują Dziś 
Na Księżycu

___ ____ _ Ośrodek Badań Przestrzen- 
lara za granicą, pozostawienie nych. Houston, Tex. (UP). — 
budżetu na poprzednim pozio-' Dzisiaj o godzinie 2:41 po po- 
mie zmusiłoby do cięć i j łudniu (czas chicagoski) a- 
oszczędnośei. Jeżeli Izba Niż- i stronauci Charles M. Duke i 
sza uchwali inna sumę niż Se- John W. Young, wylądują na 
nat, sprawa zostanie przeka- powierzchni Księżyca, gdzie 
zana konferencji międzyizbo- zamierzają spędzie 73 godziny 
wej, Dyktatorek z Arkansas i w 
będzie miał wspaniałe pole do 
popisiL Będzie torpedował po­
rozumienie aż skończą się fun­
dusze USIA.

Pleiku. (UPI) — Ponieważ 
regularne oddziały sajgońskie 
i formacje lokalnej milicji po 
prostu odmówiły pójścia do 
walki z nacierającymi oddzia­
łami północno - wietnamskimi 

•— miasto Hoai, stolica powia-1 
tu odległego o 287 mil na pół- j 
noc od Sajgonu. wpadło w rę-! 
ce nieprzyjaciela. ■■ ,, J j podtrzymają swój warunek,

“Członkowie Obrony Naro-iże przystąpienie do rozmów 
dowej po prostu starannie i musi być poprzedzone wstrzy- 
ustawili broń w kozły, prze-1 maniem ofensywy komuni­

stycznej na Wietnam Połu­
dniowy.

Moskwa, (UPI) — Dzienni­
karz sowiecki Stanisław Bła- 
żenko, który był naocznym 
świadkiem nalotu amerykań­
skiego na komunistyczny port 
Haiphong twierdzi, że samo­
loty amerykańskie specjalnie 
“lotem nurkowym” skierowa­
ły się na zakotwiczony statek 
sowiecki “Simferopol” i w je­
go kierunku wystrzeliły swo­
je rakiety.

Błażenko utrzymuje także, i podróż po powierzchni Księ­
że ogień rakietowy skierowa- życa. W . kilkanaście minut 
ny został na dzielnice miesz-, później astronauci wydobędą 
kalne i na place targowe. — ‘ samochodzik “Rover” ze stat- 
gdzie wielu wieśniaków tam: jak i wszystkie przywie-
śpiących zostało zabitych. ' zionę ze sobą instrumenty i 

| mechanizmy naukowe, które 
I rozmieszczą po powierzchni 
planety, a następnie przystą­
pią do pobierania próbek od­
łamków skalnych. Powrót 
astronautów do statku księży­
cowego zapowiadany jest po 
północy o godzinie 1:07.

Jutro astronauci odbędą 7- 
i godzinną podróż w samocho- 
i dzie “Rover”, dokonując zdjęć 
! telewizyjnych, jak i przepro- 
I wadzając doświadczenia nati-■ wyłączcie prywatny charak-’skim 
i kowe. I ter. nogę.

Jedną z najważniejszych 
sekcji USIA są programy ra­
diowe “Głos Ameryki,” nada­
wane w kilkunastu językach, 
m. in. polskim, do wielu kra­
jów świata, a przede wszyst­
kim do pozbawionych wolnej 
prasy przez rządzące nimi i produkcji tak ażeby osiągnąć 
dyktatury. Komitet Spraw cel do którego zdąża admini- 
Zagr. Senatu pod przewodni­
ctwem Fulbrighta obciął bu­
dżet USIA o prawie $47 mi­
lionów (z $198 milionów) a 
“Głosu Ameryki” o $17 milio­
nów (z $50 milionów). Za ob­
cięciem budżetu głosowało 
dziewięciu, przeciw obcięci^ 
czterech senatorów.................

* + *
Zaczyna się znowu podobna j 

karuzela co z Radiem Wolnej i 
Europy. Propozycje Komitetu ! 
Fulbrighta pójdą pod gloso-' 
wanie Senatu. Budżet będzie 
również tematem dyskusji i ■ 
głosowania w Izbie Niższej, j 
która prawdopodobnie nie 
zgodzi się na niczym nie uza-! 
sadnione cięcia budżetowe dla i 
USIA. Wobec dewaluacji do-

Miasto An Loc
Przetrzymało
Atak Czołgów
USA Straciły 
w Indochinach 
55,835 Zabitych
Sajgon (UPI) — Po raz 

pierwszy w dziejach wojny 
indochińskiej komunistyczne 
Migi odważyły się zaatako­
wać jednostki 7 Floty U.S. na 
wodach zatoki Tonkińskiej.

Rzecznik dowództwa Floty 
ujawnił, że niszczyciel “Hig- 

- bee”dozna ł powierzchownych 
j uszkodzeń zewnętrznych, gdy 
jedna z bomb komunistycz­
nych spadła pomiędzy lufy 
dwóch dział pokładowych. 
Dowódca niszczyciela koman- 

; dor Ronald Zuilkoski stwier- 
I dza, że trzy inne bomby spa- 
. dły w odległości 100 jardów 
■ od okrętu, nie czyniąc szkód. 
1 W ataku tym czterech mary- 
! narzy amerykańskich odnio­
sło rany.

Atak był wprawdzie zaska­
kujący, ale inne jednostki flo­
ty odpowiedziały skutecznym 
ogniem. Zbrojna w wyrzutnie 
rakietowe fregata “Sterett” 
zestrzeliła jednego Miga i za­
topiła dwa komunistyczne ści- 
gacze. które przyłączyły się 
do ataku.

Dopiero tęraz ujawniono 
też, że jeszcze w poniedziałek 
niszczyciel “Hamner” zlikwi­
dował komunistyczną kano- 
nierkę patrolową.

' Czołgi Na An Loc
| Na oblężone miasto An Loc 
komuniści rzucili do ataku 
setki żołnierzy, wspieranych 

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

Trwa Akcja 
Terrorystów 
Irlandzkich

Belfast (UPI — W rejonie 
katolickiej dzielnicy Ander- 
sonstown w Belfaście wyrzu­
cony został z samochodu na 
bruk, a następnie zastrzelo­
ny, młody mężczyzna, które­
go nazwiska do tej pory ni* 
ustalono, ale który niewątpli­
wie był ofiarą “bojówki eg­
zekucyjnej” IRA.

Ofiara “wyroku” zmarła 
przed przywiezieniem jej do 
szpitala.

W innej dzielnicy Belfastu 
— Divis Flats — żołnierze 
brytyjscy zostali ostrzelani 
ogniem sniperów.

Również w Belfaście uzbro­
jeni osobnicy pod lufami pis­
toletów uprowadzili dwie ka­
tolickie dziewczyny, oskarżo­
ne o utrzymywanie stosun­
ków towarzyskich z żołnierza­
mi brytyjskimi, wywieźli je 
na rynek pobliskiego mia­
steczka Coalisland, gdzie 
wśród szyderstwa i prze­
kleństw tłumu zgolono nie­
szczęśliwym włosy, oblano 
żółtą farbą i obtoczono w pie­
rzu.

Dziewczęta w stanie szoku 
i załamania nerwowego zbli­
żonego do histerii, policja 
przewiozła do szpitala w 
Dungannon.

Nastroje bojowych organi­
zacji irlandzkich doszły do 
szczytowego zaognienia, gdy 
urzędowa komisja brytyjska 
stwierdziła, że początek 
“krwawej niedzieli” w Lon­
donderry dali ukryci terrory­
ści, którzy pierwsi otworzyli 
ogień, a dopiero później odpo­
wiedzieli spadochroniarze bry­
ty jscy, zabijając 13 osób.

Wyjazd Sadata
Kair. (UPI)—Egipski pre­

zydent Anwar Sadat jeszcze 
w tym miesiącu wyjedzie do 
Moskwy na rozmowy poświę­
cone zagadnieniom wojsko­
wym i politycznym. Rozmowy 
te w kołach dobrze poinformo­
wanych określa się, jako 
“krytyczne i rozstrzygając?” 
ponieważ stosunki na linii 
Moskwa - Kair znacznie się 
pogorszyły i nie widać sygna­

łów. aby, zmniejszy! się stan 
1 zaognienia.
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Głos Polonii z Cleveland i Okolicy
KORESPONDENCI:

Eugenia i Jerzy Stolarczyk 
9421 Alexander Road 
Cleveland, Ohio 44125 

Telef. Area Code 216; 641-7528
Od Redakcji: — Gminy i Grupy Z.N.P., oraz Towarey- 
stwa i Kluby Polonijne proszone są o przesyłanie wszel­
kich zawiadomień i wiadomości do Kroniki z Cleveland 

okolicy wprost do korespondenta Dziennika Zw. pp. 
Eugenii i Jerzego Stolarczyk pod wyżej podany adres.

Odznaczenie Członków Gr. 959 ZNP
W niedzielę 9-go kwietnia 

b.r. Grupa 959 ZNP w Dillon­
vale, Ohio uhonorowała swych 
członków, którzy należą do 
Związku Narodowego Polskie­
go 50 lat lub dłużej. O godzi­
nie 10:30 rano w kościele św. 
Adalberta odprawiono uroczy­
stą mszę św. na intencję człon­
ków. Ksiądz całe kazanie mó­
wił o ważności należenia do 
bratniej organizacji, wiernej 
pracy z wiarą, żeby ich praca 
była pożyteczna dla Związku 
Narodowego Polskiego i nadal 
służyli swej organizacji w 
miarę możliwości.

O godzinie 12-ej w południe 
w sali parafialnej odbył się 
bankiet. Po spożyciu obiadu 
prezes Grupy W. R. Barsch 
przeprowadził program. A. A. 
Kopczyński komisarz Okręgu 
9-go ZNP wręczył członkom

honorowym odznaczenia jakie 
Zarząd Centralny ZNP z tej 
okazji im nadał. W przemó­
wieniu wyraził podziękowanie 
za dobrą pracę dla Związku 
również prosił ażeby nadal 
głosili dobre słowo o naszej 
organizacji.

Tomasz Wyszyński organi­
zator Dystryktowy z Akron, 
Ohio mówił o przywilejach 
jakie członkowie mają w 
Związku Narodowym Pol­
skim.

Grupa 959 ma kółko Mło­
dzieży. Młodzież należąca do 
tego kółka wykonała program 
składający się z muzyki i tań­
ców pod kierownictwem Nan­
cy Broz i J. Kasprowskiej. W 
wolmym czasie po programie 
Tomasz Wyszyński objaśniał 
plany ubezpieczenia w Związ­
ku Narodowym Polskim.

Harnam w Cleveland
W ciągu ostatnich kilku lat 

narastała opinia, że w Cleve­
land zamiera zainteresowanie 
polskimi imprezami artystycz­
nymi: polskim teatrem, muzy­
ką, tańcem. Dały się nawet 
słyszeć próby uzasadniania te­
go stanu rzeczy niskim rzeko­
mo poziomem niektórych im­
prez importowanych z kraju. 
Trudno zgodzić się z tą opinią. 
Niejednokrotnie wytykał e m 
potknięcia poszczególnych ar­
tystom, bądź kierownictwom 
zespołów, ale zawsze świado­
my byłem tej prawdy, że za 
tanie pieniądze publiczność 
otrzymuje produkt artystycz­
ny nieraz najwyższej jakości. 
Tak było z koncertem Słowi­
ków Poznańskich, tak było z 
Barbarą Bittnerówną, oraz w 
szeregu innych wypadków, 
gdy sala świeciła pustkami.

Czemu więc przypisać, że 
koncert HARNAMA w sobo­
tę, 15 b.m. w audytorium 
South High School osiągnął 
dawno nie notowany sukces? 
Czemu przypisać wypełnione 
publicznością audytorium’ ży­
wiołowo reagujące na akcję 
sceniczną?

Spróbójmy tedy dojść przy­
czyn sukcesu, rozwiązać za­
gadkę naszej publiczności, — 
Przyczyn jest napewno więcej, 
niż jedna, ale najpierwszą w 
tym wypadku, to:

HARNAM jest zespołem 
tańca i muzyki ludowej, ofi­
cjalnie reprezentuje Związek 
Zawodowy Włókniarzy — nie­
oficjalnie — Łódź. Wszyscy 
członkowie i członkinie zespo­
łu, to łodzianie. W odróżnie­
niu od MAZOWSZA i ŚLĄ­
SKA — HARNAM jest zespo­
łem amatorskim, uprawiaj ą- 
jącym swą sztukę poza pracą 
zawodową i bez przygotowa­
nia w szkole baletowej. Ma to 
praktyczne konsekwencje. W 
czystej formie — zespół zawo­
dowy BAWI NAS. zespół 
amatorski BAWI SIĘ, a my 
jesteśmy świadkami tego, 
przy czym bierzemy niejaki 
udział, solidaryzujemy się, na­
rasta spontaniczna reakcja. 
Tak było w sobotę na koncer­
cie. Widownia cieszyła się wi­
dokiem rozbawionej grupy 
młodzieży, młodzież na scenie 
cieszyła się rozbawioną wi­
downią.

Choreografia Jadwigi Hry­
niewieckiej: przebogata w po­
mysły, precyzyjna, subtelna. 
Pand Hryniewiecka zaskakuje 
pomysłami, zawsze ucieka od 
szablonów.

Współpracę muzyczną ma 
Hryniewiecka w kapeli pod 
dyrekcją p. Bogdana Kotnow- 
skiego. Kapela nie tylko towa­
rzyszy baletowi, lecz również 
występuje samodzielnie. Pan 
Kotnowski jest wysoce utalen­
towanym kompozytorem. — 
Chciałbym usłyszeć więcej je­
go utworów, odznaczających

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK

Polski 
Program Radiowy

Założony w 1927 roku

WXEN
11)6.5 FM—Cleveland, Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz. 
Niedziela, 10:30-11:30 rano 

się wyczuciem ludowości, oraz 
smakiem muzycznym. Bardzo 
wysoka kultura muzyczna jest 
cechą tej kapeli prowadzonej 
przez p. B. Kotnowskiego. Kil­
kakrotnie zespół śpiewa. Śpie­
wają jednogłosowo — naprze- 
mian — chłopcy i dziewczęta.

Dobrym pomysłem było u- 
życie “gawędziarza” — p. K. 
Maurera, który znakomicie 
bawił publiczność jowialnym 
humorem.
Audytorium

Architekci powiadają, że 
akustyka sali jest kwestią 
przypadku. Warszawska ope­
ra. choć droższa, jest akustycz­
nie gorsza od łódzkiej tańszej 
opery. Clevelandzkie sale kon­
certowe choć drogie — nie są 
akustyczne. Au dytorium 
South High School ma piękną 
akustykę. Dobrze, że koncert 
odbył się tutaj.
Reklama

Nie po raz pierwszy okazu­
je sdę, że dobrze przemyślana 
i wykonana kampania rekla­
mowa przynosi sukces. Wi­
działem szereg znajomych 
osób współpracujących w or­
ganizowaniu imprezy. Ponie­
waż nie znam zakresu ich od­
powiedzialności — nie chcę 
nic bliższego o ich pięknej i 
skutecznej pracy mówić. Chcę 
wspomnieć jednak o pracy PP. 
Eugenii i Jerzego Stolarczy­
ków. Ponieważ zdobyli zaufa­
nie publiczności radiowej nie­
zrównanym poziomem swych 
audycyj radiowych — Ich głos 
“w powietrzu” wiele znaczy. 
Należy się Im, oraz innym 
współpracującym osobom po­
dziękowanie od clevelandzkiej 
Polonii.

Henryk J. Łapczyński

Zebranie 
Komitetu Rozwoju 

Gminy 6 ZNP
Zebranie Komitetu Rozwo­

ju Gminy 6 ZNP, odbędzie się 
w czwartek 20 kwietnia o go­
dzinie 8 wieczorem w Gminie 
6 — 7205 Fullerton Ave. Wszy­
scy wchodzący w skład komi­
tatu proszeni są o przybycie.

Aleksander A. Kopczyński, 
przew.

Posiedzenie 
Gminy 6 ZNP

Miesięczne posiedzenie Gmi­
ny 6 ZNP odbędzie się w nie­
dzielę 23 kwietnia o godz. 2-ej 
po południu w domu własnym. 
Wszyscy delegaci proszeni są 
o przybycie.

Bolesław Piotrowski, prez.
Leokadia Giziewicz, sekr.

Posiedzenie 
Gminy 8 ZNP

Miesięczne posiedzenie Gmi­
ny 88 ZNP odbędzie się w nie­
dzielę, 23 kwietnia o godz. 2 
po południu w domu Czytelni 
Polskiej, 1108 Kenilworth Ave. 
Wszyscy delegaci proszeni są 
o przybycie.

Franciszek Kisielnicki, prez. 
Antonina Zaremba, seta?.

Kandydat Na May or a Calumet City

Nasz rodak adwokat William J. “Bill” Nowak jest jednym 
z siedmiu kandydatów na mayora Calumet City. Liczy obecnie 
52 lata. Wraz z rodziną zamieszkuje pnr. 49 Schrum Road, 
Calumet City.

Powyżej (po prawej) William J. Nowak ze swym przyja­
cielem z lat chłopięcych Herbertem M. Kraus, działu “Public 
Relation”. Wybory odbędą się 6-go czerwca.

Przyszły Kongres
Nadal Demokratyczny

Washington, (N.D.) — Zgo­
dnie z przeprowadzonym o- 
statnio gruntownym sondo­
waniem opinii publicznej we 
wszystkich 50 stanach, przy­
szła Izba Reprezentantów, 
wyłoniona na podstawie wy­
borów listopadowych, będzie 
nadal opanowana przez demo­
kratów, bez względu na to ja­
ki będzie rezultat wyborów na 
prezydenta.

Obecnie w Izbie niższej 
kongresu zasiada 255 demo- 
kratówi 180 republikanów — 
przy wypełnieniu powstałych 
wakansów tej partii, która 
piastowała poprzednio te o- 
próżnione miejsca. Na podsta­
wie dokonanych badań, ich 
komentatorzy doszli do prze­
konania, że demokraci liczyć 
mogą w przyszłej Izbie Repre­
zentantów na 218 miejsc na 
pewno oraz 29 “prawie pew­
nych”, podczas gdy 135 okrę­
gów wyborczych jest zdecydo­
wanie republikańskich, a 34 
skłaniających się ku republi­
kanom. Pozostałe 19 manda­
tów przypaść mogą albo jed­
nej, albo drugiej partii. Nawet 
więc gdyby republikanie zdo­
byli w wyborach wszystkie 
“wątpliwe” miejsca (łącznie z

Zachód Żąda 
Gwarancji

Genewa, Szwajcaria (UPI) 
Sowiecka propozycja natych­
miastowego zakazu produko­
wania chemicznych narzędzi 
śmierci została przez Zachód 
odrzucona na tej podstawie, że 
do tej pory porozumienie nie 
uwzględniło odpowied nich 
sprawdzianów, umożliwiają­
cych zapobieganie nadużyciom 
zaufania.

Szef delegacji brytyjskiej— 
Henry Hainworth powiedział, 
że przed podpisaniem trakta­
tu zarówno kraje zachodnie, 
jak i kraje niezaangażowane 
domagają się odpowiednich 
gwarancji.

Strona sowiecka — stała na 
stanowisku, że jakakolwiek 
weryfikacja i sprawdzanie 
wykonywania postano w i e ń 
traktatu, jest niepotrzebna.

Delegaci zachodni wyrażają 
nadzieję, że odrzucając pro­
ponowaną weryfikację, strona 
sowiecka nie odmówi udziału 
w pertraktacjach.

20,000 Karatów
Genewa (UPI). — Jeszcze 

w listopadzie ub. r. w sejfie 
szwajcarskiej straży celnej w 
Genewie trzymany był naj­
większy w świecie szmaragd, 
mający 20,000 karatów, wa­
żący osiem funtów i szacowa­
ny na 125 milionów dolarów.

“Nie możemy nic na ten te­
mat powiedzieć, ale faktem 
jest, że tego szmaragdu już nie 
mamy w naszym skarbcu” — 
stwierdzają dygnitarze celni.

Natomiast najbardziej 
wścibskim dziennikarzom nie 
udało się ustalić, co stało się 
z tym “bajecznym klejnotem”.

Zmiana Barwy
Londyn (UPI). — Straże 

pożarne w wielu miastach W. 
Brytanii doszły do wniosku, 
że ich barwą powinna być 
tradycyjna barwa czerwona.

Minister spraw wewnętrz­
nych — Reginald Maulding 
stwierdził, że eksperyment z 
wprowadzeniem barw biało- 
żółtych nie zdał egzaminu. — 
Zwolennicy tych barw argu­
mentowali, że są to kolory 
bardziej rzucające się w oczy, 
szczególnie w nocy przy sztu­
cznym świetle.

Jedynie straż pożarna w 
Coventry uważa w dalszym 
ciągu, że barwy biało-żółte są 
najodpowiedniejsze i rezygnu­
je z koloru czerwonego.

29 “skłaniającymi się” na 
rzecz demokratów) dyspono­
waliby w nowej Izbie Repre­
zentantów w najlepszym ra­
zie 217 głosami prżeciw 218 
demokratycznym. W praktyce 
jednak taki rezultat wydaje 
się nieprawdopodobny — a 
więc demokraci dysponować 
będą przypuszczalnie w przy­
szłorocznej Izbie Reprezen­
tantów poważniejszą większo­
ścią niż jednego tylko głosu.

Nie należy się liczyć tym 
bardziej z poważniejszymi 
zmianami w składzie senatu, 
w którym zasiada obecnie 55 
demokratów i 45 republika­
nów. W wyborach tegorocz­
nych w grę wchodzi tylko jed­
na trzecia tych miejsc — to 
jest 33 — i demokraci mają 
wszelkie szanse nie tylko na 
utrzymanie swego stanu po­
siadania, ale też zwiększenia 
go o jeden lub dwa mandaty. 

Kongr. Gallagher
Pod Zarzutem 

Oszustwa
Bayonne, N-J. (N.D.) — Fe­

deralna wielka ława przysięg­
łych postawiła w stan oskar­
żenia kongr. Corneliusa E. 
Gallaghera. jako winnego na­
dużyć podatkowych (na sumę 
przeszło stu tysięcy dolarów), 
krzywoprzysięstwa i nielegal­
nej zmowy. Gallagher składać 
miał fałszywe zeznania podat­
kowe w ciągu siedmiu co naj­
mniej lat (1960 do 1967), a po­
za tym był podobno głęboko 
zaangażowany w afery byłego 
mayora Jersey City Thomasa 
Whelana i jego wspólnika 
Thomasa Flaherty, odsiadfiją- 
cych obecnie karę 15 lat wię­
zienia za nadużycia.

$230,000 Dla 
3-ga Sierot

Detroit, Mich. (D.P.D.) — 
Troje osieroconych młodych 
ludzi — 19-letni Arnold Ka- 
schafsky, brat jego 18-letni 
Robin i 16-letnia siostra Bren­
da otrzymali $230,000, do 
wspólnego podziału jako kom­
pensatę— za utratę rodziców, 
którzy zginęli w wypadku sa­
mochodowym w maju 1968 r.

Wypadek wydarzył się na 
drodze 1-94 w powiecie Ber­
rien, kiedy kierowca cięża­
rówki zasnął przy kierownicy 
i wpadł na samochód prowa­
dzony przez rodziców Earla i 
Barbarę Kaschafsky, zabija­
jąc ich na miejscu.

Odszkodowanie wypłacone 
będzie przez Yellow Transit 
Freight Lines Inc., Graff 
Trucking Co., John Leasing 
In. oraz kierowcę Cecila Mc 
Clard z Gary. Ind.

Żona Zbrodniarza
Gaeta, Włochy. (UPI) — 

“Bestią z groty” nazywają 
Włosi 65-letniego Herberta 
Kapplera. byłego pułkownika 
hitlerowskiego, który za za­
mach bombowy włoskich par­
tyzantów, w którym zginęło 
33 żołnierzy niemieckich, roz­
kazał pojmać i rozstrzelać w 
grocie 335 Włochów, a następ­
nie grotę zamurować.

Zbrodniarz został przez sąd 
włoski skazany na dożywot­
nie więzienie, ale wczoraj na 
krótko opuścił celę, aby po­
ślubić lekarkę niemiecką, któ­
rą poznał jedynie z kores­
pondencji. Ślubu udzielił bur­
mistrz miasta Damianó Ut- 
taro. Po krótkiej ceremonii — 
zbrodniarz wrócił do celi, a 
jego żona — rozwódka z Sal- 
tau o nazwisku Analise Wen­
ger — powróciła do Niemiec.

Z Dnia
(Ciąg dalszy ze str l-szej) 

małego stanu uzurpuje sobie 
prawo decydowania o polityce 
zagranicznej, stale rzuca kło­
dy pod nogi Prezydentowi, 
wybranemu przez cały naród 
i uchodzi mu to bezkarnie. 
Świadczy to o głębokim kry­
zysie konstytucyjnym. Pamię­
tamy z historii Polski, że nie­
szczęsnego “liberum veto” nie 
zawierała konstytucja “Nihil 
Novi” (z 1505 r.), ani statuty. 
Było ono prawem zwyczajo­
wym. Podobnie wygląda spra­
wa z “liberum veto” sen. Ful­
brighta. Wyzyskuje on zwy­
czaje narosłe w Senacie w 
ciągu prawie dwóch wieków i 
skutecznie blokuje dopływ fi­
nansów do agencji rządowych 
działających na terenie mię­
dzynarodowym, które nie po­
dobają się “miłującemu po­
kój” Breżniewowi.

*2*

Tak zwana wymiana kultu­
ralna z krajami pod dyktatu­
rą komunistów jest jednokie­
runkową ulicą. Z krajów rzą­
dzonych przez komunistów 
płynie do nas nieprzerwaną 
falą kłamliwa bibuła propa­
gandowa, gdy od nas do tych 
nieszczęśliwych narodów do­
ciera tylko to, co przepuści 
komunistyczna cenzura. Ko­
munistyczna propaganda co­
dziennie karmi narody ujarz­
mione kłamstwami o Amery­
ce i przemilcza lub przekręca 
wiadomości o wydarzeniach w 
świecie. Jedyną odtrutką na 
to intensywne pranie mózgów, 
uprawiane przez szkoły i 
wszystkie środki masowego 
przekazu, są programy radio­
we Wolnej Europy i Głosu 
Ameryki.

**♦ ♦> ♦>

Obcięcie budżetu o przeszło 
jedną trzecią zmusi USIA do 
poważnego ograniczenia dzia­
łalności “Głosu Ameryki.” Już 
mówi się o zwolnieniu poło­
wy personelu (pracuje tam 
wiełu Polaków). “Głos Ame­
ryki” będzie rzadziej docierał 
do Polski i innych krajów pod 
dyktaturą komunistów. Nie 
możemy dopuścić, by narody 
zniewolone nie słyszały praw­
dy o Ameryce i nie możemy 
zgodzić się na dyktaturę je­
dnego senatora z małego sta­
nu na niezwykle ważnym od­
cinku polityki zagranicznej. 
Listy do senatorów i kongres- 
manów w sprawie Radia Wol­
nej Europy odniosły skutek. 
Po tę samą broń musimy się­
gnąć w obronie “Głosu Ame­
ryki.” Piszcie listy do senato­
rów i kongresmanów z żąda­
niem, by nie pozwolili wataż­
ce z Arkansas hasać bezkarnie 
w Kongresie i zacieśniać “że­
lazną kurtynę” nad nieszczę­
śliwymi narodami pod dykta­
turą komunistów.

To Size 48!
PRINTED PATTERN

U0

4810
SIZES
34-48

' L Tc

REFRESH your fashion life 
with this softly flared step-in 
shirtdress that’s a joy to wear in 
Dacron-cotton or polyester knit. 
Hurry, Send!

Printed Pattern 4810: NEW 
Women’s Sizes 34, 30, 38, 40, 42, 
44, 46, 48. Size 36 (bust 40) takes 
3 yards 45-inch.

SEVENTY FIVE CENTS—for 
each pattern; add 25 cents for 
each Pattern for Air Mail and 
Special Handling.

Send to — Anne Adams c/o 
POLISH DAILY ZGODA 10 
Pattern Dept., 243 West 17th 
Street, New York, N.Y. 10011. 
Print NAME, ADDRESS, with 
ZIP. SIZE, STYLE, NUMBER.

FREE Spring Fashion offer— 
choose One pattern free from new 
Spring - Summer Catalog. All 
sizes! Send! 50c.

INSTANT SEWING BOOK— 
cut, fit, sew modern way 'S1.00.

INSTANT FASHION BOOK — 
what-to-wear answers. $1.00.

HELENA MNISZEK

POWOJENNI
POWIEŚĆ

102------ (Ciąg dalszy)
W przeddzień wyjazdu Zebrzydowskiego z Uchań spę­

dzili oboje z Dadą szarą godzinę przy fortepianie. Młoda ko­
bieta słuchała muzyki Wara w upojeniu. Grał z artyzmem, 
pełnią uczucia. Dada była pod urokiem melodji Chopina, 
Schumanna, które Edward wykonywał precyzyjnie. Griega 
grał z brawurą i z temperamentem bujnej swej natury. Ogar­
niał ją zachwyt. Postać Wara przy fortepianie dostrajała się 
stylem do jego muzyki. Czasem snuł własne kompozycje, w 
których zwierzał narzeczonej wszystek zapał i moc uczuć go­
rejących dla niej w jego duszy. Gdy potem śpiewali razem 
romanse cygańskie, wspomnienie sielanki kresowej owiało 
ich nowym szaleńczym wichrem wspólnych pragnień. Edward 
chwycił Dadę na ręce i chłonął pocałunkami jej usta, wybiegł 
z nią z salonu w mroczne srebrzyste aleje parku. Przytuleni 
do siebie chodzili do późna w opalowej poświacie księżyca. 
Nad nimi huczały chrabąszcze, gdzieś z daleka z pól wołały 
derkacze. Świeży zapach jaśminów wnikał strugą woni i 
drażnił, pachniały róże. Dada i War chodzili pod szpalerem 
starych lip. On projektował ich życie wspólne i miał takie 
dobre myśli, takie piękne roztaczał przed nią perspektywy, że 
Dada po raz pierwszy odczuła w nim nieznany dotąd senty­
ment jego dla rzeczy, które kochała. Była w nim przytem 
energja i zapał, który ją uniósł. Poczuła się jeszcze szczę­
śliwszą i oddaną jemu. Było jej z nim tak dobrze, że sama 
przytuliła głowę do jego ramienia i spytała cicho, serdecznie.

—War, kiedy będzie nasz ślub?
A on drgnął nagle.
Kto to tak mówił do niego niedawno, temi samem! sło­

wami? I oto ujrzał mały salonik w morelowem oświetleniu, 
dźwięki muzyki tanga, szelest tańczących par, w sali balowej 
i oczy Róży tuż przy swoich oczach i ten sam szept jej pragną­
cych ust.

—War, kiedy nasz ślub?
I jego bezbarwna odpowiedź:
—Kiedy zechcesz. . . .
—.Dlaczego zadrżałeś War? — spytała Dada.
—Droga moja, chcę ślubu jaknajprędzej-, ty wiesz!
—Ale przyznaj, uderzyła cię przed chwilą jakaś mysi, 

nieprawdaż? Czy to jakie wspomnienie?
—Nie, najdroższa — skłamał gładko.
Lecz w tej samej minucie i na nią spadło wspomnienia 

jakby jedną złośliwą rzucone ręką. Ujrzała Jerzego przed 
kominkiem w pokoju pana Pawła wtedy gdy dali sobie słowo. 
A potem gdy na jego nalegania o prędki ślub podała nra nie­
odwołalnie termin roczny, na który musiał się zgodzić. Ru­
mieniec okrasił jej twarz. A teraz? . ..

Przypomniała sobie jeszcze własne słowa do Jerzego, Se 
to duch leśny przywiódł go w jesieni na Samy, że to nakaz 
leśnego ducha ich łączy.

Młoda kobieta przetarła dłonią czoło, jakby myśl na­
trętną zniweczyć pragnęła. Myśl, która się stała intruzem,

—Co tobie, jedyna?
—Co teraz robi Jurek?
—Ktoooo?!
—Jerzy Strzelecki, bo zadaję sobie pytanie, który nakaz 

ducha leśnego był istotnem prawem dla mhie? Czy ten z pusz­
czy, który nas z sobą spotkał, złączył usta nasze i zapalił w 
naszych sercach niezagasłą pamięć, czy też ten, który Jerzego 
przywiódł na Sarny,.

—Jaki duch leśny? Nie rozumiem! $kąd te myśli Dado, 
teraz, przy mnie? . .. Więc gdy ja wyjadę? . . .

—Będę zawsze twoja. Ale wszakże ... wszakże i ty teraz 
jedziesz do panny Róży.

—Postaram się, aby ona sama zwróciła mi słowo. Wiem, 
że ją zranię, ona mnie kocha.

—A Jurek! On prócz mnie już nikogo nie ma na świecie. 
Mówił mi, że we mnie złożył całe życie i nadzieję. . . . Za­
jąknęła się wzruszeniem.

—Więc? — spytał War sucho, ^patrząc na nią badawczo, 
— Dado ja muszę być jedyny i wyłączny dla ciebie, nawet 
jako Wspomnienie. Ja wspomnień innych niż nasze wspólne 
nie ścierpię — rzekł twardo.

—Ani ja fównież. Ale trudno mi jest pogodzić się z myślą, 
że Jerzy będzie tak bardzo skrzywdzony moją omyłką.

—'Dado dosyć! błagam cię! Dado ja cię tu niechcę zosta­
wić! Jedź ze mną do Warszawy. Przyśpieszymy ślub i poje- 
dziemy za granicę. Dla takiego szczęścia jak nasze potrzeba 
szerszego świata, włoskiego nieba, morza, gór, świetności! Po- 
każę ci tyle cudów, tyle doznamy wspólnych wrażeń.

—Ty znasz to wszystko, a ja znam tylko Ostendę. Przy­
jechaliśmy tam z rodzicami i Zychem bezpośrednio po naszej 
sielance, a przed samym wybuchem wojny. Już myślałam, że 
moje marzenia o szerokim świecie, którego jestem tak cie­
kawa, nie spełnią się nigdy, a oto ty mi obiecujesz ich Zreali­
zowanie. . . .

—Dla ciebie Daduś, powiększyłbym świat i jeszcze go 
upiększył, aby tylko widzieć blask radości w twoich oczach.

—Blask ten nie jest dla świata, lecz dla ciebie War — 
odrzekła poważniejąc. Będę najszczęśliwszą wtedy gdy bę­
dziemy razem w swoim domu.

—Och, gdyby w Hłowatynie i Derbyszczach. . . .
—To nie stanowi największego szczęścia. Zobaczysz, że i 

w Pochlebach będzie nam bosko.
Zebrzydowski zasępił się.
—Szlachecka habenda!
—Będziesz ją jeszcze kochał, bo ja chcę ci tam niebo 

stworzyć na ziemi.
—Za ciasne! — sarknął.
—Nawet ze mną? O nie mów tak War i rozpędź ten 

brzydki cień w oczach. Słyszysz słownika? Tak samo śpiewał 
w Dawidówce, gdy jako młodziutka dziewczyna marzyłam o 
przyszłem szczęściu, o czemś, o czemś takim wielkim! My­
ślałam, że cały świat dla mnie! Jeszcze i ciebie wtedy nie zna­
łam. Ty byłeś wtedy w Hłowatynie, Jurek w Nowosiółkach...

—Znowu? . . . Dado prosiłem cię. . . .
t—Ależ War, czego się zaraz gniewasz? Wspominam czasy, 

kiedy my wszyscy byliśmy szczęśliwi, u siebie, nie przeczu- 
kając, że będziemy rozbitkami. Nie bądź zazdrosny War, bo 
wtedy i ja mogę być zazdrosną o wszystkie twoje wspomnie­
nia, liczniejsze i pewno ponętniejsze niż moje, jak i te ostatnie 
z Różą.

—To było co innego!
—Wiem! ale chyba ona nie była ci zupełnie obojętną, bo ni® 

wierzę abyś ty . . . tylko. . . .
Edward zatrząsł się.

(Ciąg Dalszy)
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“Karol Szymanowski

Z Parafii Jana Kantego

Posiedzenie i Zabawa Towarzy-

w‘S±! Ze Związku

Krótkie Lecz Ciekawe

orkiestra “Blue Band” Cichec-

w

należytościa nadsyłać należy:

Sześćdziesiąt lat dobiega, jak 
powstał Chór Filomenów, na połu­
dniowej stronie miasta Chicago. 
60-letnie dzieje uzupełniają ży­
wotność i przedstawiają siłę Chó­
ru. W tym okresie Chór przez swój 
udział w kontestach i koncertach, 
oraz w życiu polonijnym zdoby­
wał laury i puchary. Były również 
i okresowe zastoje. W 1971 roku, 
w czasie 36 Walnego Zjazdu ZŚP. 
w Ameryce, w konkurencji Chó­
rów męskich — Chór Filomenów 
zdobył 3-cia nagrodę. Należy tu 
podkreślić, iż Chór na przestrzeni 
ostatnich 40 lat prowadzony był 
przez doświadczonego dyrygenta

Wyróżniająca Się Firma Związkowców 
pp. C. L. Niedośpiał w Crystal Lake

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu, pol­
skiego, do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jego wolnym głosem.

ozorem, w Domu ZKM, pnr. 
1401 W. Superior ul.

Będą omawiane na tym po­
siedzeniu ważne sprawy, z te­
go względu zarząd usilnie 
uprasza o przybycie wszyst­
kich Delegatów z poszczegól­
nych Klubów należących do 
Centrali ZKMałop.

Franciszek Barnaś, prezes; 
Anna S. Nikiel, sekretarka.

Tow. św. Izydora Oraczą, 
Grupa 406 ZNP — odbędzie 
swe posiedzenie w niedzielę, 
23 kwietnia, w sali św. Kazi­
mierza, pnr. 2226 So. Whipple 
ulica, początek o godz. 2-ej po 
południu. Członkowie proszeni 
są o liczne przybycie. — Anto­
ni J. Saratowicz — prezes; 
—Franciszek J. Buczek, -sekr. 
fin.

Państwo Clifford i Marianne Niedośpiał, właściciele zakładu fotograficznego Langdon Studio w 
Crystal Lake, Ill. z dumą spoglądają na szereg artystycznych zdjęć i portretów wykonanych w ich 
zakładzie, a które ostatnio przyniosły im wiele nagród i wyróżnień na konwencji Stow. Zawodowych 
Fotografów w Peoria.

Wśród wyróżnionych fotografii wykonanych przez pp. Niedośpiał znajduje się pośrodku trzy 
wymiarowe zdjęcie po raz pierwszy w ogóle wykonane przez zawodowych fotografów. Portret ten 
zdobył dla pp. Niedośpiał pierwsze miejsce i błękitną wstęgę w kategorii “Best Contemporary of 
a Photograph”.

Państwo Clifford 1 Marianne Niedośpiał są 100-procentową rodziną Związkową i cała rodzina 
należy do Tow. Białego Orła Grupy 2727 ZNP. Posiadają oni troje dzieci o imionach Bryant, 
Kevin i David.

Pan Clifford był członkiem rady dyrektorów Stow. Zawód. Fotografów na półn. część stanu 
Illinois, jest także członkiem różnych komitetów tego Stow., jest też sekretarzem Klubu jachtowego 
w Crystal Lake i członkiem Izby Handlowej.

Zabawa Wiosenna 
Koła Przyjaciół 

Harcerstwa

kolegę dra Eugenusza Urbanowi­
cza. Wdzięczni członkowie, za jego 
bezinteresowne poświęcenia dla do­
bra pieśni polskiej, uhonorowali go 
tytułem honorowego dyrygenta 
Chóru, a zarząd główny Z. Ś. P. 
w Ameryce nadal mu honorowe 
członkostwo.

| Nie wolno również pominąć, że 
w Chórze są członkowie, którzy 
będą obchodzić 40-Iecie pracy dla 
pleśni a są to koi. prezes Zygmunt 
Winiecki, Marian Kubisiak, Jan 
Cichowski, Jan Ciszewski i inni. 
Są oni również honorowymi człon­
kami ZŚP.

Na tym koncercie wystąpi zdo­
bywca 1-ej nagrody w konkuren­
cji dla chórów mieszanych i zdo­
bywca pucharu kardynała Hlonda, 
po raz drugi, Chór Chopin nr. 122 
z Gary, Indiana.

Koledzy i Koleżanki Okręgu Igo 
zasyłają serdeczne gratulacje Ko­
legom Chóru Filomenów i życzenia 
doczekania się Diamentowego Ju­
bileuszu.

Przy tej sposobności apelujemy 
do całej Polonii o poparcie. Kon­
cert ten odbędzie się w sobotę, 22 
kwietnia, w sali Columbia, 1700 
W. 48-ma ulica, o godz. 7:30 wie­
czorem. Po koncercie odbędzie się 
zabawa taneczna.

Górą Pieśii Polska!
Zygmunt Franuszkiewicz, prezes; 

Wanda Kosieniak, sekretarka.

- rii zapowiedzianej przez AFP.
Oskarżeni sportowcy musie- 

I li być dewizowymi kurierami 
j gangu, którego centrala znaj- 
| dowala się na szczytach MSW. 
i Przywódcy mafii używali do 
przemytu sportowców, ponie- 

j waż ci najczęściej wyjeżdżali 
i na Zachód. Matejewski i spół­
ka kontynuowali ’ przestępczy 
proceder nawet po nieprzewi­
dzianej wpadce samochodo­
wych rajdowców Karela i 
Weinera. Można dziś chyba 

j zaryzykować twierdzenie, że 
tamta sprawa z 1969 roku wią- 
że się także z gangiem Mata- 
jewskiego, tym bardziej że 
dwaj automobiliści dostali 

] wówczas bardzo łagodne wy­
roki.

Wszyscy szmuglerzy zwią­
zani z Rakowiecką, korzystali 
z ochrony, dopóki Matejewski 
i jego wspólnicy piastowali 
wysokie stanowiska w Służbie 
Bezpieczeństwa. Sportowców 
musiał między innymi osła­
niać skazany w procesie Ma- 
tejewskiego major Tadeusz 
Walczak, który z ramienia UB 
opiekował się sportem. Koszy­
karze i piłkarze stracili grunt 
pod nogami dopiero, gdy afe­
rzysta Matejewski skończył się 
politycznie, próbując robić 
frakcyjny zamach.

Nic nie usprawiedliwia zna­
nych przedstawicieli polskie­
go sportu, że łamiąc prawo, 
wysługiwali się dygnitarzom 
UB, którzy przy ich pomocy 
zbijali fortuny. A’e można so­
bie wyobraził, że gang MSW 
miał sposoby, aby skłonić 
sportowców do uczestnictwa

Dochód z rocznej “Święconki"— 
r. 1972, parafialnej imprezy, urzą­
dzonej w niedzielę 9 kwietnia na 
fundusz parafii Kaniowskiej wy­
niósł $1,812.45. Jeszcze raz, naszą 
głęboką wdzięczność wyrażamy 
Zjednoczonym Grupom, Bractwom’ 
Sodalicjom. Towarzystwom. Para­
fianom, Gościom za poparcie i 
przybycie. Niechże Bóg litościwy 
błogosławi za dobroć serc.

wydany obiad i wykonany pro­
gram ku czci Matek w sali “Can- 
tian Room” w budynku szkolnym. 
Wszystkie Matki, nawet nie człon­
kinie Bractwa Różańca św. także 
zaproszone są o współudział. Cena 
od osoby — na obiad tylko $1.00. 
Rezerwacje przyjmuje prezeska, 
Zofia Novak, telefon: 685-6444.

Zabawa Towarzyska “Ducky
Party”.,. Niewiasty Tow. św. An­
ny Ołtarza serdecznie zapraszają 
parafian i swoich przyjaciół na 
doroczną zabawę towarzyską w 
niedzielę, 30 kwietnia od 3-ej po 
południu w sali parafialnej. Bile­
ty w cenie 50c od osoby są do na­
bycia od Komitetu, członkiń lub w 
biurze parafialnym: także przy 
wejściu do sali. Dochód z zabawy 
będzie przeznaczony na zakup 
Przyborów kościelnych.

Roczny Festiwal “Fun Fair” Pa­
rafii w tym roku odbędzie się w 
dniach — 19, 20 i 21 maja (week­
end — piątek, sobotę i niedzielę)' 
w sali parafialnej. Każda rodzina 
należąca do parafii otrzyma zapro­
szenie listownie, wraz z jedną 
książką losową i prośbą o złożenie 
$5.00 w ofierze. Więcej szczegółów 
o festiwalu w dalszych wydaniach 
kroniki parafii Kantowskiej.

Gmina 79ta ZNP, odbędzie i 
swe posiedzenie w poniedzia- 
łek, 24 kwietnia, w s 
“Karlov” pnr. 4058 W. 47-ma 
Ulica. Początek posiedzenia o 
godz. 8-ej wieczorem. Zarząd 
uprasza delegatów i delegatki 
o liczne przybycie. — Józef H.

zamawiające ge....

Polka Nitę 
By Candlelite

Klub Matek w parafii 
Jacka urządza w sobotę, dnia
22 kwietnia, o godz. 8:30 za­
bawę taneczną przy świecach 
pod nazwą ““Polka Nitę Can­
dlelite” w Resurrection Hall 
przy zbiegu ulic Wolfram i 
Lawndale.

Przygrywać będzie orkiestra 
Eddy Madura. Dochód z za­
bawy na cele szkolne parafii 
Św. Jacka. Wstęp $2.00.

cławiu i Katowicach. I cić. m. i. udział w
— W Poznaniu odbyła się 11 

licytacja koni sportowych i . . „
wierzchowych. Kupcy zdgra- i Indie, Irak, Syjam.

i niczni kupili 86 sztuk z /" 
oferowanych. Najwyższą 
nę—110,000 zł uzyskano 
młoda klacz, sprzedana 
Włoch.

— W szkołach morskich
Gdyni i Szczecinie studiuje 
kilkudziesięciu cudzoziemów. 
Ostatnio przybyło 6 'Nigery- 
jczyków i rozpoczęło w War­
szawie naukę języka polskie­
go.

— W wydawanej w Anglii 
! “Księdze Rekordów” znajdu­
ją się m. i. takie pozycje: 

j Jedzenie pieczonego grochu

—Wszystkie wejścia do Co­
losseum w Rzymie okratowa- 
no, a bramy zamyka się na 
noc, ponieważ gromadziły się 
tam męty społeczne.

— W S-anoku powstaje w 
tamt. muzeum zbiór wojsko­
wych manierek różnych 
wojsk. Pierwszymi ofiaro­
dawcami są byli żołnierze 
polscy z różnych frontów.

— W Polsce rozpisano kon­
kurs z cennymi nagrodami 
na pomysły usprawnienia 
gospodarki w wojsku. Udział 
mogą brać tylko wojskowi.

— Z b. mieszkańców Hiro­
szimy ambulatoryjnie leczy 
się 49,528 ofiar wybuchu ato­
mowego, w szpitalach leczyło 
się w ub. roku 638.

— W Polsce są 4 ośrodki dowe. Wszystkie miejsca zo- 
przeszczepiania nerek — 1

Zebranie i Święcone 
Korpusu Pomoc.

Placówki 5 SWAP
Korpus Pomocniczy Placów­

ki Macierzystej nr 5 SWAP 
odbędzie swe posiedzenie w 
niedzielę, dnia 23 kwietnia, o 
godz. 2-ej po południu.

Po załatwieniu ważnych 
spraw odbędzie się Święcone, 
na które Korpus zaprasza ko­
legów z Placówki 5-ej z ko­
mendantem kol. M. Stermiń- 
skim na czele i Koleżanki z 
Korpusu. — Również odbędzie 
się konkurs pisanek, na któ­
ry zapraszamy wszystkie 
członkinie Korpusu. — Mi­
chalina Sadowska, prezeska; 
Maria Giebułtowska, —sekr. 
£>rot.

—Żywe Wydanie"
Towarzystwo im. Frydery­

ka Chopina organizuje cykl 
jedenastu koncertów pt.: 
'Karol Szymanowski — Żywe 
Wydanie’ z okazji przypada­
jącej w tym roku 90 rocznicy 
urodzin j 35 rocznicy śmierci 
tego kompozytora. W audy­
cjach tych weźmie w sumie 
udział 42 artystów, a wyko- 

i nane zostaną wszystkie ut-

i siedzi już od zeszłego roku w
i więzieniu. AFP przypomina, Święcone W KI. Matek
I ze 16 lutego zakończył się W parafiiśw. Heleny

Klub Matek par. św. Heleny, 
pnr. 2315 W. Augusta blvd. odbę­
dzie swe posiedzenie i Święconkę 
w poniedziałek, 24 kwietnia, o go­
dzinie 7:30 wieczorem, w audyto­
rium szkolnym. Rolę gospodyń 
wieczoru pełnić będą matki dzieci 

°|z przedszkola i z 1 klasy.
Mówca zaproszony jest z Foco- 

I tu leży pies pogrzebany, j lare Movement. Na posiedzeniu

Posiedzenie Wydziału Ko- i pt “Pszczoły 
biet Oki ęgu 12go 27N P, odbę-i Obertyńska n 
dzie się w środę, 26 kwietnia, 
w sali Weteranów pnr. 4800 
So. Wood pilica. Początek o 
godz. 7-ej wieczorem. Prosimy 
panie Wydziałowe o punktual­
ne przybycie. — Helena Ora- 
wiec, komisarka 12 Ofcr. i pre­
zeska Wydziału; — Adela E. 
Kozłowski, sekretarka.

Zebranie 
Wydziału Kobiet 
Okręgu 12 ZNP

Recital Polskiego 
Pianisty

Koło Przyjaciół Harcerstwa 
w Chicago urządza w najbliż­
szą sobotę, 22 kwietnia o go- ’ 
dżinie 8 wieczorem, w nowo-‘ 
czesnej sali greckiej pnr. 2727 
W. Winona, — Wiosenna Za-

60-Lecie Męskiego Chóru Filomenów I
Nr. 109 Zw. Śpiew. Polskich w Am.

Gajda, prezes; Adela E. Ko- ] Klubów Małopolskich odbę-(
Elowska, sekr. | dzie się w piątek, dnia 21-go k

* 4- * _• j kwietnia, o godzinie 8-ej wie- ’

f a KUPON
Zamawiam nioiefseym Dziennik Związkowy, który proszę 

4eręc*ać tni do domu (za opłatą $1.20 tygodniowo) sześć razy 
* tygodniu, a za który zobowiązuję się płacić chłopcu regularnie.

KOŁO PRZYJACIÓŁ HARCERSTWA 
W CHICAGO

Zaprasza na

ZABAWĘ WIOSENNĄ
W SOBOTĘ, 22 KWIETNIA 1972 KOKU 
w SALI GRECKIEJ. 2727 W. Winona

Orkiestra "BLUE BAND” Cicheckiego
Początek o godzinie 8-ej wieczorem Donacja $4.50

Dochód przeznaczony na cele harcerskie

wie proszone są o przybycie na re- 
. . . ___ńe w

niedzielę, 23 kwietnia o 2:30 po 
południu w sali “Cantian Room"— 
w budynku szkolnym. Prezeska, p.

i Anna Lęstarozyk z Administracją 
j zapraszają ta-k swoje członkinie 
i jak i parafianki na kilka godzin 
] miłej rozrywki — zabawie towa- 
| rzyskiej. Członkinie są proszone o 
I ofiarowanie premii. Będzie poczę- 
j stu-nek — kawa i ciastka.

Matki Różańcowe Uwaga! W 
niedzielę, 7 maja, wszystkie człon­
kinie — Niewiasty Bractwa Ró­
żańca św. łaskawie proszone są o 
przybycie na Mszę św. o 10-ej ra- 

| no, wspólne przyjęcie Komunii św. 
i Bezpośrednio, po Mszy będzie

becny proces sportowców, tak ] nacyjna na urzędników. — Dolores 
starannie tuszowany przez | Pawlik.
krajowe źródła informacyjne.,—.-----------------------------------------

I Kiedy zapadł wyrok na gene- i —
' rała Matejewskiego et consor-l * TOSZĄ
tes, cytowana już agencja- o Korespondencję 
“France Press” poinformową-] 
ła. że na ślad afery w MSW Alicia Piotrowska. Kwidzyn, 

zaprasza i mjano trafić po złapaniu na iUlica Chopina 30 m. 3. wojew.
1 przemycie złota i dewiz gdańskie, Polska pragnie kore- 

dwóch uczestników rajdu spondować Z rodakami zamieszka- 
się w Monte Carlo Weinera i Karela. 1-ynri w Stanach Zjednoczonych.

Korespondent zdobył wówczas ] Nic ma żadnych krewnych w USA. 
informacje, że afera ubecko- Jest samotna, liczy 37 lat, posiada

118 — W ostatnich 10 latach
ce- [ na Opolszczyźnie zginęło 29 
za - dzieci od wybuchu niewy- 
d° i pałów, a 60 dzieci pozostało 

na całe życie kalekami. W 
tym czasie znaleziono 7,000 
miejsc z niewypałami i zni­
szczono ich 300,000.

! Warszawie proces o przemyt 
j bB dewiz i kontakty kryminalne 

przeciwko wiceministrowi
I spraw wewnętrznych genera-

„ , T, , , łowi Mateiewskiemu. któryZ.WPłwpf Krauze, utałento-1 został skaza na 12 lat wie< 
wany miody piamsta z Polski zienia j zeciwko inn^ 
wystąpi z recitalem w Lutkin ższ fFu n kcionarius/om 
Hall (Northwestern Umver-: Służb^ Bezpieczeństwa, 
.sity), 700 University Place,. "piszemyP osobno. 
Evanston. Recital odbędzie się ^ . . .
26-go bm.. tj. w środę, o go-;. : ,. , — ’— °------- — -------------------- - -------------
dżinie 8’15 wieczorem Wstąp .lezeo chcemy rozszyfrować o-(przedstawiona będzie lista nomi- 
— $3, studenci — $1.50.

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO 
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

•to trzy nuty, jakimi alę kierujemy w (toiunku da 
NASZYCH CZTELNIKÓW

W myii naaaero hasła — wy chceela 

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY 

DO DOMU? ” .
Nie będziecie się już więcej kłopotać x kupowaniem r»zety. 

^najdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

■anueszczony poniżej i przesłać go na adrea:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago, III. 60622

UWAGA!
| Dziennik Związkowy przez ehłopi-a dostarczymy OSOBOM 

KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNICE MIASTA OBSLLQI- 
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

Zebranie Skarbu
Jedności Narodowej

Skarb Jedności Narodowej 
w Chicago usilnie z'-— 
członków oraz sympatyków na 
plenarne zebranie.

Ztbranie odbędzie — 
piątek, 21 kwietnia, o godz. j 
8-ej wieczorem, w lokalu Wy- j 
działu Kongresu Polonii Am. sportowa w której mieli tak- - wykształcanie średnie i pracuje ja— 
pni. 1838 W . Div ision ulica. Łe maczać palce filmowcy i! ko pracownik umysłowy. 
Na porządku dziennym zebra- ]uc]zie związani z teatrem, o-l 
ma m. i-nn. będzie odczytanie; v-- ktj. t q. i Małgorzata Treder, Gdańsk 12, 
ważnej korespondencji z Lon- spraw-j Ulica Glinki 9/3. Polska prosi ró-
dynu i sprawozdania z dzia- : j ■- prr>op« Trampa Goli- wieśników o nawiązanie korespon- 
łalności zarządu. Uprzejmie niskiego. Grotyńskiego i in-' dencji w języku polskim. Liczy 
zapraszamy. -J. Frąckowiak, n oczywiściebdo se.|Ona 14 lat.
prezes; J. Lutek, sekr. gen. J J J________ __ ----------- ------ ------ — ■■ ■_.

I—40 funtów w 30 minutach, 
i jedzenie spaghetti — 100 j-ar- 
i dów w 1 min. 34 sek., połyka­
nie żywych złotych rybek— 
225 sztuk w ciągu dnia, oraz 
plucie na odległość — ponad 

; 10 jardów.
— Państwowa fabryka w! 

Bielsku-Białej wyrabia m.j 
i. kije hokejowe z jesionu, | 
jednak z dostarczonej jedne-1 
mu z klubów partii 230 sztuk 
połamały się wszystkie w 
ciągu 16 dni. Kije najwyższe­
go gatunku wyrabia Stan. 
Smo-leń koło Limanowej, ale 
walczy z brakiem surowca, 
ponieważ — jest rzemieślni­
kiem.

-Targi Poznańskie (łl. bawę Taneczną 
20 czerwca b.r.) będą rekor- tańca grac będzie znana . 

" ‘ orkiestra “Blue Band Cichec-
■ w stały wynajęte i kilkadzie- kieS°> zawsz? zaba-

Warszawie, Krakowie, Wro- siat zgłoszeń musiano odrzu- wacb Koła Przyjaciół Harcer- 
;; ; ,/ Targach stwa zapewniony jest miły j

i wezmą Australia, Nowa Ze- nastr®j • Radzimy rezerwować; 
landia, Chiny, U.S.. Pakistan, stoUki, telefonując na numer: | 

- - - 774-1509. — Strój wieczorowy]
mile widziany, ale bynajmniej ] 
nie konieeżny.

Całkowity dochód przezna­
czony jest na cele harcerskie. 
Właśnie zbliża się wiosna i 
zwiększa się nasilenie prac 
harcerskich, wycieczki, ćwi­
czenia, a potem obozy. Po­
móżmy naszej młodzieży. I 

Całą Polonię serdecznie za­
prasza na tę zabawę, Koło ■ 
Przyjaciół Harcerstwa. Po- i 
łączcie przyjemne z pożytecz­
nym. Zabawcie się Państwo 
wesoło w miłym towarzys- j 
twie, a zarazem pomożecie na- ’ 
szej młodzieży. < |-

Proces Sportowców
Jedyna wiadomość w pra­

sie krajowej o toczącym się w 
Warszawie procesie znanych j 
polskich sportowców, oskarżo-j 
nych o przestępstwa dewizo-1 
we i przemyt ukazała się w 
formie krótkiej notatki PAP-a i 
22 lutego. Zapowiedziano { 
wówczas, że wyrok zapadnie] 
w połowie marca.

Dwie agencje zachodnie — ] 
Reuter i francuska AZP poda­
ły 17 marca wiadomość o wy­
rokach. Dzięki AFP też wie­
my, że sprawa toczyła się ] 
przed sądem wojskowym, gdyż! 
niektórzy oskarżeni są wojsko- i 
Wymi, a wszyscy należą do; 
wojskowego klubu sportowego! 
“Legia”. Oto nazwiska podsąd-. 
nych i wysokość wymierzo-! 
nych im kar:

Sierżant Włodzimierz Trams 
—jako główny oskarżony. Na­
leżał do reprezentacji narodo­
wej koszykówki. Skazany na 5 
lat więzienia i 100.000 zł. grzy­
wny.

Sierżant Władysław Grotyń- 
ski, bramkarz reprezentacji 
piłkarskiej. Cztery lata i de­
gradacja.

Ppłk. Marian Golimowski, 
wiceprezes sekcji koszykówki 
Wojskowego klubu sportowe­
go “Legia” — 18 miesięcy wię­
zienia, 21.000 zł. grzywny i ob­
niżenie stopnia do majora.

Pozostali oskarżeni dostali 
wyroki od roku do trzech lat 
więzienia oraz grzywny w 
różnym wymiarze. Oto oni:

Major Karol Lubelski, se­
kretarz sekcji koszykówki i 

. CWKS “Legia”.
Bogusław Piltz, Tomasz 

Trybinkowski i Jan Małkie- w przemycie, 
wicz— członkowie “Legii”.

Janusz Żmijewski, skrzy­
dłowy “Legii’, grywał w re­
prezentacji narodowej.

Akt oskarżenia zarzuca tym 
sportowcom wywóz z Polski 
dewiz kupowanych na czar- 

| nym rynku na ogólną wartość 
25 tysięcy dolarów oraz zakup 

I zagranicą i wwożenie do kra- 
I ju między fokiem 1967 i 1971 
I złota i biżuterii ogólnej wagi 
] 26 kg. Według PAP-a Trams, 
j Grotyński i Żmiejewski mieli 
uprawiać przemytniczy proce­
der od 1966 roku.

Francuski korespondent do- ■ wory fortepianowe na głos i 
niósł, że oczekuje się dalszych i fortepian, na skrzypce i for- 
przemytniczych procesów] tepian oraz kwartety Szyma- 
sportowców z różnych klu- ■ nowskiego. Koncerty będą się 
bów, a także osób związanych odbywały w siedzibie TiFC 
z kołami teatralnymi i fjlmo-!raz w miesiącu począwszy od 
wymi. Podobno trener piłkar- marca br. aż do marca roku 
ski “Legii” Edmund Zientara ! przyszłego.

Klubów Małop
Posiedzenie Delegatów Zw.

Nowy Zbiór Wierszy 
Beaty Obertyńskiej
N a k ła d e m londyńskiego 

Veritasu ukazał się nowy, ob­
szerny zbiór wierszy najwy­
bitniejszej przebywającej na 
emigracji poetki polskiej, — 
Beaty Obertyńskiej.

Zbiór obejmuje wiersze z 
różnych okresów życia poetki: 
sprzed wojny, z zesłania w 
Rosji, z pobytu na Bliskim 
Wschodzie oraz najnowsze z 
czasów londyńskich.

Zbiór nosi tytuł “Miód i 
Piołun”; — książka liczy 236 
stron. Autorka poświęciła ją 
4 osobom, dzięki którym zbiór 
został wydany. Chodzi tu o 
czwórkę chicagowian, Wacła- 
wostwo Gawrońscy, Czesławy 
Kozioł i Mariana Kurowskie­
go.

Warto przypomnieć, iż ur. 
] w r. 1898 poetka, zadebiuto- 
j wała w r. 1924 tomem wierszy 

\r w słoneczniku”. 
, Obertjmska ma na swym kon- 
j cie literackim kilka zbiorów 
' poezji oraz prozy,

Najbardziej znaną jej książ­
ką jest wstrząsająca relacja z 
okiesu zesłania w Rosji pt. ska... Członkinie Klubu 

W domu niewoli . Drugie nek p.w. Królowej Kingi łaska- 
wydanie tej książki ukazało wje proszone 0 przybycie na re- 
s1.^ w Chicago w r. 1968, rów- ’ gularne miesięczne posiedzenie w 
mez dzięki staraniom tych sa- 

TWiru mych Przy.iac’ół autorki, któ-
(lininv ZH /Nr !rzy przyczynili się do wyda- VI1111IIJ tJ lalll |nia ilMiodu j Piołunu»

(A)]

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa 1 wstrząsająca opowieść z czasów brutal­

nego napadu Niemców na Polskę w roku 1939. Powieść ta 
zaczerpnięta została ze źródłowych materiałów dotyczących 
kampanii polskiej- z pamiętników uczestników walk i wydarzeń, 
oraz z dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj interesującej powieści jest Jerzy 
Pomian który ze znajomością rzeczy i bez naciągania faktów 
opisuje najpierw działalność szpiegowska i dywersyjną Niem­
ców zamieszkałych w Polsce, następnie szaleńczo bohaterskie 
walki z nieprzyjacielem nad Brdą. Wisła i Bzura, diabelsko 
podstępne prowadzenie przez Niemców wojny wreszcie masowe 
mordy ludności cywilnej i wywożenie jej do Niemiec.

Książka ta w ładnej, mocnej oprawi* płóciennej CO A 
kosztuje wraz z przesyłka ................................ wAłeWW

Zamówienia wraz z
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WYSYŁAMY PRZEZ POCZTĘ 
W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr) $26.00
Półrocz. (6 mos.) 15.00 
Kwartał (3 mos.) 8.50 
Miesiecz. (1 mo.) 4.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 5.50 
Kwartał (3 mos.) 3.25

CODZIENNIE (bez soboty)
W STANACH ZJEDN. I W KANADZIE

Rocznie (1 yr.) $18.00 Kwartał (3 mos.) 6.50
Półrocz. (6mos.) 11.00 Miesięcz. (Imo.) 3.00

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne i Sobotnie
Rocznie (lyr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.50 
Półrocz. (6 mos.) 7.50 
Kwartał (3 mos.) 4.50

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy
Numer Codziennie (Single Daily Copy) ....... 15c

W kioskach (News-Stands) — pojedynczy
Numer Sobotni (Single Saturday Copy) ....20c

JAN F. KRAWIEC, Redaktor Naczelny 
JÓZEF H. GAJDA, Zarządca

Telefon do Redakcji przed 7:30 rano 
BRunswick 8-8707

Telefon wszystkich Biur BRunswick 8-8700 
Rękopisów > fotografii Redakcja nie zwraca.

Sprzeczne Interesy
Mówiąc o przyszłości stosunków amery­

kańsko - sowieckich, prez. Nixon w swoim 
ostatnim expose o polityce zagranicznej St. 
Zjedn., stwierdził, że “zakładając, iż Rosja 
Sowiecka używać będzie swoich wpływów 
w interesie umiarkowania i rezerwy, Ame­
ryka i Związek Sowiecki mogą działać na 
równoległyc htorach politycznych. Nadzieje 
na trwałą i długodystansową stabilizację w 
świecie zależą od uczciwej, lojalnej i wzaje­
mnie dobroczynnej współpracy pomiędzy 
obu krajami”. Zdawałoby się, że to stwier­
dzenie jest dostatecznie rozsądne. Jednako­
woż Rosja Sowiecka nie stosuje zupełnie 
tych wytycznych amerykańskiej polityki. 
Najlepszym tego dowodem jest sytuacja w 
Indochinach. Podczas kiedy armia północno- 
wietnamska forsuje pełną parą wielką ofen­
sywę, uzbrojona w sowieckie czołgi, nowe 
rosyjskie pociski artyleryjskie dalekiego za­
sięgu i najnowocześniejsze rakiety do strą­
cania amerykańskich samolotpw — jedno 
wydaje się oczywiste: Rosja Sowiecka nie 
ma najmniejszego zamiaru zaprzestać swo­
ich dostaw wojskowych dla Hanoi i w ten 
sposób hamować wojnę, której Nixon nie 
jest w stanie zakończyć innymi sposobami.

Wiemy nie od dzisiaj, że specyficzne cele 
sowieckiej polityki zagranicznej rzadko, jeśli 
kiedykolwiek są zbieżne z amerykańskimi 
i nie widać jakiegoś wielkiego pędu ze stro­
ny Moskwy aby, te cele zbliżyć.

Ocena i podejście do zagadnień międzyna­
rodowych obu krajów są w istocie diame­
tralnie sprzeczne. Ameryka uważa, że napię­
cia w stosunkach międzynarodowych są zja­
wiskiem nienormalnym i ich łagodzenie na­
leży do naczelnych zadań dyplomacji. Wręcz 
odmiennie, Rosja Sowiecka uważa, że tego 
rodzaju napięcia są nieuchronnym wynikiem 
kolidujących ze sobą systemów społecznych; 
dlatego dyplomaci sowieccy dążą za wszelką 
cenę do konkurencyjnych korzyści, jednako­
woż bez ryzyka globalnej katastrofy w kon­
frontacji supermocarstw. Kompromis, samo­
dyscyplina oraz umiar nie są czymś, co ape­
luje do Rosji; wręcz odwrotnie tego rodzaju 
metody dyplomatyczne uważane są za ozna­
ki słabości i chwiejności.

Najtrafniej chyba i najrealistycznie! tę 
zasadniczą przepaść pomiędzy polityką za­
graniczną Ameryki i Sowietów ocenił nie­
dawno Sekr. Stanu Rogers, który bez ogró­
dek przypomniał, że “nasze wzajemne sto­
sunki nie będą nigdy harmonijne, dopóki 
nie nastąpi w Sowietach jakaś zasadnicza 
ewolucja w sposobie politycznego myślenia, 
to znaczy, dopóki Kreml nie przezwycięży 
pokusy do wykorzystywania eksplozywnych 
sytuacji dla swoich własnych egoistycznych 
celów ekspansji ideologicznej. Ani na konty­
nencie azjatyckim, ani na Środkowym 
Wschodzie, ani gdziekolwiek indziej, nie wi­
dać, aby Rosja rezygnowała z tej nokusv”.

Dobrze jest przypomnieć tę chłodną ocenę 
dwulicowej polityki Kremla, kiedy społe­
czeństwo amerykańskie oddaj e się niebezpie­
cznym iluzjom, że ustępstwa i zaklęcia ame­
rykańskich pacyfistów, zmienią nieustępliwą 
i niezmiennie wrogą nam pozycję w wyścigu 
o władzę i panowanie w świecie.

W Trosce o Ofiary Zbrodni
W Izbie Reprezentantów znalazł się, wnie­

siony przez kongr. William Ryan, projekt 
ustawy, mający n-a celu ustalenie podstaw 
prawnych dla odszkodowań dla osób, które 
padają ofiarami zbrodni. Chodzi o to, że w 
wielu wypadkach napadnięci czy też pobici 
ponoszą straty materialne, głównie w formie 
kosztów leczenia szpitalnego oraz utraty za­
robków. Są też jaskrawe wypadki uszkodze­
nia zdrowia do tego stopnia, że ofiara pobicia 
nie jest zdolna do zarabiania na życie, a musi 
utrzymywać się z raczej skromnych wypłat 
federalnych, jakie obecnie są dopuszczalne z 
mocy prawa.

Kongr. Ryan wywodził w uzasadnieniu 
swojego projektu, że ofiary zbrodni pozosta­
wiane są samym sobie, jeśli chodzi o ciężary 
wynikające z ich sytuacji, bo jeśli nawet 
zbrodniarz jest schwytany, rzadko kiedy 
można dochodzić od niego odszkodowania. 
To też wnosząc projekt Violent Crime Vic­
tim Compensation Act of 1972 ustawodawca 
z New Yorku proponuje, aby ustanowione 
zostały federalne programy dla niesienia fi­
nansowej pomocy niewinnym ofiarom napa­
dów. Programy byłyby wykonywane przez 
władze stanowe i rząd federalny stawiałby 
do dyspozycji stanów 75 procent potrzeb­
nych na odszkodowania funduszów.

Odszkodowania byłyby wypłacane w 100 
proc., jeśli chodzi o koszty szpitalnego i le­
karskiego leczenia, jak też w 100 proc., 
jeśli chodzi o inne straty, dla przykładu z 
racji utraty zarobków czy też pogrzebu 
ofiary napadu.

Projekt ustawy przewiduje, że i osoby 
przypadkowe, dla przykładu świadkowie 
zajścia, ponoszące szkody przez poranienia 
w czasie ucieczki przestępcy i ścigania go 
przez policję, byłyby uprawnione do odszko­
dowania.

Projektodawca uważa, że jego projekt jest 
odpowiedzią na ubolewania godny stan rze­
czy, gdy nasze miasta są terenem najroz­
maitszych zbrodni, których ofiarami padają 
ludzie niewinni. Wydaje się, że projekt jest 
godny poparcia, bo leży on w bezspornym 
interesie szarego obywatela. Trudno jest 
przewidzieć jaka będzie reakcja innych usta-, 
wodawców w tej sprawie i jakie poparcie 
potrafi zmobilizować kongr. Ryan dla swego 
projektu.

Korporacje w Polityce
Gorąca debata, jaka toczy się dookoła 

sprawy ITT (International Telephone and 
Telegraph) zarysowała zagadnienie udziału 
wielkich korporacji amerykańskich w poli­
tyce. Wysuwający zarzuty głoszą, że korpo­
racje są bardzo zamożne i przez finansowe 
wpływy starają się uzyskiwać przychylne 
traktowanie ich problemów ze strony władz.

Na tle sprawy ITT wysuwane są żądania, 
aby nareszcie poważnie zainteresować się po­
lityczną siłą gigantów przemysłowych, które 
oddziaływują na każdy rząd w Washingto­
nie, republikański czy też demokratyczny, 
zabiegając o specjalne traktowanie, mimo 
istnienia wyraźnych przepisów prawnych w 
konkretnych zagadnieniach.

Na temat ITT wystąpił z obszernym 
oświadczeniem współpracownik “Washing­
ton Post”, Morton Mintz, który uważa, że 
Departament Sprawiedliwości stosuje po­
dwójną miarę w sprawach wielkich kompa­
nii przemysłowych, obojętne czy na jego 
czele stor demokrata czy też republikanin.

W oświadczeniu telewizyjnym dziennikarz 
przypomniał, że 10 lat temu Departament 
pod rządami demokratów zaczął dochodze­
nia w'sprawie praktyk Colonial Pipeline Co. 
Dochodzenia te toczą się nadal, a obecny De­
partament pod rządami republikanów nawet 
nie jest skłonny powiedzieć kiedy dochodze­
nia zostaną zakończone. Dalej ten sam De­
partament wytoczył sprawę “anti-monopoli” 
przeciw IBM. Minęły trzy lata i nic nie wia­
domo, a prezes IBM, Arthur Watson, nawet 
został ambasadorem w Paryżu.

W przemyśle górniczym tysiące ludzi po­
niosło śmierć z racji niedostatecznych wa­
runków bezpieczeństwa pracy. Jest co praw­
da agencja federalna, która stoi na straży 
wykonywania przepisów o bezpieczeństwie, 
ale kieruje nią były lobista, człowiek mający 
powiązania z kompaniami przemysłu wę­
glowego.

Przykłady te uzasadniają przypuszczenie 
krytyków wielkich korporacji, że są one 
traktowane “specjalnie” przez czynniki rzą­
dowe. Oczywiście nie bezinteresownie, jeśli 
chodzi o koła polityczne przy władzy.

To i Owo
Nieoczekiwanym, ale pechowym finałem 

zakończył się nowojorski popis 33-letniej [ 
Carol Cybulski, która po raz pierwszy zde-' 
cydowała się wystąpić w tańcu z wężem w ' 
stroju Ewy. Najpierw jej partner rozdraż­
niony oklaskami ugryzł ją w ramię, w związ­
ku z czym musiano ją natychmiast odwieźć 
do szpitala, gdzie przeleżała 3 miesiące. Po 
dojściu do zdrowia stanęła przed sądem pod 
zarzutem obrazy moralności.

* * *
Dla roztargnionych kierowców firma Fiat 

instaluje w swych luksusowych modelach 
dodatkowy sygnał alarmowy. Jest to dzwo­
nek, który rozlega się, gdy za bardzo wzro­
śnie temperatura płynu w chłodnicy, spad- 
nie ciśnienie oleju, gdy kierowca dodaje za 
dużo gazu przy zinym silniku lub gdy rusza 
przy włączonym ręcznym hamulcu.

* * * I
Liczący 105 lat Edd Hollen i jego żona 

Margaret, lat 99, mogą się poszczycić rekor­
dem długoletności ich małżeństwa. Oboje po-' 
brali się w 1889 r. i przeżyli razem 82 lata 
i siedem miesięcy. Poprzedni rekord długo­
letności małżeństwa należał do Fredericka 
i Sarah Burgess zamieszkałych w Londynie 
w Anglii. Oboje przeżyli 82 lata i jeden dzień 
kiedy 22 czerwca 1965 r. Sarah umarła.

Hollenowie mają 38 wnuków i 60 prawnu­
ków.

‘"Spisek” Ukraińsko*Chiński
NA ANTENIE—Propagan­

da sowiecka skierowana prze­
ciwko Chinom, wzbogaciła się 
o nowy temat: oskarżanie Pe­
kinu o próby ingerencji w po­
litykę narodowościową w 
ZSSR. Konkretnie: Pekinowi 
zarzuca się, popieranie tak 
zwanego “ukraińskiego nacjo­
nalizmu burżuazyjnego”.

Kampanię prop agandową 
wymierzoną w kontakty, mię­
dzy tzw. ukraińskimi nacjona­
listami burżuazyjnymi, a Pe­
kinem, podjęły dwa dzienniki 
ukazujące się w Kijowie, “Ra- 
diańska Ukraina” i “Robitny- 
cza Hazeta”.

Artykuły w obydwu gaze­
tach zawierają rodzaj “zary­
su dziejów” powiązań między 
Pekinem, a ukraińskimi ośrod­
kami emigracyjnymi na Za­
chodzie. Inicjatywa współpra­
cy miała wyjść od emigracji 
ukraińskiej. Miało się to za­
cząć od przysyłania do Chin 
rozmaitych materiałów i pu­
blikacji, które zasiliły “prowa­
dzoną przez Pekin propagan­
dę antysowiecką”. Z kolei w 
1971 roku, w październiku, 
miał bawić z wizytą w Peki­
nie jeden z przywódców emi­
gracji ukraińskiej na Zacho­
dzie. Od paru lat, dowiaduje­
my się z obydwu gazet, Chiń­
czycy zakupują masowo ma­
teriały i wydawnictwa, pocho­
dzące od “ukraińskich nacjo­
nalistów burżuazyjnych”.

“I na takich źródłach opie­
rają Chińczycy swe niegodne 
usiłowania zmierzające do o- 
skarżenia Związku Radzieckie­
go o prowadzenie kolonizacji 
nie tylko “zewnętrznej”, ale 
także we własnych granicach” 
— oburza się autor jednego z 
artykułów Jurij Rymarenko. I 
ciągnie dalej: “Na podstawie 
prowokacyjnych dokumentów 
taka na przykład chińska ga­
zeta “Heingua” pisze potem o 
“ujarzmionych narodach 
Związku Radzieckiego”.

W dalszym ciągu artykułu 
czytamy, że powiązania mię­
dzy ukraińskimi nacjonalista­
mi “burżualzyjnymi”, a maoi-

stami zaszły już tak daleko, iż 
Chińczycy ustalili nawet (w 
1970 roku) wspólną z ukraiń­
skimi nacjonalistami taktykę 
działania przeciwko ZSSR. U- 
kraińcy ze swej strony stwo­
rzyć mieli dwa lata temu spe­
cjalną instytucję do kontak­
tów z Pekinem pod nazwą 
“Ukr a i ń s k i e Towarzystwo 
Studiów nad Sprawami Azji” 
z siedzibą w Monachium i fi­
lią w Kanadzie, który to kraj 
jest największym skupiskiem 
emigracji ukraińskiej na Za­
chodzie.

“Platformą współpracy mię­
dzy maoistami a ukraińskimi 
nacjonalistami burżuazyjnymi 
— pisze Rymarenko — jest 
agresywna postawa anty-ra- 
dziecka, wymierzona ponadto 
w międzynarodową jedność 
klasy robotniczej i jej walkę 
przeciwko imperializmowi”.

Wytoczywszy tak ciężkie ko- 
lubryny, autorzy artykułów w 
“Radiańskiej Ukrainie” i “Ro- 
bitnyczej Hazecie”, sposobem 
typowym dla sowieckich me­
tod propagandowych, zmie­
niają nagle ton i określają 
kontakty ukraińsko-maoistow- 
skie, jako “spisek bankrutów”.

Oba artykuły piszą też o 
audycjach ukraińskich nada­
wanych w Pekinie. O ięh ist­
nieniu wiadomo już od paru 
lat. Także pro-chińskie sym­
patie emigracji ukraińskiej, u- 
jawnione dopiero teraz w pra­
sie sowieckiej, nie są taką 
znowu nowością. Dlaczego 
więc propaganda sowiecka za­
jęła się tym właśnie teraz? 
Jednej odpowiedzi dostarczyć 
może fakt, że poczynając od 
aresztowań styczniowych na 
Ukrainie znowu prowadzony 
jest bardzo ostry kurs prze­
ciwko “nacjonalizmowi burżu- 
azyjnemu”. Drugiej odpowie­
dzi szukać można — w ulubio­
nym przez marksistów powią­
zaniu z pierwszą — w zapo­
wiedzi Chin poruszenia polity­
ki narodowościowej ZSSR na 
forum ONZ.

Tadeusz Mieleszko

Łatwe Do Wyciągnięcia Wnioski..
ZWIĄZKOWIEC (Kanada) 

— Prezydent Nixon jest op­
tymistycznie nastrojony. Jego 
zdaniem szanse na powszech­
ny pokój są pomyślne. Można 
by przypomnieć, iż podobne 
opinie wyrażał Neville Cham- 
berlaine, premier brytyjski, 
po powrocie z Monachium, 
gdzie konferował z Hitlerem 
i oddał mu na pożarcie Czecho­
słowacje. W rok później wy­
buchła II wojna światowa.

Zdaniem prez. Nixona po­
kój uwarunkowany jest w 
pierwszym rzędzie polityką 
Stanów Zjednoczonych i 
ZSRR — dwóch największych 
mocarstw na świecie — na te­
renach pozostających w ich 
władaniu i pod ich wpływami.

Ta opinia byłaby bardziej 
przekonywująca i bardziej 
wzbudzająca ufność, gdyby nie 
fakt stałego zwiększania się 
powszechnych zbrojeń na 
świecie. W okresie dwóch tyl­
ko lat: 1969 i 1970 wysokość 
sum wydanych na zbrojenia 
wyniosła $200,000,000,000. No i 
następnie corocznie budżety 
ministerstw obrony narodowei 
większości państw wzrastać 
zaczęły przeciętnie o 6% rocz­
nie. Jeżeli chodzi o rok bud­
żetowy 1972-73 — zwyżka wy­
datków na cele zbrojeniowe 
wszędzie prawie była wyższa 
aniżeli 6%. Czasem nawet bar­
dzo znacznie.

Dla przykładu wymienić 
tutaj należy Japonię, która 
swój budżet obronny zwięk­
szyła w 1970-1971 roku o 17.5' i 
i ma zamiar zwiększyć go w 
1972-1973 roku o 19.5%; w 
tym samvm roku francuski 
budżet obronny żwiększony 
zostanie o 7.5%. Kanada jest 
tu chyba jedynym wyjątkiem 
ze swym projektowanym pod­
wyższeniem budżetu obron­
nego o 1%. Jeżeli chodzi o nią, 
jej siły zbrojne, wynoszące o- 
becnie około 85,000 żołnierzy, 
niewiele się liczą w ogolnvm 
bilansie światowym, posiada­
jąc w dodatku mocno przesta­
rzałe już wyposażenie. Nota 
bene ilościowy stan armii ka­
nadyjskiej ma zostać zreduko­
wany do 83,000 ludzi w naj­
bliższym czasie.

Budżety obronne państw ko­
munistycznych są niezmiernie 
trudne do analizowania, ponie ■ 
waż albo wysokości ich w 
ogóle się nie ujawnia, albo: 
większość z preliminowanych ' 
na ten cel sum ukryta jest w 
budżetach i wydatkach innych

resortów. Wiadomo jest nie­
mniej, iż są one, przede wszy­
stkim w ZSRR coraz to więic- 
sze i stale rosnące. Dowodem 
tego może być gorączkowa 
rozbudowa floty sowieckiej, 
zwłaszcza podwodnej, broni 
nuklearnych i rakietowych o- 
raz ostatnio coraz bardziej 
rozszerzane próby i badania 
odnośnie zastosowania dla ce­
lów militarnych sztucznych 
pojazdów kosmicznych. W 
przypadku nie stanięcia do 
tego wyścigu zbrojeń Stany 
Zjednoczone w niedługim już 
czasie zostaną przez ZSRR 
zdecydowanie zepchnięte w 
dziedzinie militarnej na drugie 
miejsce. Jeżeli chodzi o trans- 
kontynentalne rakiety z gło­
wicami nuklearnymi już to na­
stąpiło, odnośnie okrętów pod­
wodnych z napędem atomo­
wym nastąpi to już bardzo nie­
długo.

Jeżeli chodzi o budżet o- 
bronny Stanów Zjednoczo­
nych wynosi on w br. $76,000,- 
000,000, w 1973 zaś, rozpoczy­
nającym się 1 lipca br. będzie 

I zwiększony prawdopodobnie 
do $78,300,000,000. Praktycznie 
biorąc, z uwagi na wydatki 
związane z programami, które 
realizowane będą dłużej niż 
przez 1 rok, będzie on wynosił 
$83,400,000,000.

Oczywiście większość wy­
datków przeznaczona zostanie ■ 
na modernizację sprzętu i no­
we wynalazki w dziedzinie u- 
zbrojenia przy równoczesnym j 
redukowaniu liczebności sił 
zbrojnych.

W pierwszym rzędzie doty-, 
czyć to będzie unowocześnie­
nia broni nuklearnych. Budo­
wa nowego bombowca strate­
gicznego, już rozpoczęta po­
chłonie $444,000,000. Aparat 
ten typu “B-l” zastąpi używa­
ne dotychczas, starzejące się 
już “B-52”; kontynuowanie 
budowy nowego typu okrętu 
podwodnego o napędzie nu­
klearnym kosztować będzie 
$942,000,000. Wydatki na ten 
cel wyniosą o 200% więcej 
niż w ub. roku budżetowym.

Ogólnie biorąc stwierdzić 
trzeba, iż stojące na wysokim 
poziomie techniki państwa 
zbroją się w coraz to szyb­
szym tempie. Po prostu w gra- { 
nicach, jakie tylko są w stanie 1 
osiągnąć. Rzecz jasna nie za­
niedbują one wywożenia ol-: 
brzymich zapasów uzbrojenia; 
zagranicę. W tym względzie 
przoduje ZSRR, wysyłający)

Opieka Społeczna 
w Ogniu Krytyki

Niedawno na tym miejscu 
pisaliśmy o “stajni Augiasza” 
w dziedzinie naszej opieki 
społecznej. Odtąd nastąpiła 
tylko ta jedna zmiana, że 
zwiększyła się liczba odbior­
ców “welfare’u” i dziś na li­
ście zasiłków znajduje się 
14,641,000 osób, czyli 1 na każ­
dych 14 Amerykanów.

Równolegle rosną wydatki, 
ale na to składają się również 
masowe nadużycia i zła admi­
nistracja. Mówił o tym sen. 
Long, przewodniczący komisji 
finansowej Senatu, a nakre­
ślony przez niego obraz może 
budzić przerażenie.

“Zgadzam się całkowicie — 
mówił senator — z tezą, że 
miliony ludzi znajduje się na 
listach “welfare’u” nie z włas­
nej winy. Ale jestem głęboko 
zaniepokojony tym, iż obecny 
nasz system opieki społecznej 
jest wykorzystywany i nadu­
żywany przez symulantów, 
oszustów i pospolitych nacią­
gaczy ze szkodą nie tylko po­
datników, których dolary pod­
trzymują ten program, ale i 
rzeczywistych biedaków, dla 
których ów federalno-stanowy 
program pomocy gotówkowej 
został stworzony.

Niedawno Depar t a m e n t 
Zdrowia, Oświaty i Opieki 
Społecznej ogłosił wyniki kon­
troli, stwierdzające, że co szó­
sty dorosły odbiorca zasiłków 
bądź pobiera je bezprawnie, 
bądź są one za wysoko obliczo­
ne. Na około 500.000 odbior­
ców 152,000 nie miało prawa 
do żadnego zasiłku.

ger przytoczył takie wypadki: 
Pewna kobieta otrzymywała 
przez 18 miesięcy po $241 mie­
sięcznie, ponieważ oświadczy­
ła, że została opuszczona przez 
męża. Stwierdzono, że ów mąż 
mieszka w domu, zarabia $4.28 
za godzinę i posiada samochód 
Mercury — 1971. Rodzina ta 
otrzymała na rzekome utrzy­
manie dzieci $5,663. Inna ro­
dzina pobrała bezprawnie na 
konto dzieci $9,458. W Bronx 
pewna kobieta otrzymywała 
zasiłek w kwocie $274 miesię­
cznie, równocześnie pracując i 
zarabiając $135 tygodniowo. 
Ogółem pobrała ona oszukań­
czo od maja 1966 $17,500.

Sen. Byrd Jr. z Virginii opo­
wiedział komisji finansowej 
Senatu, jak łatwo można 
otrzymać zasiłek w Colorado 
Springs. Oto pewna tamtejsza 
redaktorka przeprowadziła ta­
ki “eksperyment”: Udała się 
ona do biura “welfare’u”, po­
dała tam fałszywe nazwisko, 
fałszywy adres i oświadczyła, 
że ma dwoje dzieci, których 
nigdy nie miała. Urzędnik 
chciał wiedzieć, co z mężem. 
“Porzucił mię” — brzmiała 
odpowiedź. Na podstawie tyl­
ko jej oświadczenia urzędnik 
zapewnił, że do 10 dni otrzyma 
pierwszy czek na $175, i zapy­
tał, czy chciałaby mieć rów­
nież znaczki na żywność i cze­
ki na opłacenie czynszu. Tego 
samego dnia redaktorka udała 
się do innego biura, gdzie nie 
pytając o nic dano jej za 75 
centów znaczki żywnościowe 
wartości $42.

Zapewne, powiedzą nam, że 
5 procent to nie wiele i żaden 
powód do alarmu. Ale nie wol­
no zapominać, że pół biliona 
dolarów, bo na tyle ocenia się 
koszt “błędów”, to sporo pie­
niędzy, i że 5 procent rodzin — 
to przeszło pół miliona ludzi, 
korzystających z pomocy bez­
prawnie, na skutek nieudolno­
ści administracji, oszustw lub 
licznych luk w przepisach”.

Rok temu gubernator Kali­
fornii Reagan ujawnił, iż 12 
obywateli o pełnym zatrudnie­
niu wniosło podania o zasiłek, 
by w ten sposób wykazać wad­
liwość “uproszczonych metod” 
przyznawania zapomóg. I 
istotnie zapomogi przyznano 
im. Jeden z nich prosił, o za­
pomogę pod czteroma różnymi 
nazwiskami w tym samym 
biurze i tego samego dnia i 
cztery zapomogi otrzymał.

Gdy się to czyta, chciałoby 
się wielkim głosem wołać o 
generalną reformę tak skan­
dalicznego systemu. Ale od 
czego zacząć? Należałoby tak 
karać, by oszustwa z zasiłka­
mi nie opłacały się. Należało­
by tak usprawnić kontrolę, by 
takie kombinacje, jak wyżej 
opisane, stały się niemożliwe. 
Należałoby tchnąć nowego du­
cha w olbrzymi aparat admi­
nistracyjny “welfare’u”. a 
przede wszystkim oczyścić go 
z ludzi, którzy nadużycia tole­
rują jeśli nie z interesu, z z le­
nistwa i wygodnictwa. Wszy­
stko to brzmi dobrze na papie­
rze, ale w praktyce wiąże się z 
wielu problemami, trudnymi 
do rozwiązania. Dowodem są 
wysiłki, podejmowane w nie­
których stanach na rzecz 
zmiany stosunków i nie dają­
ce spodziewanych owoców.

Zeznając 1 lutego b.r. przed 
komisją finansową Senatu 
gub. Reagan stwierdził, że w 
Kalifornii u podstaw 15 proc, 
spraw o zapomogę kryje się 
oszustwo. By udowodnić, jak 
łatwo jest zdobyć zasiłek, Rea­
gan przytoczył wypadek, gdzie 
matka z czworgiem dzieci, sa­
mymi dziewczynkami, przy­
szła do biura i wypełniła apli­
kację. w której stwierdziła, że 
ma czterech chłopców. Mimo 
że tuż obok niej stały cztery 
dziewczynki, urzędnik zupeł­
nie nie zainteresował się róż­
nicą płci i aplikację przyjął 
bez żadnych zastrzeżeń.

W Nevadzie kontrola spo­
wodowała skreślenie z listy 22 
procent “matek z dziećmi na 
utrzymaniu”, ponieważ prawo 
do zasiłku zdobyły w sposób 
oszukańczy. W Washingtonie 
6-8 milionów dolarów rocznie 
wydaje się na zasiłki osobom 
do tego nieuprawnionym. — 
Kontrola przeprowadzona w 
drugim kwartale 1971 roku 
wykazała, że 5.200 osób pobie­
rało zasiłki bezprawnie, a 17 
tysięcy za wysoko obliczone.

W New Yorku gen. inspek­
tor opieki społecznej Berlin-!

broń do Egiptu, Indii i Płn. j 
Wietnamu. Wartość tego so­
wieckiego eksportu wyniosła 
w ub. roku budżetowym co 
najmniej $1,000,000,000.

Wszystko to dzieje się kosz­
tem innych potrzeb, których— 
i to jak najbardziej palących 
świat ma coraz więcej. W wie­
lu krajach ludzie mrą dosłow­
nie milionami z głodu, giną z' 
chorób i epidemii, które to klę­
ski łatwo możnaby opanować i 
wykluczyć przez użycie nie­
wielkiego tylko procentu ba­
jońskich sum, wydawanych 
na zbrojenia.

Znane ogólnie prawo ekono­
miczne wyraźnie stwierdza, iż 
wydatki na zbrojenia nie mo­
gą iść na marne i że wykona­
ny sprzęt musi w końcu zostać 
użyty.

Wnioski z obecnego, obłęd­
nego zbrojenia się świata każ­
dy więc łatwo może sobie wy­
ciągnąć. Wesołe ani optymi­
styczne nie są one z całą pew­
nością. . . . (r.) |

Gierek o Blaskach 
i Cieniach Gospodarki

(FEl) Na przedwyborczym 
spotkaniu mieszkańców Śląs­
ka i Zagłębia Dąbrowskiego 
Edward Gierek — jak infor­
mowało Radio Warszawa (21. 
2.) — oświadczył, że “mimo 
poważnych trudności, które 
musieliśmy przezwyciężyć, 
społeczny i ekonomiczny bi­
lans 1971 roku jest pomyślny. 
Wyraża się on w wysokim 
tempie produkcji przemysłu, 
dobrych wynikach rolnictwa 
osiągniętych mimo niesprzy­
jających warunków atmosfe­
rycznych... Dzięki ofiarnej 
pracy milionów ludzi — mó­
wił Gierek — nasza gospodar­
ka sprostała poważnemu 
wzrostowi płac i świadczeń 
socjalnych”.

Ale dalsza realizacja tej po­
lityki — oświadczył — “wy­
magać będzie solidnej pracy. 
Trzeba ją będzie zabezpieczyć 
odpowiednim poziomem pro­
dukcji. Dlatego też nić wolno 
nam zamykać oczu na trud­
ności i napięcia w naszej gos­
podarce... Postęp wydajności 
pracy w niektórych gałęziach 
przemysłu nie może być uzna­
ny za dostateczny. Niezadawa­
lająca jest nadel realizacja 
szeregu podstawowych inwes­
tycji produkcyjnych, komu­
nalnych i mieszkaniowych. To 
trudności, te napięcia świad­
czą o słabościach istniejących 
jeszcze w naszej gospodarce. 
Dlatego przywiązujemy tak 
wielkie znaczenie do realizacji 
zadań produkcyjnych w 1972 
roku”.

Aby wykonać nie tylko te 
zadania, ale umocnić równo­
wagę ekonomiczną państwa, 
zaszła konieczność wykonania 
dodatkowej produkcji, ponad 
ustalenia tegorocznego planu, 
o wartości 20 miliardów zło­
tych. “Apelowaliśmy o to — 
mówił Gierek — by tę dodat­
kową produkcję dóbr kon­
sumpcyjnych, eksportowych i 
’nwestycyjnych uzyskać przez 
lepszą wydajność- pracy, bez 
zwiększania zatrudnienia i 
inwestycji. Klasa robotnicza 
odpowiada pozytywnie na to 
wezwanie”.
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Z Bocznej Trybuny Sportowej
ZYGMUNT P. BOBIN
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Roczna produkcja nart na 
świece wynosi 3.000,000 par, z 
czego połowa przypada na Au­
strię. Jedna tylko firma au­
striacka produkuje 650,000 par

Art Bronski 
Tom G nutek 
Ted Poznar Sr. 
Ron Stepp 
Dick Hayes 
Joe Trnovec
Pat Maraldi

Kontrast piękna natury Afryki, 
bezmiernych przestrzeni i wielkich 
bogactw naturalnych z nędzą, za­
cofaniem, i nierzadko barbarzyń­
skimi prymitywnymi kultami i 
tradycjami szczepowymi jest nie 
do opisania.

Prelekcja Lwa Sapiehy, wypo­
wiedziana z wielką- swadą, bez­
pośredniością i poczuciem humo­
ru oraz pozbawiona jakiejkolwiek 
ortodoksji oraz rozwiewająca wiele 
fałszywych i szkodliwych legend 
i mitów, które oplotły rewoltę 
Mau-Mau i wojnę domową w Biaf- 
rze była nacechowana szczerym 
zachwytem dla Czarnego Lądu i 
jego ludności.Olimpijski medalista Woj­

ciech Fortuna zdobył ostatnio 
na Krokwi w Zakropanem mi­
strzostwo Polski w skokach. 
Wyniki były dobre, bo 11 
skoczków przekroczyło 100 
metrów. Fortuna osiągnął w 
skokach 109 i 108.5 m. co dało 
mu 246.5 pkt. Drugi z kolei 
Daniel Gąsienica miał 107.5 
i 107.5 m — 345 pkt., trzeci 
Krzysztofiak 103.5 i 105.0 m— 
229.9 pkt.

Z czynnego życia sportowe­
go wycofał się ostatnio 27-let- 
ni Ralph Doubell (Australia), 
zwycięzca olimpijski w Mek­
syku w biegu na 800 m. Powo­
dem ostatecznego wycofania 
się jest zerwanie ścięgna A- 
chillesa. Doubell był rekor­
dzistą świata na 800 m, a do 
niedawna był też rekordzistą 
świata na 880 y. w hali (1:47,- 
9) i na 1,000 y. (2:05,5).

victory over Team No. 16. Wally 
rocked the pins on games of 242- 
179-267. Maple missed a clean 
sweep by dropping the 1st game 
by 6 pins (883 to 89) due to Glen 
Chesser’s 248 game. Glen took 
high honors for Team No. 16 with 
a 618 total. The victors took the 
2nd game by 5 pins (902 to 897) 
with Ed Tenczar hitting a 233 
game.

Keith Orman enjoyed his best 
nite of the season by rocking 
games of 244-169-244 for a 657 
series to pace Dur-O-Lite Pens 
to a 3 game sweep over Reliable 
Sheet Metal. The victors scored

Sama Nigeria, dzisiaj w pierw­
szej dziesiątce producentów nafty 
jest na drodze do szybkiego rozwo­
ju gospodarczego, rany wojny do­
mowej zabliźniają się szybko, a 
Biafrańczycy pistują wysokie sta­
nowiska w administracji cywilnej 
i wojskowej Nigerii, bez śladu 
dawnych animozji, zaognionych 
wojna domową.

Jan Bachleda wygrał slalom 
specjalny w austriackiej miej­
scowości Mayrhofen w łącz­
nym czasie dwóch przejazdów 
107,92. Pozostali polscy re­
prezentanci zajęli miejsca: — 
20) Kazimierz Burzynowski — 
112,49 i 27) Ryszard Ćwikła 
— 114,13 sek. Poprzedniego 
dnia, również w slalomie spe­
cjalnym, Jan Bachleda był 
szósty w czasie 102,41 sekr.

Prelegenta wprowadził krótkim 
słowem wstępnym z elegancją, 
dowcipem i elokwencją dr Witold 
Borysiewicz.

Z Różnych Dziedzin
Stany Zjednoczone wysyła­

ją na letnie igrzyska olimpij­
skie do Monachium aż 550 za­
wodników, na których przy­
gotowanie w ostatnich czte­
rech lalach wyda się prawie 
10 milionów dolarów.

Am- 
Hall 
color 
from 
Lon-

Black Hawks Przegrywa 
Drugie Spotkanie Pucharowe

Trzykrotnie prowadził ze­
spół Black Hawks we wtor­
kowym meczu z New York 
Rangers i trzykrotnie pozwo­
lili na wyrównanie, a w koń­
cu i na porażkę 3:5, chociaż 
ostatnia bramka dla gości pa- 
dła do pustej bramki, — nie 
usprawiedliwia to w niczym 
zawodników chicagoskich od 
przykrej porażki. Zawiedli oni 
swoich sympatyków tą poraż­
ką i nie widać obecnie żadnej 
możliwości, by mogli wyeli­
minować zespół “Rangers” — 
który gości w tym tygodniu 
u siebie Black Hawks. Potrze­
bują tylko dwa dalsze zwy­
cięstwa by zakwalifikować 
się do finałowego spotkania 
z Boston Bruins.

Przyznać jednak trzeba, że 
do drugiego półfinałowego 
meczu o Puchar Sir Stanley’a, 
Chicago Black Hawks wszedł 
na lodowisko lepiej przygoto­
wany, co dało się zauważyć 
już w początkowych minutach 
pierwszej tercji. Zawodnicy 
zespołu chicagoskiego posia­
dali tym razem więcej szyb­
kości i łatwiej przechodzili 
przez linie defensywne New 
York Rangers. Goście wyka­
zywali tym razem więcej zmę­
czenia na początku meczu. 
Widać było na nich trudy po 
ciężkich meczach z Montrea- 

■ lem. Nie widzieliśmy u nich 
- tej ostrości jaką widzieliśmy

Zebrana publiczność przyjęła 
prelegenta i jego afrykański re­
portaż zasłużonym i gorącym ap­
lauzem.

cellent position to nail down 
Classic titles—the singles and all 
events. Setniz, after a 609 in team 
and a 631 in doubles, unloaded 
a hefty 254-233 and 267 in sing­
les for 754. It all added up to 
1994 in all events.

While Semiz was on the thres­
hold of winning a pair of cham­
pionships in one tournament, 
veteran Carmen Salvino of Chi­
cago hoped to add his second 
ABC “eagle" after a lapse of 18 
years. The 38-year-old Salvino 
teamed with 25-year-old Barry 
Asher of Costa Mesa, Calif., for 
a strong 1366 in two-man play.

Asher provided the big punch, 
a 719, while Salvino tallied 647. 
They rolled games of 422, 448 and 
496. It was the first time the two 
had doubled together in a tour­
nament. Asher started his final 
game with 10 strikes. The 289 
was the Classic's high game and 
Asher’s 719 was second to Semiz's 
singles outburst.

Salvino was only 19 years old 
when he led the Tri-Par Radio 
team of Chicago to the 1954 ABC 
five-man championship in Seat­
tle. His teammates included Joe 
Norris and the late Joe Wilman, 
Hall of Earners to be.

The 1972 tournament will con­
clude on April 29.

Soccer On 
Giant Screen 

At Amphitheatre

The UCLA players are 
center Bill Walton, college 
basketball's players of the 
year, and Keith Wilkes.

Also selected were Illinois 
State’s high - scoring Doug 
C o 11 i ns, Minnesota’s Jim

Prelekcja była ilustrowana na 
zakończenie przezroczami ze zbio­
rów prelegenta, który przeplótł je 
równie barwną, pełną humoru i 
sentymentu narracją, odbijającą 
jego “miłość do Afryki” oraz bo­
gactwa, różnorodność i piękno af­
rykańskiej flory i fauny.

Na popularnych już dzisiaj wie­
czorach autorskich u Akademików 
zjawił się, chyba po raz pierwszy 
temat tak egzotyczny, jak egzo­
tyczną była osoba prelegenta dla 
jego brytyjskich przyjaciół, którzy 
przedstawiali go swoim dzieciom 
w Londynie, jako “dziwnego żoł­
nierza, który wyruszył na wojnę 
“konno”.

Rainbo Lanes No. 2 
Bowling League

TEAM STANDINGS

STAN MIKITA
W drugim spotkaniu nie tylko 
on ale i jego koledzy Korab 
i Koroll zagrali lepiej, jednak 
nie starczyło to by uzyskać 
zwycięswo nad dobrze grają­
cym New York Rangers.

tentycznej relacji z przebiegu woj­
ny. Oczywiście, stwierdził Sapieha, 
wojna spowodowała wiele strat w 
ludziach i przynisła falę głodu, e- 
pidemii i zniszczenia w gospodarce 
kraju. Ale nie trzeba zapominać, 
że podobne zdjęcia głodnych i ma­
sowo umierających dzieci można 
zrobić w innych, prymitywnych i 
biednych krajach afrykańskich, w 
których nie było wojny. Ibo są 
wyjątkowo inteligentnym narodem 
(przy 8 milionach trudno mówić o 
szczepie), o dużym stopniu pow­
szechnego wykształcenia, ponadto 
z pragmatycznym wyczuciem rze­
czywistości i dlatego potrafili łat­
wo podnieść się z upadku i włą­
czyć do procesu odbudowy kraju, 
uznając się za część federacji ni- 
geryjskiej. “Walka o “niepodleg­
łość nie udała się”, powiedział Sa- 
pieże, jeden z wybitnych polity­
ków biafrańskich” — “i musimy 
się z tym pogodzić”. Jest zdumie­
wające, jak długo Biafrańczycy 
mogli tak długo stawiać opór do­
skonale zorganizowanej i świetnie 
wyposażonej armii gen. Gowona, 
wykazując przytem niezwykłą po­
mysłowość, jak na przykład eks­
ploatację złóż naftowych w naj­
bardziej prymitywnych warun­
kach w dżungli, wykorzystując w 
tym celu stare cysterny kolejowe 
i instalacje z innych fabryk.

Ludność murzyńska Afryki, jest 
wprawdzie ciągle jeszcze bardzo 
prymitywna i bez poczucia wspól­
noty narodowej, wspólnego języka 
i wspólnej kultury, niemniej jed­
nak ma szacunek dla pewnych 
wartości moralnych i zasad spra­
wiedliwości, które są lekceważone 
w krajach cywilizowanych. Lud­
ność ta odznacza się zaufaniem, i 
chęcią zdobywania wiedzy oraz 
dużą gościnnością i uprzejmością 
wobec tych, którym ufa.

jednak po uzyskaniu trzeciego 
gola , wyrównującego stan 
meczu, jak gdyby im urosły 
“skrzydła” i nadawli ton grze 
w trzeciej tercji.sp. ąt

Zespół gospodarzy począt­
kowo chytrze zagrywał, chcąc 
zaskoczyć drużynę New York 
Rangers, co w pierwszej tecji 
im się udawało, jednak strza­
ły na bramkę Cillemure albo 
nie były celne, albo wyłapy­
wał je doskonale broniący 
bramkarz gości. Cieszyło nas 
gdy widzieliśmy ładniejszą 
grę tercetu Mikity, w któ­
rym to wystąpił obok niego 
Koroll i Korab, Ale bramka 
dla zespołu chicagoskiego — 
przypadła tym razem terceto­
wi , a raczej dwójce Martin - 
D. Hull, gdyż ten ostatni z 
prawie niebieskiej linii po­
słał krążek na bramkę Ville- 
mure, ten obronił połowicz­
nie silny strzał D. Hulla,— 
krążek jednak silnie strzelo­
ny wyleciał bramkarzowi z 
ręki i wpadł do siatki.

Top scoring honors went 
iani’s Ray Kalusa .with a 
ies.

Tyda’s Bombers cracked a 2840 
total to take 2 games from East­
gate Engr. Danny Wright paced 
the Bombers with a 637 series 
on games of 202-222-213 with 
teammate John Tullio chipping 
in a 597 total. Bob Engler had a 
600 for Eastgate. The victors 
mised a clean sweep by droping 
the 1st game by 14 pins 
901).

With the return of Bob 
as in the lineup, Team 
scored a double win over I.A.D.

Roy & Larry’s Sweep 3
In M.L.C.- Magic No. 5

First All-Southpaw Lineup 
Captures ABC Championship

essentially the same, with 
excellence as its principal in­
gredient”.

So for an exciting evening 
of dancing to the misie of 
Freddy Martin, his “Singing 
Saxophone” and his Orches­
tra, put vourself on Cloud 
“9” on Friday, April 28th. 
Admission is $3.75; however, 
tickets purchased in advance 
cost $3.25.

Cloud “9” is located -at Mil­
waukee Avenue and Pulaski 
Raod (3309 N. Pulaski Rd.), 
just north of Belmont.

Polska Zwalcza 
Choroby Weneryczne

Warszawa (NYT) — Polska 
ma w tej chwili smutny pry­
mat w Europie pod względem 
zachorowań na choroby we­
neryczne.

Specjalna komisja miano­
wana przez ministra Zdrowia, 
Oświaty, Kultury, Spraw We­
wnętrznych i Spraw Społecz­
nych przystąpiła do akcji, ma­
jącej położyć kres tej pladze.

Studenci przyjmowani na 
uniwersytety i wyższe uczelnie 
będą poddawani specjalnym 
badaniom lekarskim. Młodzież 
w szkołach średnich będzie 
uświadamiana przez lekarzy 
i nauczycieli w regularnych 
pogadankach i odczytach o 
niebezpieczeństwie zarażenia 
się.

Planowane jest wykorzy-

Bramka dla zespołu chica­
goskiego padła w 9:46 min. i 
miało się wrażenie że posy­
pią się dalsze bramki. Marze­
nia jednak kibiców spełzły na 
niczym. Owszem widzieliśmy 
jeszcze jedną bramkę, ale by­
ła ona zdobyta przez zespół 
gości w 14:38 min. Po zagra­
niu krążka przez obrońcę go­
ści Seelinga ze Stewartem, 
krążek dostał się do nieobsta- 
wiomego pod bramką Esposity 
Hatfielda, który umieścił go 
w górnym rogu bramki, i tak 
“zrodziło się” wyrównanie w 
pierwszej tercji.* * ♦

Druga tercja już w począt­
kowych minutach była pełna 
napięcia, gdyż w 2:54 min. 
po jednym zawodniku z każ­
dego zespołu poszło na ławę 
karną. Następnie w 9 min. — 
Korab otrzymał 2 plus 10 mi­
nut karnych i prawie w tym 
samym czasie poszli za nimi 
na ławę karną Irvin i B. Hull. 
W 10 min. sędzia posłał Tka­
czuka. a w 11:23 min. Stem- 
kowskiego na ławę karną. W 
pewnej chwili zespół gospo­
darzy miał dwóch zawodni­
ków więcej na lodzie —i po-

Fortuna Mistrzem 
Polski

Ask Kivisto, 
Brewer To Join 
Olympic Camp

Kansas City (UPI) — Two 
players from national cham­
pion UCLA were among 28 
selected to represent the Na­
tional Collegiate Athletic 
Assn, at the U.S. Olympic 
basketball development camp 
at the Air Force Academy 
June 12.

Zasłużony na polu kulturalnej 
aktywności, Związek Akademików 
Polskich w Chicago ma do zapi­
sania na swoje dobro bardzo uda­
ną imprezę: prelekcję polskiego 
pisarza, dziennikarza i ekonomis­
ty z Londynu, Lwa Sapiehy, który 
w niedzielę, dn. 9 kwietnia br. mó­
wił w Chicago Society o “Afryce, 
w której codzień dzieje się coś 
nowego”.

Sapieha ma za sobą poważny 
dorobek piśmienniczy, jako autor 
cennych reportaży, artykułów i es- 
sejów polityczno-ekonomicznych 
dla angielskich periodyków, pols­
kiej prasy emigracyjnej oraz pro­
gramów BBC, RWE i Radiodiffu­
sion Francaise. Ośtrogi literackie 
wysokiej rangi zdobył sobie Sa­
pieha książką “Wojna z wysokości 
siodła”. Wydana w języku pols­
kim w Londynie, została ona prze­
łożona na włoski i obecnie czeka 
na przekład niemiecki. Książka 
zyskała sobie przychylne uznanie 
najwybredniejszych krytyków, o- 
raz wielką poczytność, jak» epo­
peja ułańska z dramatycznej kam­
panii wrześniowej w 1939 r. Pi­
sana bez heroicznego retuszu, spo­
kojnym tonem beznamiętnego, u- 
ważnego i inteligentnego obser­
watora, oficera 9 Pułku Ułanów — 
książka rozsadza pokutujące jesz­
cze gdzieniegdzie i sfabrykowane 
tendencyjnie legendy o “samobój­
czych i bezmyślnych szarżach pol­
skiej kawalerii na niemieckie czoł­
gi”.

To śmałe oddzielanie prawdy od 
legendy i podważanie zakorzenio­
nych głęboko mitów było przed­
miotem jego barwnej i niezwykle 
interesującej prelekcji o Afryce, 
dokąd zawiodły go losy imającego 
się wszystkich zajęć emigranta. 
Tranzakcja worków na cement do 
Wschodniej Afryki zaprowadziła 
go do Kenii, Tanganiki i Zanzi­
baru (obecnie Tanzanii), gdzie 
rozpoczęła się, jak sam przyznaje 
“jego miłość do Afryki i jej mie­
szkańców”.

Wbrew początkowym intencjom, 
Sapieha zamiast walczącego pió­
rem dziennikarza i reportera zo­
stał w Kenii policjantem w bry­
tyjskiej służbie bezpieczeństwa, 
skąd rychło znalazł się w specjal­
nym oddziale komandosów, prze­
znaczonych do walki z partyzant­
ką Mau-Mau w bambusowych 
dżunglach i surowych, skalistych 
górach. Zakamuflowani, jako tur­
niejowi gracze polo, komandosi 
Sapiehy przeprowadzali sporady­
czne raidy na koniu z kijami na 
trudno uchwjrtnych w dżungli wo­
jowników Mau-Mau, w okresie 
największego nasilenia rewolty. 
Sapieha nie zaprzecza że w tym 
okresie było sporo ofiar, strat i 
zniszczenia, ale, jego zdaniem, na 
podstawie tego co sam wiedzia i 
obserwował, opisy wyrafinowa­
nych okrucieństw, których rzeko­
mo dopuszczali się szczepowi wo­
jownicy Mau-Mau były nierzadko 
specjalnie preparowane na we­
wnętrzny użytek domowy dla pod­
niecenia opinii publicznej. Mau- 
Mau nie był klasyczną partyzant­
ką w całym tego słowa znaczeniu, 
a raczej luźnym związkiem bojó­
wek zorganizowanych przez Keny- 
att'ę na wzór żydowskich “ Stern- 
gangów” i objął jak płomień cały 
kraj z ostrzem wymierzonym nie- 
tylko przeciwko brytyjskm kolo­
nistom, ale również lokalnym mu­
rzyńskim lojalistom i kolaboracjo- 
nistom. U podłoża tego ruchu le­
żała zupełna dekompozycja po­
przedniego socjalnego i obyczajo­
wego systemu szczepowego; Ken­
yatta umiał te nastroje zręcznie 
wykorzystać, a po wyroku skazu­
jącym go na 7 lat odosobnienia, 
stał się bożyszczem murzyńskiej 
społeczności w Kenii i otoczony 
glorią męczeństwa.

Kenia szybko modernizuje się, 
wprowadziła rygorystyczne prawa 
dla ochrony zwierzostanu i rozwi­
nęła ruch turystyczny, który jest 
poważnym źródłem dochodów z 
zagranicy. Tę dziedzinę zna pre­
legent od podszewki, ponieważ ja­

miści still are in constant de­
mand.

Bill Laffler, record critic
for United Press, explained Brewer from Maywood, Ill., mimo tego nie był w stanie

“Times have changed, and Kansas’ Tom Kivisto, an spenetrować linie obronne ze-
’> music remains ! East Aurora High grad. J społu gości. Nie wykorzystanie I pdr rocznie.

Chicago will be one of 
cities across the United 
States and Canada ‘sitting in’ 
on the quarter-final Europe­
an Soccer Cup matches via 
satellite and closed circuit 
television Saturday, April 29.

A giant screen in the 
phitheatre’s Donovan 
will bring live and in 
every bit of action 
Wembley Stadium in
don, where England will be 
taking on West Germany, 
and San Siro Stadium in 
Milan, site of Italy ve. Bel­
gium. Both matches are sold 
out overseas with each draw­
ing approximately 100,000.

At the Amphitheatre the 
Italy-Belgium contest will go 
on first at 10 a.m., followed 
by England-West Germany at tej ™wnsmy
12:45. Tickets are now avail- w niedzielnym spotkaniu, - 
able at Ticketron outlets. The 
Amphitheatre box office will 
open Monday (April 24).

GE Favors 
Metric System

New York (UPI)—General 
Electric Co. said it 
the adoption of the 
system by the United States 
in order to further 
trade.

The company said, how­
ever, it did not favor a fixed 
timetable adopting the met­
ric system because that 
would result in forced obso­
lescence.

Long Beach, Cal., (Special) — 
For a while on the night of Apr. 
14 it appeared that one of bowl­
ing’s greatest arrays of stars 
would recapture theii’ glory days. 
The Old Buddies, the former 
Budweisers of St. Louis, began 
its first game in the Classic team 
division rooloff with a 1035, 
second tot he 1053 rolled by the 
Basch Advertising, all-lefthand­
er lineupo f New York, N.Y. The 
Old Budies, of course, were the 
sentimental favorites of the 2500 
spectators who crowded into 
Long eBach Arena for the six- 
team rolloff.

Try as they did, however, the 
veteran five consisting of Don 
Carter, Ray Bluth, Bill Lillard, 
Tom Hennessey and Dick Weber 
could not match the consistent 
scoring punch of their younger 
adversaries. When it was over, 
the Old Buddies were in sixth 
place, their 2937 score 162 pins 
off the winning 3099 by the 
champion Basch team. In second 
was Chester lio Investments, 
Houston, Texas, 3057; followed 
by the Stroh’s, Detroit, Mich., 
3011; Dick Weber Wrist Masters, 
Santa Ana, Calif., 3027; and Bob's 
Pro Shop, Pomona, Calif., 2978. 
The six finalists were the top 
scoring teams in the original 
field of 42. Bob’s Pro Shop lead­
ing this portion with 3135. Basch 
finished sixth in the qualifying 
with 2999.

Basch put its name in the rec­
ord book in becoming the first 
all-southpaw championship team 
in ABC tournament history. 
Three ofi ts members—Butch 
Gearhart. Johnny Petraglia, and 
Mike McGrath—were members 
of the 1970 Classic champions. 
Merchant Enterprises of New 
York. N.Y. Dick Battista was to 
have rolled with that team but 
was sidelined by illness. This 
timei llness also forced a lineup 
change. Captain Battista had to 
replace ailing regular Larry 
Lichstein with Bob Hood, a San 
Francisco pro, who had bowled 
doubles and singles and was 
hoping to find a team spot to 
complete his shot at all events. 
Hood, also lefthanded, responded 
with a 595 series. Gearhart was 
tops with 680, Battista rolled 635, 
McGrath had 602 and Petraglia 
587. -

While the Old Buddies were 
Basch’s early threat, the Chester 
lio’s proved to be the main source 
of worry. After two games, the 
"Texans trailed by only six pins. 
Basch, however, finished with a 
1013 game to go with earlier 1053 
and 1033 totals. The lio’s ran into 
tenth frame difficulties, slump­
ing to 977 after totaling 1027 
1053.

Dale Seavoy, leadoff for 
Stroh’s slammed the highest 
ies in the rolloffs, a 689. Gearhart' recognizable style, he and his 
second best 680 was followed bv 
a 657 rolled by Dave Frame of 
Bob’s Pro Shop. The Old Bud­
dies’ Lillard shot 643.

Teata Semiz, 38-year-old Riv- why: .v...
er Edge. N.J., pro was in an ex-; but Martin's music remains East Aurora High grad.

Freddy Martin And His Orchestra 
To Appear At Cloud “9” On April 28

Cloud “9”, a popular en­
tertainment spa in Chicago, 

| is presenting Freddy Martin 
■and his Orchestra on one 
night only, Friday, 
28th, from 8:00 p.m.
a.m.

Freddy Martin is
the most famous orchestra 

i leaders in the nation. Throug- 
out his career, he arranged 
versions of classical works 
which have become popular 
standards. Among them: 
“Symphony”, the Grieg and 
Rachmaninoff piano concer­
tos, Richard Addinsell’s 
‘Warsaw Concerto’, and boo­
gie-woogie renditions of Ka- 
chaturian’s “Sabre Dance” 
from the ‘Gayne Ballet Suite’ 
and the “Flight of the Bum­
ble Bee”. In 1941, Martin be­
came known throughout the 
country for his 32-bar dance 
version of Tschaikowsky’s 
“Pi-ano Concert in B Flat Mi­
nor”, which ' became the 
country’s number one record, 
and to date, has sold well 
over three million copies.

Though recent trends in 
popular music have been en­
tirely different from Mar- 

1 tin’s long-familiar, instantly-

Biały Człowiek i Czarny Lad
(Prelekcja L. Sapiehy u Akademików)

przewagi osobowej na lodowi­
sku odbiło się ujemnie nie 
tylko na grze, ale również i 
na wyniku całego meczu.* # *

Jednak gdy oba zespoły — 
wystąpiły w pełnych składach
— to wtedy po jednej zagryw­
ce krążka od bramkarza Espo­
sity do B. Hulla, który podał 
krążek do Mikity, a ten wy­
słał w bój prawą stroną Chi­
co Maki, krążek został scen- 
trowany pod bramkę Ville- 
mure, gdzie Staś Mikita umie­
ścił go w siatce i ponownie 
gospodarze uzyskali prowa­
dzenie.

XXX
Nie upłynęła cała minuta,

— a już padła wyrównująca 
bramka dla zespołu New Yor­
ku, kiedy to jeszcze Campbell 
odsiadywał swoją karę. Za­
grywka Hadfielda z Rosseau 
zakończyła się ostrym strza­
łem Gilberta, który nie popeł­
ni! błędu, gdyż umieścił krą­
żek w siatce słabo raczej bro­
niącego Esposity. Prowadze­
nie dla zespołu Black Hawks 
zdobył obrońca Stapleton z 
dalekiego strzału w 6:17 min. 
W dwie minuty później Parke 
wyrównał dla gości, Gilbert 
w 12:36 zdobył prowadzenie 
dla gości 4:3, i po uzyskaniu 
tej bramki przez gości widać 
było że przestawili się na dru­
gi obrót i zagrali b. ambitnie 
chcąc za wszelką cenę spotka­
nie to wygrać.

XXX
Ostatnią minutę kier, zespo­

łu chicagoskiego zdecydował, 
zagrać bez bramkarza i wsta­
wił w jego miejsce Mikitę do 
gry w napadzie, ale i to takty­
czne posunięcie “spaliło” się 
na panewce, gdyż Stemkowski
— który w ubiegłym roku u- 
zyskał decydującą bramkę, — 
w tym spotkaniu uzyskał pią­
tą bramkę strzelając krążek 
do pustej bramki.

XXX
Boston Bi je St. Louis 6:1
W drugiej puli półfinałowej 

pucharu Sir Stanley’a drużyna 
Boston Bruins z łatwością wy­
grała pierwsze spotkanie 6:3. 
St. Louis Blqes dorównywało 
drużynie z Bostonu tylko w 
kilku minutach I tercji. Nie 
byli jednak w stanie dotrzy­
mać kroku dobrze “naoliwio­
nemu zespołowi Boston Bruins 
który ostatecznie wygrał 6:1. 
W spotkaniu tym b. zawodnik 
Black Hawks—Fred Stanfield 
uzyskał “hat trick”.

Zagłębie — Banik 0:0
Ostatnio na Stadionie Ludo­
wym w Sosnowcu miejscowe ko “cameraman uczestniczył w li- 1 
Zagłębie rozegrało towarzyski safari, głównie dla amery- |
mecz piłki nożnej z I-ligowym kańskich myśliwych i przy tej o- i 
zespołem czechosło w ackim kazji, razem ze swoim bratem Pa- 
Banik, Ostrawa. Mecz zakoń-1wienl (który osiadł na stałe w Ke- I 

: nii i jest “professional hunter” | 
przemierzył Wschodnią Afrykę i 
wzdłuż i wszerz, przechowując w 
pamięci urzekające, jak przypom­
niał, piękno krajobrazu. Fascynu­
jący również był dla niego, krótki 
zawód poszukiwacza minerałów i 
drogich kamieni (przede wszyst­
kim rubinów) i ta namiętność do 
“szukania skarbów” w ziemi po­
została.

W 1970 roku, Sapieha został wy­
słany przez swoich zleceniodaw­
ców prasowych w Londynie do 
Nigerii, w trzy miesiące po zakoń­
czeniu przewlekłej wojny domowej 
pomiędzy Biafra, a centralnym 
rządem federalnym w Lagos, ce­
lem napisania autentycznych re­
portażów na marginesie odbudowy 
politycznej i gospodarczej kraju.

Podobnie jak w Kenii i w Ni­
gerii, Sapieha doszedł do przeko­
nania, że niezliczone reportaże z 
wojny domowej i montaże fotogra­
ficzne ogromnie przesadziły roz-; stanie takich środków maso- 
miaiy rzekomego terroru, uprą- wego przekazu, jak filmy te- 
wianego przez wojska federalne lewizyjne, dodatki filmowe 
w stosunku do zbuntowanej lud- w kinach, plakaty i broszury 
ności Ibo w Biafrze, której propa- informacyjne, rozdawane w 
gandowa działalność zapewniła, że zakładach pracy i w nuej- 
świat nie otrzymał, i niestety, a u- I scach publicznych.

zespołem czechosło w a c k i m kazji, razem ze swoim bratem Pa- 
I wiem (który osiadł na stałe w Ke-

czył się wysikiem remisowym 
0:0.
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Wally Koczor 688-242-267 Rainbow Lanes
W.
84

L.
44

TEAM STANDINGS a 2912 total with Frank Caliendo Crescent Plating Works 82 46
w. L. chipping in a 602 series. Spring Inn No. 2 70 58

Roy & Larry's 65 28 The Good Life blasted their Spring Inn No. 1 67 61
Postillion Lounge 57 36 highest series (2990) to take 2 Team No. 9 65 63
Mariani Printers 57 36 games from Joe & Vi’s Tap Jackie's 64 64
The Good Life 53 40 (2889). Ron Sterkowicz led the Tramutola's Restaurant 611/3 66*/j
Harding TV 52i4 40i/2 attack with a 645 on games of N.W. National L.L. 59 69
Joe & Vi's Tap 50 43 207-236-202. Captain Ed Cotugno Tru Value Sales 56 72
Maple Lanes 48 45 contributed a 601 and Mike Horn S & Welding 56 72
Eastgate Engr. 47i4 451-4 a 593 series. Joe & Vi’s top men St. Regis 5414 731/4
Tyda's Bombers 47 46 were Ed Presser with a 627 and Little Leaguers 49 79
Reliable Sheet Metal 46 47 Joe Pirn perl wi th a 621 total. The 500 SERIES
Dur-O-Lite Pens 46 47 Good Life mised a clean sweep
Team No. 16 41 52 by dropping the 1st game by 2 Arthur Bronski 595
Ill. Assn. Of The Deaf 38 55 pins (972 to 974). Steven Krupa 581
Rueffer Stamp Works 37 56 Postillion Lounge brought out Ed Rzeppa 560
Linzer Hof 35 58 the best of Emil Hahn & Rueffer Pete Meyer 560
Team No. 1 32 61 Stamp Works as the Rueffers Pat Maraldi 558

Roy & Larry’s cracked a 2893 swept 2 games from the 2nd Tom Gnutek 517
series to sweep 3 games from placers. Emil cracked his highest Joe Trnovec 552
Linzer Hof last Thursday nitei n series of the season, a 649 total Rich Kwilos 549
the Maple aLnes Classic League on games of 235-244-170. The Ken Stroud 542
and reduced their magic No. to­ Rueffers opened their 1st game Harry Morgan 522
5 games with 12 games to go. with a 956 also their highest Mike Gavin 517
Any combination of wins and game of the season than a 953 Ron Stepp 516
losses by Postillion Lounge or game for their double win. The Chuck Gabriel 511
Mariani Printers totalling 5 can victors won the 2nd game by 4 Hank Tolczyk 505
clinch the 1971-72 title for R&L. pins (953 to 949). Rich (300) Ed Szeszol 505
Hank Mazzanti cracked his first Leesman took top honors for Po­ Bernard Schwichier 501
600 series of the season (a nifty stillion with a 639 series includ­
649) to pace R& L o their 3 ing a 256 game in the 1st game. 200 GAMES
game sweep. Harding TV won a double vic­ Tim Goetz 236

Maple Lanes moved UP to 7th tory over Mariani Printers thus Ed Rzeppa 235
place on the strength of Wally dampering the Printers chances Steven Krupa 220
Koczor’s 688 series and a double of overtaking the league leaders. Pete Meyer 211
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Biskupin - Polska Pompeja
Biskupin, zwany przez nie­

których “polską Pompeją”, 
leży w północnej części Wiel­
kopolski na tzw. Pałukach w 
odległości 7 km od powiato­
wego miasta Żnina, a o 2 km 
od Gąsawy. Biskupin, którego 
nazwa pochodzi z 1136 r., zo­
stał założony w końcu VI lub 
VII w. istniał zaś do połowy 
XI w. Głośny stał się w 1933 
r., kiedy nad jeziorem Bisku­
pińskim natrafiono przy kopa­
niu torfu na gruntach gospo­
darza Jerhego na dziwne kon­
strukcje drewniane. Dowie­
dział się o tym od dzieci szkol­
nych nauczyciel — Walenty 
Szwajcer. (W swojej bibliote­
ce przechowuje on m.in. dzie­
ło pochodzące ze Żnina Braz- 
ma Glicznera pt. “Książki o 
wychowaniu dzieci’, napisane 
w języku polskim w 1558 r.). 
W Szwajcer zawiadomił o 
tym Instytut Prehistoryczny 
przy Uniwersytecie Poznań­
skim. Znaleziskiem zaintere­
sował się wybitny prehistoryk, 
twórca szkoły neoautochto- 
nicznej w naukach archeolo­
gicznych — prof. Józef Ko- 
strzewski. W 1934 r. przysłał 
on do Biskupina ówczesnego 
asystenta, dziś profesora Zdzi­
sława Rajewskiego, w celu 
dalszych badań. Wkrótce na 
całą Polskę, a później i na Eu­
ropę gruchnęła wieść o odkry­
ciu prasłowiańskiego osiedla 
obronnego z wczesnej epoki 
żelaznej, tzn. z ok. 350 — 400 
roku przed naszą erą, czyli 
sprzed 2500 lat.

Rozgłos ten poprzedziły 
pierwsze, na wielką skalę pro­
wadzone prace badawcze, pod­
jęte w Biskupinie 25 czerwca 
1934 r. Po wybudowaniu tamy 
i wypompowaniu wody z ba­
danej części jeziora, na nie­
wielkiej stosunkowo głęboko­
ści zaczął się wyłaniać świet­
nie zachowany gród 'o zaska­
kująco planowej, uporządko­
wanej zabudowie. Składał się 
on ze stu drewnianych do­
mów, zbudowanych w 13 rzę­
dach, które tworzyły 11 rów­
noległych uliczek, wymoszczo­
nych — zapewne ze względu 
na podmokły grunt — balami 
i faszyną. Domy w każdym 
rzędzie miały wspólny dach i 
stykały się z sobą szczytami. 
Do grodu wchodziło się bramą, 
nad którą była wieża obronno- 
strażnicza. Gród otaczał wał, a 
z jego zewnętrznej strony 
znajdował się falochron, zbu­
dowany z pali, ukośnie wbi­
tych w dno jeziora. Ten pali­
sadowały falochron nie tylko 
zabezpieczał brzeg przed pod­
mywaniem, ale także spełniał 
rolę pierwszej przeszkody wo­
bec napastnika. Za falochro­
nem biegł wspomniany już 
wał obronny, otaczający gród. 
Miał on 3,m szerokości, do 5 m 
wysokości 1 ok. 430 m obwodu, 
a zbudowany był jakby ze 
skrzyń drewnianych, wypeł­
nionych ziemią.

W zarysach chat można od­
różnić podłogi z kamiennymi 
paleniskami po środku. Były 
też jamy “przemysłowe’, tzn. 
służące do wytopu dziegciu, 
wędzenia ryb, suszarnie, pie­
karnie, jak w każdym osiedlu 
ludzkim. Znaleziono wielką 
mnogość najrozmaitszych 
przedmiotów, które mówiły o 
tym, jak żyli nasi praprzodko­
wie przed wielu setkami lat. 
Nigdy jeszcze żadne badania 
w Polsce, nie dały tak dokład­
nego obrazu wyglądu wsi 
przedhistorycznej, sposobu bu­
dowy domów i całokształtu 
kultury materialnej mieszkań­
ców. W okresie biskupińskim 
byli oni — jak mówi prof. Jó­
zef Kostrzewski — zasadniczo 
rolnikami osiadłymi oraz w 
szerokim zakresie uprawiali 
hodowlę. Ponad 90 proc, zna­
lezionych w wykopaliskach 
kości pochodziło od zwierząt 
domowych. Po roku dalsze ba­
dania podjęła specjalna ekspe- 
dyćja i prace te kontynuowa­
ne były z pewnymi przerwa­
mi aż do wybuchu wojny. W 
czasie wojny hitlerowcy chcie- 
li — jak pisał B. M. Jankow­
ski — zniszczyć Biskupin, za­
sypując wykopy piaskiem, 
który przecież nie konserwuje 
drewna.

Przewodnicy, oprowadzają­
cy zwiedzających po grodzie, 
informują, że w wielorzędowy 
falochron wbito w trakcie je­
go budowy ok. 35 tys. pali, że 
na budowę grodu zużyto ok. 8 
tys. m sześć, drewna, znaczne 
ilości piasku i kamienia. Wszy­
stkie te prace wykonywane 
zaś były ogromnym wysił­
kiem, przy pomocy bardzo 
prymitywnych narzędzi. Ob­
róbka twardego, dębowego 
drewna odbywała się np. sie­
kierami z brązu.

Typem budowy, stosowa­
nym w Biskupinie, była tzw.
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w języku polskim. 
ANASTAZJA ZALEWSKA 

chata sumikowa, która prze­
trwała w tych okolicach nie­
omal do naszych czasów. Jest 
to — jak stwierdził prof. Ko­
strzewski — przykład trwania 
na ziemiach polskich form 
kultury materialnej przez 
szereg wieków prawie bez 
zmian. Domy ze względu na 
szczupłość miejsca stały bar­
dzo blisko siebie. Były dość 
duże, około 90 m kwadrato­
wych. Jak wykazują znalezi­
ska, charakteryzujące ówcze­
sny poziom kultury material­
nej (kowalstwo, garncarstwo), 
wszystkie zamieszkujące gród 
rodziny miały podobną do sie­
bie stopę, życiową. Równa po­
wierzchnia użytkowa domów, 
jak i system zabudowy świad­
czy, że ówczesne, złożone z ro­
dów patriarchalnych wspólno­
ty nie były jeszcze zróżnico­
wane majątkowo i społecznie.

Jak dotychczas, na terenie 
poszukiwań zebrano ponad pa­
rę milionów najrozmaitszych 
przedmiotów. Niemal każdy z 
nich trzeba było dokładnie 
zinwentaryzować. Przeważnie 
znalazły one pomieszczenie w 
barakach, nazywanych “mu­
zeum”. Wszystkie te przed­
mioty obrazują zamierzchłą 
przeszłość nie tylko Biskupi­
na, ale także pobliskich Sobie- 
juch, Izdebna, Koziegłów. O- 
statnio — jak mówił prof Ra­
je wski — znaleziono na tere­
nie Biskupina dymarki, czyli 
piece hutnicze sprzed 2 tys. 
lat oraz jedyny jak dotych­
czas szkieletowy grób, bo 
wtedy stosowano tu pochó­
wek ciałopalny.

Dlaczego odkrycie Biskupi­
na było wydarzeniem tak do­
niosłym? Otóż według twier­
dzenia niektórych uczonych 
niemieckich, Słowianie poja­
wili się na dzisiejszych zie­
miach polskich (także i na Pa­
łukach) dopiero w VI-VII. a 
nawet IX w. naszej ery. Rze­
czywistość jednak, jak wyka­
zują wykopaliska Biskupina, 
była inna. Nie Niemcy żyli tu­
taj od zarania dziejów, lecz 
Słowianie.

Dział Przedhistoryczny Uni­
wersytetu Poznańskiego 
chciałby odkryć całe grodzi­
sko, zakonserwować niektóre 
lepiej zachowane chaty i 
stworzyć na półwyspie bisku­
pińskim pierwszy tego rodza­
ju rezerwat archeologiczny. 
Już dziś odwiedza go rocznie 
ok. 100 tys. osób, głównie mło­
dzieży szkolnej, oraz wielu cu­
dzoziemców. Biskupin bowiem 
zapoczątkował niezwykłą ka­
rierę polskiej archeologii, a 
polscy naukowcy uważani są 
na świecie za niedoścignio­
nych fachowców w zakresie 
archeologii średniowiecznej.

-(KAI)

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Piątek, 21 Kwietnia
Zarząd Klubu Ziemi Kaliskiej 

zawiadamia swych członków, iż 
posiedzenie Klubu odbędzie się w 
piątek, 21 kwietnia, o godz. 7-ej 
wieczorem, w sali Lucky Stop Inn, 
pnr. 1805 W. Division ul. Zarząd 
prosi o liczny udział członkostwa, 
gdyż od nas samych zależy rozwój 
naszego Klubu.

Stefan Górski — prezes; Chester 
Dziewiontka — sekr. prot. '

Klubów Królewiaków nr. 2 od­
będzie swoje posiedzenie w piątek, 
21 kwietnia, o godz. 1-ej po połu­
dniu, połączone ze święconką, w 
lokalu zwykłych posiedzeń. Zarząd 
uprasza wszystkich o przybycie.

Maria Remiszewska — prezeska; 
Zofia Lewandowska — sekretarka.

Tow. Synowie Wolności Gr. 694 
ZNP odbędzie swe regularne mie­
sięczne posiedzenie w piątek, dniń 
21 kwietnia, o godz. 8-ej wieczo­
rem, w sali Lo Rayne Chateau, 
pnr. 5925 W. Diversey ave. Sekre­
tarz finansowy przyjmować będzie 
opłaty za ubezpieczenie już od go­
dziny 6:15 wieczorem. Prosimy o 
liczne i punktualne przybycie. — 
Piotr Marud, prezes; Stanisław 
Borzymowski, sekr. prot.

Miedz., 23 Kwietnia
Klub Parafii Augustów odbę­

dzie swe posiedzenie w niedzielę, 
23 kwietnia, o godzinie 2:30 po 
południu, w sali Domu Weteranów 
pnr. 1239 N. Wood ul. Prosimy 
wszystkich członków o przybycie 
gdyż mamy dużo spraw do załat­
wienia.

Bruno Gudanowski, prezes; R. 
Miodoński, sekr. prot.

Klub powiatu Jasło nr. 44 Z.K. 
Małop. odbędzie swe posiedzenie 
w niedzielę, 23 kwietnia, w sali 
Domu ZKM pnr. 1401 W. Superior 
ul., początek o godz. 2:30 po poł.

Jest wiele spraw do załatwienia 
i prezes wraz z zarządem uprasza­
ją wszystkich członków o liczne 
przybycie.

Jan Kopeć — prezes; Aniela A. 
Bartkowiez — sekr.

Produkcja Wzrasta — Inflacja Także
(dokończenie ze str. 1-ej) 

flacji przy równoczesnym 
wzroście produkcji do końca 
roku. Jednym z nich to przy­
stąpienie przemysłu krajowe­
go do zwiększenia zapasów 
posiadanego towaru który w 
pierwszym kwartale wynosił 
ogólnie wartość około $600 
milionów, w porównaniu do 
wartości nagromadzonego to­
waru z ostatniego kwartału 
roku 1971 w sumie dwa i 
ćwierć biliona dolarów. Prze­
mysłowcy po wyzbyciu się 
nagromadzonego nadproduk­
cją towaru, obecnie przystępu­
ją do zwiększonej produkcji. 
Zmiana na lepsze w zagra­
nicznej wymianie handlowej 
przy dewaluacji dolara, wpły­
nie także na zwiększenie eks­
portu. W pierwszym kwartale 

deficyt powstały w wymianie 
handlowej z zagranicą obcią­
żył w pierwszym kwartale o 
$5.1 bilionów dochody osiąg­
nięte z ogólnokrajowej pro­
dukcji.

Trzecim ważnym czynni­
kiem, dla wprowadzenia rów­
nowagi gospodarce państwo­
wej przy równoczesnym 
zmniejszeniu inflacji, będzie 
zwiększona sprzedaż towa­
rów na rynku detalicznym, 
przy silnym zastoju w sprze­
daży zanotowanym w stycz­
niu i lutym tego roku.

Ogólnokrajowa produkcja 
w pierwszym kwartale roku 
1972 — jak podał Peterson — 
wzrosła o 11.8 procent, w po­
równaniu do 7.6 porcent jaki 
zanotowano w ostatnim kwar­
tale roku 1971.

Migi Zaatakowały Okręty 7 Floty US
(ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

przez osiem czołgów. Atak po­
przedziła nawała rakietowa. 
Łącznie na miasto spadło po­
nad 2,000 rakiet i pocisków 
moździerzowych, ale spado­
chroniarze sajgońscy natarcie 
przetrzymali i nie utracili te­
renu.

Na innym odcinku, w odle­
głości 250 mil na półn. wschód 
od Sajgonu, dwie komuni­
styczne rakiety trafiły w ame­
rykańską składnicę marynar­
ki w Qui Nhon, zabijając je­
dnego i raniac dwóch żołnie­
rzy USA.

Nieprzyjacielskie działania 
lądowe coraz bardziej zbliżają 
się do Sajgonu. Niemal zupeł­
nie otoczona jest stolica po­
wiatu Dau Tieng, położona w

Stokowski 
Obchodził 

90 Rocznicę
New York. (UPI) Leopold 

Stokowski, światowej sławy 
najstarszy w świecie dyry­
gent orkiestry symfonicznej, 
we wtorek obchodził 90 rocz­
nicę swych urodzin. Stokow­
ski wziął udział w galowym 
przyjęciu urządzonym na je­
go cześć przez dzieci i wnuki. 
Krewni Stokowskiego, twier­
dzą, że Stokowski przed kil­
kunastu laty ujął sobie kilka 
lat i liczy obecnie 93 lub 94 
lata.

Prezydent Nixon przesłał 
Stokowskiemu życzenia uro­
dzinowe, życząc mu “ażeby 
pozostał zawsze młodym”. — 
Mayor Lindsay obdarzył Sto­
kowskiego kryształową figur­
ką w uznaniu jego zasług dla 
nowojorskiej orkiestry symfo­
nicznej, którą Stokowski za­
łożył przed dziesięcioma laty 
i którą dotychczas dyrygu­
je. Mistrzowi w przyjęciu to­
warzyszyły dwie córki i dwaj 
synowie, oraz ich dzieci.

Urodzony w Londynie Sto­
kowski, przybył do Stanów 
Zjednoczonych w roku 1908 
gdzie przyjął stanowisko or­
ganisty w kościele episkopal- 
nym św. Bartłomieja. W ro­
ku 1912 Stokowski przyjął 
stanowisko dyrygenta orkies­
try miasta Cincinnati, Ohio, a 
później założył orkiestrę sym­
foniczną w Filadelfii, którą 
rozwinął do sławnej w całym 
świecie organizacji muzycz­
nej.

Nie Wiedział 
o Kuli w Głowie

San Francisco, Calif. (UPI) 
— John J. Jensen od kilkuna­
stu dni narzekał na dotkliwy 
ból głowy, wobec czego udał 
się do lekarza na egzaminację. 
Lekarz zarządził prześwietle­
nie głowy promieniami roent- 
genowskimi (X-Ray) które 
wykazały, że ból został spo­
wodowany utkwioną między 
czaszką a skórą kulą. Jensen, 
lat 32, w dnu. 7-go kwietnia 
został napadnięty przez 2-ch 
złodziei w tawernie z których 
jeden, jak zdawało się Jensen- 
owi, uderzył go w głowę pi­
stoletem, gdy tymczasem 
otrzymał on postrzał. Jensen 
poddał się operacji usunięcia 
kuli z głowy.

Daley — 17 Lat 
Mayorem

Dziś, 20 kwietnia, przypada 
17 rocznica pełnienia przez R. 
Daley urzędu may ora miasta 
Chicago. Daley, który w na­
stępnym miesiącu obchodzi 
70-tą rocznicę swych urodzin, 
został ubiegłej jesieni wybra­
ny na piątą czteroletnią ka­
dencję urzędu mayorowskie- 
go-

Jest on przewodniczącym 
j powiatowego centralnego ko­
mitetu partii demokratycznej 

| od 19 lat.

odległości zaledwie 40 mil od 
Sajgonu.

Silne ataki komunistyczne 
p r z e p r owadzane są też na 
froncie kambodżańskim, 
szczególnie wzdłuż szosy nr. 1, 
gdzie miasteczka Prasoth i 
Chiphou tuż po północy wpa- 
dły w ręce nieprzyjaciela. 
Straty

W tygodniowym okresie 
sprawozdawczym amerykań­
skie siły zbrojne straciły 12 
zabitych. Straty wojsk sajgoń- 
skich wynoszą 1,002 zabitych, 
straty nieprzyjaciela szacowa­
ne są na 7,117 zabitych.

W czasie całej wojny wiet­
namskiej, poczynając od 
stycznia 1961 roku, amerykań­
ska lista śmierci obejmuje 
łącznie 55.835 zabitych, z cze­
go 45,703 w akcji frontowej i 
10,132 poza frontem i w wy­
niku różnego rodzaju wypad­
ków losowych, jak morder­
stwa, utonięcia, katastrofy sa­
mochodowe i nadużycie nar­
kotyków. z

Polski Wynalazek
Inżynierowie: Stanisław 

Strama i Zbigniew Gawli­
kowski z Huty im. Lenina 
przy współpracy z Instytu­
tem Odlewnictwa Akademii 
Górniczo-Hutniczej w Krako- 
wie, * dokonali wynalazku, 
który jest zapowiedzią rewo­
lucji w odlewnictwie. Dzięki 
nowej metodzie skrócony zo- 
staje czas wytwarzania odle­
wu: znacznie maleje dzięki 
temu koszt wytwarzania 
odlewów—ok. 29 proc.: odle­
wy mimo, że tańsze charak­
teryzują się lepszymi jako­
ściowo wskaźnikami np. wy­
trzymałość na rozciąganie 
sięga 40 kg na 1 mm kwadr.; 
wynikające z tego koszty ek- 
spoloatacji maleją o 25 proc.

Kong. Derwiński 
Projektuje 

Poprawki Ustawy
Kongr. Edward Derwiński 

(R.-Ill.) wniósł projekt usta­
wy HR 14153 do Izby Niższej 
Legislatury, zapewni ający 
tajność informacji udziela­
nych przez obywateli przy 
przeprowadzaniu cenzusu, jak 
i zalecającą przeprowadzenie 
ograniczonego cenzusu co pięć 
lat.

Projekt Derwińskiego został 
poparty przez wszystkich 
członków sub-komitetu cenzu­
sowego, oraz komitetu poczto­
wego i służby cywilnej Izby 
Niższej Kongresu. Projekto­
wana przez Derwińskiego u- 
stawa zabrania agencjom rzą­
dowym udzielania informacji 
zasiągniętych z kwestionariu­
szy cenzusowych wypełnio­
nych przez prywatnych oby­
wateli. Ustawa przewiduje 
także przeprowadzenie prób­
nego ograniczonego cenzusu 
co pięć lat, dla zapewnienia 
władzom federalnym, stano­
wym i lokalnym przygotowa­
nia programów na podstawie 
najnowszych informacji. U- 
stawa przewiduje dalej wpro­
wadzenie procedury na pod­
stawie której Kongres mógł­
by zrobić przegląd pytań ja­
kie będą zadane obywatelom 
przez biuro cenzusowe, rów­
nocześnie Kongres mógłby 
podnieść wyznaczoną karę 
pieniężną za przekroczenie 
ustawy cenzusowej przez pra­
cowników rządowych z sumy 
$1.000 do $5.000, a karę wię­
zienną z dwóch do pięciu lat 
więzienia. Ustawa Derwiń­
skiego przewiduje także znie­
sienie kary więziennej jaka 
grozi każdemu obywatelowi, 
który odmówi udzielenia od­
powiedzi na zadawane mu 
nrzez pracownika biura cen- 
nwoweffo nvtania zawarte w 
kwestionariuszach.

Popierajcie Tych, 
Którzy Ogłaszają Się 
w Dzień. Związkowymi

Stan Rozważa Zmianę CTA “U. S. Ma Duże 
Na Metropolitarną Transportację Kły”-Castro
Na zebraniu Izby Repre­

zentantów w Springfield, po­
seł stanowy Eugene F. 
Schlickman (R-Arlington 
Heights) ■wysunął wniosek o 
zmianę CTA na 6 powiatowy 
system masowej transporta- 
cji, z prawem do nałożenia 
podatku od gazoliny w wyso­
kości pół centa.

Wniosek wywołał natych­
miast kontrowersję, szczegól­
nie z tego powodu, iż propo­
nuje podwyżkę podatku od 
gazoliny, co nie jest wskaza­
nym w roku wyborów.

Wniosek Schlickmana pro­
ponuje utworzenie Metropoli­
tarnej władzy transportacji 
dla zapewnienia i skoordyno­
wania transportacji kolejowej 
i autobusowej na terenie sześ­
ciu powiatów, a więc pow.: — 
Cook, Du Page. Kane, Lake, 
McHenry i Will.' Wniosek u- 
poważnia również do nałoże­
nia pół centowego podatku od 
każdego galona gazoliny, uży­
tego na terenie tych 6 powia­
tów. Stan, departament po­
datkowy ma zająć się wpły­
wem z tego podatku. Obecnie 
paliwo do pojazdów mecha­
nicznych obciążone jest podat­
kiem stanowym w wys. 7.5 
centów od galona.

Plan wysunięty w środę za­
chowuje obecną 7-osobową ra­
dę CTA, jednakże przerzuca 
mianowanie większości człon­
ków z osoby mayóra Daley, 
na Gub. Ogilvie, po 1 wrze­
śnia. Mayor obecnie mianuje, 
do rady CTA czterech człon­
ków, a Gubernator trzech. Od 
1 września, według wniosku 
Schlickmana, ma być odwro­
tnie, mayor trzech a Guberna­
tor czterech mają mianować.

Przedstawiciel Gub. Ogilvie 
powiedział, iż administracja 
nie popiera tej propozycji, — 
wywołując tym kontrowersję.

Kwietniowe 
Upały

Warszawa (ŻW) — Wiosna 
w Polsce robi się coraz bar­
dziej gorąca. Termometry w 
południowo-wschodnich rejo­
nach kraju wskazywały 24 
stopnie Celsjusza. Taką tem­
peraturę zanotowano m. iin. 
w Zamościu i w Lublinie.
W słońcu słupek rtęci podno­

sił się na wysokość 30 stopni 
C. Natomiast najzimniejszą 
temperaturę notowano w Ko­
łobrzegu: zaledwie 7 stopni, 
a także w górach. W wysokich ! 
partiach Tatr zanotowano na­
wet przelotne opady śnieżne.

Wszystkim krewnym i znajo- j 
mym donosimy tę smutną wia- | 
domość, iż najukochańsza mat- i 
ka, siostra, babcia j prababcia | 
nasza, ś.p.

Łucja Such
(z domu Bold)

(matka, ś.p. Karola)
po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 18go 
kwietnia, 1972 roku, o godzinie 
4:45 po południu, w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so- ■ 
botę, dnia 22go kwietnia, o go- ! 
dżinie 9:30 rano, z zakładu po- | 
grzebowego pnr. 834 N. Ashland ■ 
Ave., do kościoła Św. Trójcy, 1 
a stamtąd na cmentarz Św. I 
Wojciecha na parcelę familijną. |

Na ten smutny obrządek za- i 
praszamy wszystkich krewnych I 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Józef, Maria i Henryk, dzie- i 
ci; Berta, Annę i Klementyna, i 
synowe; Stanisław Guzik, zięć; I 
(Jakub Bold, brat;(Zofia Kan- 
defer, siostra w Polsce); wnu- | 
ki, wnuczki i prawnuk; wraz . 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy
B. F. Malec i Synowie, 
Telefon 421-5800.

(20,21) |

Jak wiadomo. Gub. Ogilvie | 
przyrzekał iż będzie przeciw-1 
ny jakimkolwiek nowym po-| 
datkom w roku budżetowym I 
jaki rozpoczyna się z niem i 
1-go lipca.

Wśród dalszych propozycji 
poseł Arthur Berman (D-Chi- 

I cago) wysunął wniosek wy- 
: magający, by nazwiska kan- 
i dydatów do legislatury zmie- 
i niane były na balocie, od pre- 
I cynktu do precynktu. Poseł 
Peter Miller (R-Chicago) wy­
sunął wniosek na unieważnie­
nie kart kredytowych od 1-go 
stycznia, 1973 chyba że karty 
te będą zaopatrzone w foto­
grafię posiadacza.

Senacki komitet sądowni­
czy, działając na życzenie Gu­
bernatora Ogilvie, wniósł pro­
pozycję na poprawkę do wnio­
sku izby poselskiej w tym du­
chu, by obniżono wiek z 21 
lat na 18 wymagany do zaku­
pów wina, piwa i słodowych 
napojów alkoholowych. Usta­
wa jaka uchwalona została 
już przez izbę niższą upraw-! 
nia młodzież od 18 do 21 lat j 
życia do kupowania piwa za­
wierającego tylko 3.2 procent 
alkoholu.

Stan, senator Frank Savicks 
(D-Chicago) wysunął wnio­
sek o zakaz przewożenia dzie­
ci autobusami dla uzyskania 
równowagi rasowej w publ. 
szkołach.

t
Wszystkim krewnym i znajo- I 

mym donosimy tę smutną wia- | 
domość, iż najukochańsza mat- I 
ka, babcia i prababcia nasza, ' 
ś.p.

Zofia Marchewka
(z domu Zabska) 
(żona ś.p. Jakuba, 

matka ś.p. Stanisława.
ś.p. Bronisława i ś.p. Edwarda, | 

teściowa ś.p. Jana Pawlik)
po krótkiej chorobie, pożegna- i 
ła się z tym światem, opatrzo-

j na Św. Sakramentami, dnia i 
j 19go kwietnia, 1972 roku, o go- , 

dżinie 4:30 rano, w starszym | 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so- | 
botę, dnia 22go kwietnia, o go- i 
dżinie 9:30 rano, z zakładu po- i 
grzebowego pnr. 6000 Milwau- i 
kee Ave., do kościoła Św. Tekli, I 
a stamtąd na cmentarz św. j 
Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za- | 
praszamy wszystkich krewnych j 
i znajomych, w ciężkim żalu ; 
pogrążeni:

Józefa, Józef i Stanisława | 
Pawlik, dzieci; Adolf Kozikow- 
ski, zięć; Florentyna i Anna, I 
synowe; wnuki, wnuczki i pra- i 
wnuczęta; wraz z całą rodziną, i 

Pogrzebem zajmuje się: 
Zakład Pogrzebowy 
B. F. Malec i Synowie, 
Telefon 774-4100.

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia- i 
domość, iż najukochańsza mat­
ka, siostra, babcia i prababcia ! 
nasza, ś.p.

Feliksa Kotecka
po długiej chorobie, pożegnała ■ 
się z tym światem, opatrzona ' 
Św. Sakramentami, dnia 18go I 
kwietnia, 1972 roku, o godzinie ■ 
9ej wieczorem, w starszym i 
Wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so- ' 
botę, dnia 22go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po- : 
grzebowego pnr. 834 N. Ashland | 
Ave., do kościoła śś. Młodzian- i 
ków, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu * 
pogrążeni:

Antoni w Polsce. Marcel i i 
Genowefa, dzieci; Jadwiga w I 
Polsce i Dominika, synowe; | 
Władysław Dubinski, zięć; i 
Aniela Domalewska w Kana- I 
dzie i Antonina Kotecka w PoT- i 
see, siostry; oraz wnuki i wnu- | 
czki i prawnuczęta; wraz z ca- I 
łą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy
B. F. Malec i Synowie, 
Telefon 421-5800.

(20.21) I

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, syn mój, zięć mój, brat, szwagier 
i wuj nasz, ś.p.

Jan W. Nalepa
(WET. Hej WOJNY ŚWIATOWEJ)

(syn ś.p. Adatna, zięć ś.p. Władysława. Przy borowskiego, 
brat ś.p; Józefiny Statek, szwagier ś.p. Marianny Przy borowskiej)

Członek Tow. Nowa Polska Grupa 73G Z.N.P. i Tow. Najśw. Imię- I 
nia Jezus przy par. Św. Daniela Proroka, po ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramentami, dnia | 
18go kwietnia, 1972 roku, w nocy, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 22go kwietnia, o godzinie | 
8:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 2654 W. 21sza ul., do ko- ! 
ścioła św. Daniela Proroka, a stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten. smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Helena (z domu Przyborowska), żona; Antonina Nalepa-Wia- 
trak, matka; Teresa Przyborowska, teściowa; Władysław (Ann), 
Józef, Edward Nalepa i Helena (Edward) Kebdrle, bracia, siostry, 
bratowa i szwagier; Teodor Przyburowzki, szwagier; Marlene, 
Joseph, Marcia, Konnie, Walter, Dennis i Ks. Brian Przyburowski 
O.F.M. w Dubuque, Iowa, siostrzeńcy i siostrzenice; wraz z całą ' 
rodziną.

Pogrzebem zajmują się Sz.czepan J. Scndziak i Svn,
Telefon BI 7-7240.

Miami, Floryda (UPI)—Ku­
bański minister lotnictwa 
Raul Castro, jak podaje wia­
domość przejęta z radia ha- 
wańskiego, powiada że ma­
sowe bombardowanie P ł n. 
Wietnamu zarządzone przez 
prezydenta Nixona, odwlecze 
Jedynie nieuchronnie musowe 
wycofanie się Stanów Zjedno­
czonych z Południowo-wscho­
dniej Azji “jak zmyka zbity 
pies trzymając ogon między 
nogami”.
Raul Castro powiedział dalej 

“papierowy tygrys (Stany 
Zjednoczone) ma jednak 
jeszcze duże kły, dlatego też 
rząd Kuby jest zadowolony z 
dostawy nowych MIGÓW so­
wieckich, które wzmocnią ob­
ronę wyspy”. Wspaniałe te 
samoloty—jak mówił Castro— 
posiadają najnowocześniejsze 
urządzenia bojowe i techni­
czne które znajdują się także 
i w MIGACH 15,17J9 i 21 do­
starczonych nam przez Sowie­
ty”.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój, ojciec, brat i wuj 
nasz, ś. p.

Edward J. 
Makowski 

(syn ś. p. Joseph: 
brat śp. Genevieve Kondziolka) 
Członek Amalgamated Transit 
Union Div. No. 241 i Logan- 
Avondale Post No. 2978 V.F.W., 
po krótkiej chorobie, pożegnał 
się z tym światem, opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 19go 
kwietnia 1972 r., o godzinie 
9:45 rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w sobo­
tę, dnia 22go kwietnia, o go­
dzinie 9:15 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 5734 W. Di­
versey Ave. do kościoła Św. 
Ferdynanda (Msza Św. o godz. 
lOej rano), a stamtąd na cmen­
tarz św. Józefa na parcelę fa­
milijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszytkich krewnych 
i znajomych w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Eleanor (z domu Wienke), 
żona; Kenneth i Constance, syn 
i córka: Anna Giza, matka; 
Joseph (Genevieve) Makowski, 
brat i bratowa; Mary (Frank) 
Kutt, Wiktoria (Chester) Su- 
pergan, Helen (Ted) Piecko i 
Walter Kondziolka. siostry j 
szwagrowie: bratanki, bratani­
ce, siostrzeńcy i siostrzenice, 
wraz z cala rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
De Nicolo-Lesniak Funeral 

Home.
Telefon 889-0115.

20-21

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, iż najukochańszy 
mąż mój i ojciec mój, ś. p.

Bronisław 
Mielcarek

Czł. Tow. Żychliński-Gdynia 
Gr. 2404 ZNP, po krótkiej cho­
robie, pożegnał się z tym świa­
tem, opatrzony św. Sakramen­
tami, dnia 19go kwietnia 1972 
r., o godzinie lOej rano, w 
starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w so­
botę. dnia 22go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 5247-53 W. 
Fullerton Ave. (blisko Lock­
wood) do kościoła św. Stani­
sława B. i M., a stamtąd do 
Mauzoleum, Queen of Heaven.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stefania (z domu Radomska), 
żona; Tadeusz, syn; siostra w 
Polsce, wraz z całą rodziną.

(Prosimy nic nadsyłać kwia­
tów).

Pogrzebowi: Poterek.
Telefon BE 7-6400.

20-21

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza ma­
tka nasza, teściowa, babcia i 
prababcia nasza, ś. p.

Julia Weber
(z domu Kasprzak)

Członkini Apostolstwa ModtU- 
twy; Sodalicji św. Teresy od 
Dzieciątka Jezus i Trzeciego 
Zakonu św. Franciszka; po dłu­
giej chorobie, pożegnała się z 
tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 18go kwie­
tnia, 1972 roku, o godzinie 11:30 
rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w pią­
tek, dnia 2Igo kwietnia, o go­
dzinie 9:15 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 1709 W. 18 SI. 
do kościoła Św. Jana Kantego, 
a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Victor, syn; Violet i Jeanette, 
córki; _ Emily, synowa; Emil 
Ozgowicz, zięć 10 wnucząt, 10 
prawnucząt; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebem zajmuje się: — 
Lubejko Funeral Home. 
Telefcn: - CA 6-1246.

(19-20)



Szczury w Mace 
i Biszkoptach

Rząd federalny oskarżył fir­
mę chicagoską Certified Gro­
cers of Illinois i kierownika, 
a jednocześnie przewodniczą­
cego zarządu firmy Roberta 
A. Korinka o karygodne nie­
dbalstwo. wskutek którego 
10,000 funtów mąki i 250 fun­
tów biszkoptów zostało skażo­
ne przez szczury. Asystent 
prokuratury US oświadczył w 
oskarżeniu, iż skażone pro­
dukty były wysłane do skle­
pów detalicznych.

Humor
• W Sztokholmie znajduje 

się tzw. Klotterplank, tablica, 
na której każdy może wypisy­
wać co mu się żywnie podoba, 
nie wyłączając najbardziej 
obrażliwych dla rządu inwek­
tyw.

Co rano tablica jest oczysz­
czana, by dać pole dla nowej, 
radosnej twórczości.

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANIA 
CODZIENNIE

“GLOS POLONII** 
WOPA—1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł.

i od 5:30 wieczorem 
W Soboty 4 - 6:30 wiew.
pp. M«r. JÓZEF i SŁAWA 
MIGAŁOWIK—Właściciel*

GODZINA SŁONECZNA 
UDU PUCINSKIEJ

Stacja WEDC i,

f T dni w tygodnia 
3:30 - 9:30 rano

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz.

Dr. W. SIKORA 
Producent i Właściciel

ROBERT
LEWANDOWSKI

Stacja WSBC—1240 KC

Codziennie T - 3:30 rano 
1« 3 po poŁ w niedzielo

ROBERT
W LEWANDOWSKI
4 Właściciel

“TONY PIEŃKOWSKI 
Show” 

Stacja WTAO—lSe» KO 
Codzienni* 0:U • 10:90 rano

“GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA” 

Macie WTAQ—1100 KO 
Sobota 6:35 - 7:30 wiecz.

JADWIGA I ANTONI
PIEŃKOWSCY. Kierownicy

-POLSKA 
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

Codziennie od 12 w poł. 
do 12:30 po poł.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

“PORANNY DZWONEK’’ 
Stacja WOPA

Codziennie
od 6:30 do 1:30 rano 

Sobota 11 • 11:30 rano 
Niedziela 1 - 2 po poł.

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

POLSKI PROGRAM 
W CHICAGO 

Nadawany Cztery Razy 
w Tygodniu

“KŁOPOTY 
SIEKIERKOW” 

Staeja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek, Środę, 

Czwartek i Piątek 
7-7:30 wiecz.

Kierownik 
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Anonserzy 
PELAGIA t BRONISŁAW 

MRO ZOWIE

*

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 20-GO KWIETNIA (THUR., APRIL 20), 1972
* OGRZEWANIE OGRZEWANIE

OCZYSZCZENIE BOJLERA.^,n 
i PALENISKA ZA

Także Reperacje Urządzeń do Ogrzewania

Robota 
Gwarantowana 
24 Godzinna 

Obsługa
e Darmo kosztorysy • Darmo przegląd • urządzeń — bez zobowiązań.

METROPOLITAN HEATING CO. MA 6-0634 lub 889-4448

★ KONTRAKTORZY | ★ KONTRAKTORZY

I * PRACA MĘSKA★ PRACA MĘSKA
Masowa Rzeźnia Kangurów

australij-

I

ii

cjentki nie miało wprost gra- skiegO, UO milczenia,
Dz. Związkowy” jest

zapomniała jak wy- jeclvnvm jegO Wolnym
i głosem.

“rzeźnic- 
australij-

Pamiętaj, że wobec 
imuszenia narodu, pol­

nie. Po 50 latach zobaczyła 
świat, który właściwie całko­
wicie : Ł
glądał, gdyż w 4 roku życia 
utraciła wzrok.

radzieckimi” utrzy- 
i załatwiano na 
centralnym, czego 
strzegł jako swego

OPERATOR
FOR BOLT MAKER 

NATIONAL MACHINES
(Hot Header) — Day work. 

Free Blue Cross & Blue Shield.
2631-2639 Belmopt Ave.

Odzyskała Wzrok 
Po 50 Latach

POTRZEBNI hydraulicy, elektry 
■cy i stolarze do pracy na week­
endy. Tel. po 5ej: AL 2-3514.

Machine Operator
Mech, and elec. background to 
work on packaging machines.
EVANS FOOD PRODUCTS 

4118 S. Halsted 
254-7400

Ten smutny los 
skich kangurów przypomniał 
niedawno w obszernym repor­
tażu nowojorski korespondent 
australijskiego dziennika The 
Sydney Morning Herald.

Co kraj to obyczaj. W ca­
łym świecie odbywają się 
gdzieś, jakieś Święta Morza, 
Święta Gór, Festiwale Piosen­
ki i Muzyki, Konkursy Śpie­
wacze i Zawody Sportowe. W 
Australii szerzy się niebezpie­
cznie “Dzień zabijania kangu­
rów”.

Wielki Rudyard Kipling na­
zwał kiedyś kangura “dziw­
nym zwierzęciein, zupełnie 
różnym od wszelkich innych”. 
“Dumny i oryginalny”, pisał 
Kipling” zdaje się tańczyć na 
wielkiej scenie australijskiej 
przyrody, jakgdyby chciał po­
wiedzieć “Zachowajcie moje 
piękno i patrzcie na mnie jako 
na symbol waszego kraju”.

Australijczycy rzeczywiście 
patrzą na kangury, ale po­
przez lufę dubeltówek w ob­
łędnym szale masowej rzeźni 
łowieckiej.

TURRET LATHE 
OPERATOR

No. 5 Warner Swasey. 
Must make own setups. 

SALARY OPEN.
NYGREN - DAIILY 
1422 W. Altgeld St.

MESSENGERS 
WITH OWN BICYCLES

Full or part time. (Days).
108 West Lake St. Room 200

Shipping Rm. Helper
Should know trucklines and par­
cel post procedures.

Light Bench Assemblers
Will train.

Drill Press Operators
Profit sharing; steady employ­
ment; paid vacations and holidays.
MARCH MANUFACTURING CO.
1819 Pickwick Glenview, Ill.

729-5300

szła 23 lata temu. Po zdjęciu 
opatrunku i z drugiego oka, 
szczęście i zdumienie pa-

POMOC PRZY MONTAŻU
Wolimy doświadczonych — ale 
przeszkolimy mężczyzn chętnych 
do nauczenia się

FABRYKACJI OKIEN.
Szukamy stałych pracowników.
Dobra zapłata i świadczenia 

firmowe.
Muszą dobrze rozumieć po 

angielsku.
4429 W. Cortland Ave.

futbolowy klub sportowy, 
który nieomal rytualnie każ­
dego roku, urządza “kolosalną 
rzeźnię”, podczas której ginie 
dziennie przeszło 1,000 kangu­
rów. Ten festiwal łowiecki 
jest szumnie reklamowany ja­
ko “Tradycyjny Dzień strzela­
nia do kangurów”. W tym 
dniu, 300 członków tego klubu 
płaci specjalną składkę w za­
wrotnej wysokości 2 dolarów 
za przywilej uczestniczenia w 
masowym mordowaniu kan­
gurów.

Kiedy noc zapada i sportow­
cy zgromadzą się dookoła be­
czek piwa i rożnów na tym 
“łowieckim” pikniku, przygo­
towanym przez ich żony — 
przeszło 1.000 zabitych kangu­
rów zaściela chaszcze i pola. 
Dumne zwierzęta, podziura­
wione dziesiątkami kul, z po­
derżniętymi gardłami, z koń­
cami ogonów poobcinanymi, 
jako trofea myśliwskie, do ob­
liczenia przy ustalaniu nagro­
dy dla zwycięzcy w postaci 
skrzyni z amunicją.

Ten towarzysko - sportowy 
ewenement ciągnie się już od 
blisko dziesięciu lat, pomimo, 
że miłośnicy przyrody, bez 
większego skutku ubolewają 
nad tą jatką kangurów, 
stwierdzając ze smutkiem, że 
“sportowcy z klubu tasmań­
skiego, powinni raczej opuścić 
głowę ze wstydu”, aniżeli cie­
szyć się ze swoich 
kich” wyczynów w 
skiej dżungli.

MASZYNISTÓW 
DO MASZYN 
Wyrabiających Rzeczy 

z Plastyku 
MASZYNISTÓW i UCZNIÓW 

PRACE DO OBJĘCIA 
ZARAZ NA 

2gą i 3cią ZMIANĘ
• Stałe Podwyżki
• Stała praca
• Ubezpieczenie Płatne 

Przez Firmę
• Udział w Zyskach
• Dostarczamy Ubrania 

Robocze
• Parking
• Dogodna Komunikacja 
Muszą czytać i mówić

po angielsku. 
Zgłoszenia Osobiście 

od 8'rano do 4 po poł. 
Flex-O-Glass, Inc. 

4647 W. Augusta Blvd.

Truck and Fork Lift
MOTOR REBUILDER

Experienced. Familiar with diesel 
engines. Good pay. Overtime hrs.

LISSNER CORP.
1147 N. North Branch

Truck Mechanics
Experienced. Familiar with diesel 
engines. Good pay. Overtime hrs.

LISSNER CORP.
1147 N. North BranchNadzór Sowiecki 

Nad Prasą w Polsce
(N.A.) — Wśród dziennika­

rzy stołecznych, panuje prze­
konanie, że po odejściu Go­
mułki, ambasada sowiecka 
wzmocniła nadzór nad wszy­
stkim, co się dzieje w Polsce. 
Poprzednio “stosunki z towa­
rzyszami 
mywano 
szczeblu 
Gomułka 
“osobistego przywileju”. Am­
basada sowiecka składała się 
w większości z rdzennych Ros­
jan, którzy utrzymywali kon­
takty i otrzymywali informa­
cje przede wszystkim od 
swych zaufanych z MSW’u. 
Obecnie jest inaczej, personel 
ambasady rosyjskiej został 
gruntownie przemeblowany. 
Nadesłano z Moskwy wielu 
ekspertów dobrze się orientu­
jących w sprawach polskich, 
a nowy ambasador Piłatowicz 
dobrze mówi po polsku.

Wzmocnienie nadzoru nad 
Polską — znajduje wyraz w 
częstych interwencjach so­
wieckich w sprawy prasowe. 
Naturalnie interwencje te do­
cierają do poszczególnych re­
dakcji nie bezpośrednio, lecz 
drogą przez KC. Szczególnie 
newralgiczne dziś są dwa te­
maty: stosunki polsko-sowiec­
kie oraz tematyka chińska.

AUTO PARTS MANAGER
Have an immediate opening. Sa­
lary, comm, and demo.

PARTS COUNTER MAN 
Good salary. Fringe benefits, 
hosp. plan, laundry, annual bonus, 
vacation and paid holidays.

CONTACT TOM DICKERSON 
Parts and Service Director 

FRONTIER FORD, INC. 
224 N. Alpine 

Rockford. Hl. 61107 
815-398-6500

Paint Formulators
Paint manufacturer has immedi­
ate opening for man experienced 
in matching samples of industrial 
coating for metal finishes. Per­
manent connection, send resume 
including salary requirement in 
confidence to:
LOUISVILLE VARNISH CO.

P. O. Box 1255 
Louisville, Kentucky 40201

PUNCH PRESS 
DIE SETTER

With supervisory experience. 
Presses 15 to 45 tons. Many com­
pany benefits. Apply in person: 

HOMAK MFG.
4433 S. Springfield

POTRZEBA MĘŻCZYZNY 
DO PRACY W SZPITALU

Dobra zapłata. Do pomocy w u- 
trzymanie w dobrym stanie bu­
dynków. Musi rozumieć choć tro­
chę po angielsku.

Dzwonić po 9ej rano:
728-7100

Stock Room Man
Experienced in truck parts. 

Permanent position.
Apply:

1147 N. North Branch
i block S. of 1100 W. Division

DOŚWIADCZONY 
MASZYNISTA

Musi umieć czytać rysunki, sam na­
stawiać maszynę i obsługiwać tokarkę 
i frezarki. Trochę angielskiego.

Wiele nadgodzin.
RAJNER

QUALITY MACHINE WORKS
4517 W. Thomas 276-176(1

POTRZEBA 
MĘŻCZYZN 

Do nauki jako operatorów 
maszyn.

Dzienna lub nocna zmiana. 
Stała praca, dobra zapłata, li­
beralny plan wakacyjny, ubez­
pieczeniowy i szpitalny.

John Gillen Co.
2540 South 50th Ave. 

Cicero, 111. 
Telefonować do Mr. Szczerek 

Tel. 242-4577
 

Pomimo nieustannych i po­
wszechnych alarmów konser­
watorów, coraz więcej rodza­
jów zwierząt i ptaków jest za­
grożonych zupełnym wynisz­
czeniem. Jeżeli ten proces nie 
będzie powstrzymany, to orzeł 
skalny, czaple, lemur i tygrys 
będą w niedalekiej przyszłości 
znane tylko z albumów zoolo­
gicznych. Do tego smutnego i 
stale rosnącego katalogu zwie­
rząt i ptaków znikających z 
naszego świata przyrodnicze­
go, zdaje się dochodzić, ostat­
nio najnowsza potencjalna 
ofiara: australijski kangur. 
Niektórzy polują na kangury 
dla mięsa, inni dla futra, inni 
dla skóry, inni wreszcie dla 
samej przyjemności myśliw­
skiej. I tak jak to się w tej 
chwili przedstawia, można 
bez przesady powiedzieć, że 
kangur, tradycyjny symbol 
narodowy Australii zostanie 
doszczętnie wytępiony razem 
ze swoim krewniakiem, wal­
laby.

Te dziwne, ciężko osadzone 
ssaki, które królowały na wy­
spiarskim kontynencie Au­
stralii, na długo, zanim zjawił 
się tam czarny i biały czło­
wiek, są obecnie szlachtówane 
na niespotykaną skalę. We­
dług przybliżonych obliczeń 
przeszło milion kangurów ro­
cznie ginie z ręki człowieka, 
aby objawić się potem w róż­
nych formach w sklepach 
Londynu, New Yorku, Pary­
ża, Sydney i Hong Kongu, ja­
ko zabawki, dywany, pantofle 
tenisowe, zupy w puszkach i 
konserwowane przysmaki dla 
psów i kotów.

Nie ma dokładnych cyfr 
statystycznych na stwierdze­
nie, ile kangurów pozostało 
jeszcze w Australii. Niektórzy 
urzędnicy z administra c j i 
państwowej zaprzeczają pod­
noszonym zarzutom, że rasie 
kangurów grozi kompletna 
zagłada. Jednakowoż, jeden z 
najwybitniejszych konserwa­
torów australijskich, Vincent 
Cerventy stwierdził niedawno 
z melancholią iż “przeciętny 
Australijczyk nie będzie za­
dowolony z danych statysty­
cznych, które mu mówią, że 
kangury są nadal w gąszczach 
i lasach australijskich. Dla 
niego—kangury znikły.”

Fakty wydają się potwier­
dzać opinię australijskich 
konserwatorów. I tak na przy­
kład, w stanie Victoria, gdzie 
jeszcze nie tak dawno było 15 
różnych odmian i gatunków 
kangura — obecnie jest już 
tylko 7. W centralnych rejo­
nach stanu Południowo - 
Wschodniej Walii w r. 1960 
przypadał mniej więcej jeden 
kangur na obszar 40 akrów. W 
trzy lata później, ten stosunek 
zmniejszył się do jednego kas- 
gura na 150 akrów. W bardziej 
pustynnych Centralnej Au­
stralii jest jeszcze gorzej — 1 
kangur na 400 akrów. Północ­
na prowincja Qeensland, jest 
bardzo często określana przez 
konserwacjonistów, jako “ist­
na mordownia”. W prowincji 
tej istnieje “otwarty sezon” 
łowiecki na kangury i walla­
bies, który trwa cały okrągły 
rok.

W latach sześćdziesiątych, 
malejąca ilość kangurów oraz 
wprowadzenie bardziej rygo­
rystycznych ustaw o ochronie 
zwierzostanu w innych sta­
nach, . spowodowały, że całe 
zastępy zawodowych myśli­
wych dosłownie zalały Qeens­
land. Lista zarejestrowanych 
myśliwych wzrosła w 1965 ro­
ku do przeszło 2.000, a według 
statystyk stanowych, w tym 
roku zostało zabitych blisko 
1.120.000 kangurów, dla roz­
maitych celów komercjal­
nych. Aby zabić kangura nie 
trzeba być specjalnie do­
świadczonym i wyborowym 
strzelcem. Wystarczy mocny 
samochód o napędzie na czte­
ry koła, dobra strzelba na gru­
bego zwierza, silne reflektęry 
oraz równie silne nerwy. Spo­
sób polowania jest podobny 
do metody używanej przy ła­
paniu pstrągów: oślepia się i 
unieruchamia zwierzynę po­
tężnym snopem światła i na­
stępnie zabija.

Obok tego “sportu łowiec­
kiego”, jeszcze inne elementy 
zagrażają bardzo niepewnej 
przyszłości kangurów. D o 
wielkiej koniunktury i popy­
tu na mięso z kangura na eks­
port, przyczyniła się w dużej 
mierze wielka susza w latach 
sześćdziesiątych. W roku 1965, 
kiedy wielkie połacie stanu 
Qeensland były zupełnie zni­
szczone długotrwałą posuchą

 

Potrzebny Dżentelman 
Na Emeryturze

Do pracy 25 godzin tygodnio­
wo w pierwszej klasy budynku 
zajętym przez lekarzy. Okolica 
Chicago i Michigan Ave. Bar- 
dzd lekka praca. Angielski ko­
nieczny.

Zatrudnimy
Młodych Mężczyzn 

z praktyką w fabryce chemicznej 
lub posiadających znajomość pod­
stawowej chemii. Wyuczyrąy do 
obsługi reaktorów chemicznych 
lub na “compounder’ow”. Na start 
$3,75.

Dzwonie 442-9101 
po 8:30 wieczorem. Pytać o: 
Mr. ROMAN (mówi po polsku).

Rose Crawford, 54-letnia , 
mieszkanka Toronto, odzy- j 
skała wzrok po 50 latach ży-1, 
cia w kompletnej ślepocie.

Dr. Albert Cheskes, lekarz i 
specjalista Central Hospital, 
dokonał u niej operacji zdję­
cia katarakty. Kiedy po za­
biegu zdjął bandaże najpierw' 

 w. . . z lewego oka, pacjentka po] 
— jedną owcę można było ku- raz p j er wszy zobaczyła i1 
pić za 50 centów, ale 1 kangur i rozpoznała swego niewido-' 
(mięso i skóra) kosztowała meg0 męża, za którego wy- $4.50. i . - . . . - .. •

Ponadto, podczas okresu su­
szy śmiertelność wśród mło­
dych kangurów dochodziła do 
80 proc. Możnaby również za­
cytować jeszcze jeden przy­
kład ilustrujący rozmiary 
“polowania” na kangury. Oto, 
w Tasmanii jest ekskluzywny

MECHANIC
Experienced semi-trailer with 

knowledge of welding.
Would consider semi-experienced 

with min. 2 yrs. experience.
2800 W. 79th St. 436-7373

WE NEED 
MACHINE 

OPERATORS 
And 

Factory Workers
“We Train You”

CLEAN STEADY WORK 
NO LAYOFF
Apply at once

DIELECTRIC MATERIALS CO.
1811 Bryn Mawr Ave.

TOOL MAKER
Experienced mechanic to make 
gigs, forms and tools for drilling, 
dending, treading and press work. 

Small shop, manufacturing 
chandeliers.

H. A. FRAMBURG & CO.
941 N. Cernan Drive 

Bellwood, lilL 
379-7940

1322 Walton St. 489-2705

JANITOR
Na pełen czas — od 6 wieczorem- 
2 w nocy. Do froterowania podłóg, 
sprzątania biur. Stała praca, do­
bra zapłata. Blisko śródmieścia. 
Musi mówić trochę po angielsku.

728-1832

MÓWIMY PO POLSKU!
POTRZEBUJEMY DOBRYCH 

PRACOWNIKÓW!
Nie potrzeba doświadczenia — przeszkolimy. 

Może być pomocne uprzednie doświadczenie z pracy 
w przetwórni mięsnej.

Doskonałe początkowe stawki oraz świadczenia 
firmowe włączając wakacje i święta.

Dzwońcie do JOE CLEMENTS: 463-1100
lub zgłoście się do:

PRONTO FOODS 
3001 W. Cornelia Chicago, 111.

Autobus do drzwi — Dajemy równe szanse każdemu.

LARGEST 
CONTINENTAL 
DEALERSHIP

Terrific Openings For

Auto Mechanics
Experienced Mercedes Benz 
Mechanics needed immedia­
tely. TOP WAGES. Excellent 
working conditions. Perma­
nent jobs. Fringe Benefits — 
Hospitalization, Bonus, Vaca- 
tion and paid Holidays.

Write or Call:
(815) 399-4650 

Ask for Tom Morgan
CARS OF THE 
CONTINENT 
3929 Broadway 
Rockford. Ill.

CENTERLESS
GRINDER

Experienced in steel shafting. 
Steady work.

ELECTRO COATINGS CO.
136 Commercial Rd., Addison

ADMIRAL 
MAINTENANCE 

SERVICE

ZRÓBCIE MAŁĄ NAPRAWĘ — ZANIM STANIE SIĘ DUŻĄ 
RAZ — A DOBRZE !

Kompletne Przeróbki i Reperacje — Wewnątrz i Zewnątrz 
OD KOMINÓW DO KANALIZACJI W PIWNICY. 

CZYSZCZENIE BUDYNKÓW "SAND BLASTING” 
W Mieście i na Przedmieściach.

7 dni w tygodniu, w dzień I w nocy dzwońcie do:

GENERAL contracting co.
UPRAWNIONY INSTALATOR BOJLERÓW

4146 W. Armitage Ave. 278-1525

* PRACA ŻEŃSKA

some

* Pomoc Domowa

771-7119

* PRACA

* DO WYNAJĘCIA

Reliable Live In Housekeeper 
In doctor’s home in River 
Forest. Own room. 4 children, 
2 school age. Top salary. Ref­
erences. Some English neces­
sary.

NEAT CLEANING WOMEN for 
motel. Salary, and room. 12710 S. 
Ashland Ave. 354-9061. Calumet 
Patk.

POTRZEBA PANIENKI 
DO SPRZEDAWANIA 

W CUKIERNI
Język polski i angielski potrzebny. 
Stała praca. — Zgłosić się do: — 

LEON’S PASTRY SHOP 
2716 W. North Ave .

Tel. HU 6-3303

Doświadczonych
OPERATOREK MASZYN 

DO SZYCIA
Przy małych pokryciach plastyko­
wych. Praca na pełny czas. Dobra 
zapłata. Mówimy po polsku.

3-cie piętro
1120 N. ASHLAND AVE. 

384-4744

Elderly Widower in Chicago 
North Side Needs 

RELIABLE HOUSEKEEPER 
For 3 Months

Live in, salary open, references. 
Good home for right person. Some 
English necessary.

(312) 272-6913
LADY TO LIVE IN and care for
Gradma. Nice house and yard. 
$60 a week. 544-4802 after a.

PANIE GOSPODYNIE
Dogodne godziny. Miłe -warunki 
pracy, wolne week-endy. Praca 
tylko w dzień. Przeszkolimy.

Zgłoszenia Osobiście
YANKEE DOODLE REST. 

5931 So. Kedzie

KOBIETY
Jeden dzień w tygodniu. Ogólna 
praca domowa. Bez prania i go- 
towanid. Nowoczesna jednopozio­
mowa rezydencja. Dobra zapłata. 
Nieco angielskiego wymagane.

Tel. 545-1783

W OMEN
for light assembly work. All com­
pany benefits. Must speak 
English. Apply:

AERONAUTICAL 
ELECTRIC CO.

5656 Northwest Hwy.
» Chicago

EXPERIENCED 
WOMAN

To help care for elderly 
invalid woman.

In my home stay. Room and board. 
References.

Some English necessary. 
386-1236

KOBIETA
DO SPRZĄTANIA

Potrzebna zaraz — na początek 
jeden dzień w tygodniu. Ogólna 
praca domowa bez prania. U mi­
łej rodziny w Skokie. Blisko ko­
munikacji.

Tel. 675-8035

MĘŻCZYZN I KOBIET 
OPERATORÓW 

MASZYN DO SZYCIA
Do pracy na wyrobach z płótna 
(canvas). Ochładzana fabryka -— 
musi rozumieć trochę po angielsku

CHICAGO DROPCLOTH 
AND TARPAULIN CO.

3719 W. Lawrence Ave. uSo-ólzó

Potrzebna Panienka
mówiąca po 

polsku i angielsku 
do pracy w biurze podróży.

276-1451

PRZYJMUJĘ roboty plumbiar-
skie. — 276-9416.

* AUTA
1965 MUSTANG. — 434-0919.

SPRZEDAM tanio Chevrolet Vega 
1971, niski milaż, automatic, radio.

Dzwonić po 5:30 — 342-1026

★”domy
4900 ZACHÓD i 2900 Północ, 
2x5-ki, murowany do sprzedania. 
Informacje: Troy, AR 6-5334.

Okolica DIVERSEY-CENTRAL
5 i 3 dochodowy, $24,900 

Wymaga pewnego wkładu pracy. 
5 pokoi na 1-szym, oraz 3 pokojo­
we “garden” mieszkanie. $85 mie­
sięcznego dochodu. Nowe gazowe 
ogrzewanie. Garaż na 2 auta.
BEN GARTH -31- 282-3600
2-PIĘTROWY, murowany garaż 
na 2 auta. Okolica — Augusta i 
Avers. — DI 2-8755.

DOCHODOWA posiadłość na 
sprzedaż, blisko parafii Św. Jó­
zefa. Telefonować po 6ej wiecz. 

471-1534

Dom otwarty w sobotę i niedzielę 
22 i 23 kwietnia od l-5ej 
4014 W. CORNELIA AVE.

Cena $37,000
2 piętrowy, murowany, 1x5, 1x6, 
oraz garaż; 5 pokoi zaraz do obję­
cia. Prywatny właściciel.

638-4154 lub 685-7193

Przez Właściciela 
Division-Pułaski

Murowany, 1-6, 1-5, 1-3. Świeżo 
odnowione wnętrze i z zewnątrz. 
Zimowe okna i siatki. Nowy dach. 
Oddzielne systemy ogrzewania go­
rącą wodą. Garaż na 2 auta. Do­
skonały stan. Dobra inwestycja. 
Chcą $26,500. Telefonować pó 
angielsku — 235-9371.
MUROWANY, 2x6-ki z garażem, 
2 gazowe boilery, piękna kuchnia, 
5700 zachód. Cena $28,500. Dzwo­
nić do Troy: 276-5333.
C R A G IN, właściciel sprzedaje 
piękny murowany apartamento- 
wy dom. Po informacje proszę 
dzwonić 867-4537.

MUROWANE bungalow. 7 poko­
jowe, 3 sypialnie, gazem ogrze­
wane, blisko kościoła i szkoły. Ga­
raż na 2 auta. Okolica Central i 
North. W niskiej 20-tce. 889-8333.
PRZEZ WŁAŚCICIELA 5 poko­
jowe bungalow. Kryta weranda. 
Pełen bezment z wykończonym 
pokojem rekreacyjnym. 1% ła­
zienki. Garaż na 2 auta. Okolica 
Fullerton i Menard. Parafia św. 
Jakuba. 392-3038 — 622-2705.
5 POKOJOWE bungalow, 50 stóp 
parcela, 1% łazienki, gazowe o- 
grzewanie oraz centralne ochładza­
nie. Kryta weranda, garaż na 2 
auta. Średnia 20-tka. 735-2038.

★ DOMY Z INTERESEM
MUROWANY BUDYNEK

Ruchliwy interes delikatesowy. 
Zapas towaru i urządzenia. 6 
pokojowe bardzo ładne mieszka­
nie. Blisko Laramie i Belmont. — 
Średnia 30stka.

BEAULIEU REALTORS
5341 Belmont 21-22 282-7979

★MEBLE _
PRZEPROWADZAM się. za naj­
lepszą ofertę 3 kawałkowa sofa 
“sectional”. 878-8408. 

★ Malowanie-Dekor.
MALUJĘ pokoje, okna, garaże po 
bardzo zniżonej cenie. 342-0271.

★ PARCELE 
] I AM INTERESTED IN PURCHASING 
i VACANT LOTS IN CHICAGO PRICE 
| $2,500 IN BETTER AREAS.

PHIL PIETSCH — 239-6200
Jestem zainteresowany w kupnie 
wolnych parceli w Chicago. — Cena 
$2,500 w lepszych dzielnicach.

3 BEDROOMS 2nd floor. $150.
Call after 5:00, weekends all day:

ES 9-0149_________
4400 PÓŁNOC—3400 ZACHÓD 

Ładne 5 pokojowe mieszkanie, 
2gie piętro w 2 mieszkaniowym 
domu. Świeżo odnowione, tafelko- | 
wa łazienka i szafkowa kuchnia, 
zakryta weranda. Dorosłym. Do- j 
skonała komunikacja i zakupy.

967-9803  

3~SYPIALNIK Angielski base­
ment 832 N. Armitage. $110 ńue-| 
sięcznie. 666-1742. Dzwonie po 
6-ej. _____ ________ .
NOWOCZESNE 4 pokoje, doro­
słym tylko. 4411 W. Walton.____
NOWOCZESNE 6 pokojowe mie­
szkanie, 2-gie piętro, ogrzewane, 
blisko kościoła św. Heleny, dla 
dorosłych. 486-076L_____ _____
NIEUMEBLOWANE mieszkanie 
do wynajęcia w Bellwood. 5 po­
koi, 2 sypialnie. Ogrzewane. — 
243-3850 — 544-8992.  
6 POKOI, 1-sze piętro. Nieumeblo- 
wane Dzieci mile widziane. Po 
6-ej. — 1943 W. Crystal,_______

★ FARMY  zIEMIA XA
PÓŁNOCNYM-ZACHODZIE

Ponad 6 akrów wyznaczonych na far­
my Blisko szkół, miasteczek i jeziora. 
$1.100 wpłaty. Długi termin spłat.

231-1025

★ PIESIU _
8 TYGODNIOWE szczeniaki, Ger­
man Shepherd-Retriever.

CA 7-0813 -

★ Poszukuje Mieszkania
PRACUJĄCY mężczyzna poszu­
kuje pokoju przy rodzinie. — 
227-3893, od 11-2-giej. 

★“różne
SPRZEDAM lodówkę i kuchenkę 
gazową. $60. — 276-8536. 

★ RUMMAGE SALE
RUMMAGE SALE w Our Saviour 
English Lutheran Church 5155 W. 
Berteau Ave., wc wtorek, 25go 
kwietnia od 9 rano—8 wiecz.
RUMMAGE SALE w Northwest 
Turner Hall — 6625 Belmont Av =•.. 
w sobotę, 22go kwietnia od 8:30— 
12 w południe.  ____

★ Szkoły
COMPUTER PROGRAMMING 

and 
KEY-PUNCH SCHOOL 
ACCURATE DATA 

4000 W. Irving Park Rd. 
777-1072 or 769-3474 
Programming Classes 

Start May 15.



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), CZWARTEK, 20-GO KWIETNIA (THUR., APRIL 20), 1972

dżinie 6-ej wiecz. Bilety

porcie lotniczym O’Hare.

Wizyta Senatorów

specjalnie zorganizowany od-

ciowo do sfinansowania ko- od czasu objęcia władzy przez !

DARMO!
Pełen akcji i według prawdziwych zdarzeń!

LEADER STORE

Lockport poniosła śmierć 
w katastrofie samochodowej, 
gdy straciła kontrolę nad au­
tem, które Zderzyło się z in­
nym samochodem w pobliżu 
Lockport. Marilyn Watts zam. j 
pnr. 564 Division, zginęła na 
miejscu. Kierowcę drugiego I

sowy; Zofia Kuntara, sekre­
tarka protokółowa; Józef Ja-1 
błoński, skarbnik. — Także i 
Adam Tomaszkiewicz były 
skarbnik ZNP; Artur Chojna­
cki. przewodniczący korpora-1 
cji budowlanej i Anna Rych­
lika, wiceprezeska gminy 55 
ZNP.

Bankiet odbędzie się w nie-i 
dzielę. 30-go kwietnia w sali 
balowej hotelu La Salle o go-,

Wzmożona akcja policji w 
walce z przeciążonymi samo­
chodami, wszczęta z dniem 1 
lutego przynosi spore już suk­
cesy. Chicagoska policja za­
trzymała od tego czasu 2,521 
aut podejrzanych o przewoże­
nie nadmiernych ładunków.

Policja sformowała specjal­
ny 12-osobowy oddział w ra­
mach Dywizji Ruchu Koło- 

' wego i puściła go na arterie 
i ruchu, po serii artykułów w 
I dzienniku “Chicago Today”, 
ujawniających, iż po mieście 

i kurus ją bezkarnie przełado­
wane nadmiernie samochody.

Zasadniczo kierowcy nad­
miernie przeładowanych aut 
ciężarowych wystrzegać się 
powinni więcej policji stano­
wej, działającej na autostra­
dach i szosach stanowych w 
obrębie granic miasta, niż lo- 

' kalnych urzędników wymu- 
i szenia prawa. Przeładowane 
bowiem auta ciężarowe powo­
dują każdego roku dla na­
wierzchni dróg szkody na mi­
liony, dolarów i prawo stano­
we nakłada ciężkie grzywny 
na skazanych gwałcicieli tego 
prawa. W ubiegłym tylko ro­
ku stan Uinois ściągnął z grzy­
wien za przeładowane samo­
chody przeszło 1 milion doi.

Władze miejskie liczą, iż

niu przez właściciela domu 
$2,000 z dochodu przy stano­
wym podatku dochodowym. 
Dotychczas przepisy zezwala­
ły właścicielowi domu, podob­
nie jak każdemu innemu po­
datnikowi. na potrącenie tyl­
ko $1.000 z dochodu podatko­
wego. Ustawa będzie miała 
zastosowanie przy opodatko­
waniu w następnych latach. 
W ubiegłym tygodniu Sąd 
Najwyższy Ilinois orzekł, że 
ustawa Legislatury z 1971 ro­
ku dająca uprawnienie emery-, 
tom powyżej 65 lat do potrą-| 
cenią $1,500 z dochodu podat-j 
kowego jest “niekonstytucyj-: 
na.”

Inna jeszcze ustawa doty­
czącą właścicieli domów zo-1 
stała uchwalona we wtorek i 
przez Legislaturę stanowrą. 
Mianowicie uchwalono usta­
wę nakazującą utworzenie tak 
zwanego “Funduszu Gwaran­
cyjnego” przez budowniczych 
domów w wysokości 10 pro­
cent wartości domu, na pokry­
cie późniejszych roszczeń na­
bywców domów za wady no­
wych domów. Ustawa ta jest 
rezultatem zażaleń głównie na 
przedmieściach, że nowe do­
my są budowane tandetnie i: 
wymagaja wkrótce napraw i: 
wzmocnień. |

“WILCZE ECHA

wyspecjalizowani del 
wnętrz są do waszych usług 
datkowej opłaty ... niogą

POKAZAĆ PRÓBKI 
ZASUGEROWAĆ POMYSŁ 
POMOGĄ PRZY WYBORZE 
OBLICZĄ KOSZT

JUZ w TE _ 
SOBOTĘ!

DECORATORS
without Obligation

Policja poszukuje osobnika, 
który podając się za agenta 
tow. ubezpieczeniowego, a nie­
raz dostawcę zamówionych w 
sklepach towarów, zaatakował 
w ciągu 14 miesięcy 6 mło­
dych kobiet w Chicago i na 
zachodnich przedmieściach.

Napastnik telefonuje do 
upatrzonych ofiar, podaje na­
zwisko “Robert Carruthers”, 
a gdy któraś godzi się na za­
kup ubezpieczenia, przychodzi 
i grożąc 28-kalibrowym rewol­
werem zmusza kobietę do ule­
głości. Atakuje przeważnie w 
godzinach po południowych.

Dotychczas ofiarą padały 
wyłącznie młode kobiety, w 
wieku około lat 20-tu, trzy w 
północnej części Chicago, dwie 
w Rosemont i jedna w Schil­
ler Park. Po ataku kobiety są

OTWARTE W PIĄTEK DO 8 WIECZ, 
SOBOTA 9:30 do 6 WIECZ.

Północno Zachodni Narożnik 18ta i Paulina 
Przy Stacji “L”

z 1970 
mogą 
zakaz 

[ sprzedaży wódek i likierów w 
I dniach wyborów, jak w nie- 
I których stanach obowiązuje 
I taki zakaz sprzedaży w nie­
dziele i święta.

Następnie Legislatura 
I uchwaliła ustawę o potrące-

Walba Klientów 
z Bandytami

Energiczni klienci uniemoż­
liwili kradzież w sklepie z pe­
rukami, Custom Wigs Ltd., 
4065 N. Milwaukee, w środę 
po południu, gdy wszczęli 
walkę z uzbrojonym bandytą. 
W czasie walki wybito szybę 

co zwróciło u-

Spieszymy powiadomić na­
szych Czytelników, że udział 
w Komitecie Honorowym 
przyjęli dwaj senatorzy z Illi­
nois: Adlai Stevenson III (D) 
i Charles Percy (R). Informu­
jemy także z radością, że Ci­
cero Society, grupa 825 ZNP, 
zakupiła jeden stół, przyczy­
niając się wydatnie do zwięk­
szenia funduszu na Kolegium. 
Przedstawicielami grupy 825 
na Bankiecie będą: Andrzej 
Jadach, prezes; Ludwik Po- 
prawski. wiceprezes. Maria

Kontrola Przeciążonych Aut 
Odnosi w Chicago Sukcesy

w 
cenie S100 od osoby do naby­
cia w biurze wiceprezeski 
ZNP Heleny Szymanowicz, 
telefon AR 6-0700.

W skład Komitetu Bankie­
tu wchodzą: prezes ZNP Aloj­
zy Mazewski, wiceprezeska

Przedstawiciele leżącej na 
południe od Chicago wioski 
Calumet City domagają się od 
Stan. Izby Handlowej natych­
miastowego zainstal o w an ia 
barjer i migających świateł 
czerwonych na niebezpiecz­
nych skrzyżowaniach szosy z 
torem kolejowym.

Izba wyraziła swą zgodę na 
prośbę wioski o światła i ba- 
rjery, po stwierdzeniach, iż w 
18tu miesiącach czasu osiem 
osób zostało z a b it y c h na 
skrzyżowaniu się . toru Penn- 
Central RR. z River Oaks Dri­
ve. Jednakże Izba zaznaczyła 
— iż ochronne te urządzenia 
zainstalowane zostaną na wio­
snę 1973 roku.

Pełniąca urząd klerka Ca­
lumet City, Helen Murray 
podkreśliła, iż urządzenia te 
są konieczne natychmiast i że 
wioska wnosi ponowną proś­
bę do Izby Handlowej, żąda­
jąc wcześniejszego zainstalo­
wania barier i świateł. Urzę­
dnicy Calumet City na odby­
tym w zeszłym tygodniu ze­
braniu, wszyscy wryrazili nie-

Legislatura stanowa uchwa­
liła we wtorek ustawę zezwa­
lającą na sprzedaż na terenie 
całego stanu wódek i likierów 
w dniach wyborów i odesłała 
do podpisu do Gubernatora. 
Spodziewane jest, że guberna­
tor Ogilvie tę ustawę podpi­
sze.

Nowa ustawa znosi dawne 
prawo stanowe zakazujące 
składom sprzedaży likierów w 
dniach wyborów.

Wcześniej wydana była już 
i jedna ustawa, która skreślała 
[ likiery z kodeksu elekcyjnego, 
ale pozostała w mocy ustawa 
o składach likierowych, która 
zakazywała sprzedaży likierów 
w dniach wyborów. We wto­
rek uchwalona ustawa Legi- 
slatury znosi te dawne przepi- 

Isy zakazujące składom Ukie- 
1 nowych sprzedaży likierów w 
! dniach elekcyjnych.

Ale na podstawie nowej 
I Konstytucji stanowej 
I roku władze lokalne 
| wprowadzić u siebie

ALOE VERA 
PRODUCTS 

SOKI KAKTUSOWE 
b. skuteczne na reumatyzm, 
artretyzm, wrzody żołądko­
we i siły witalne oraz natu­
ralne KREMY KAKTUSO­
WE na dobrą cerę.
Po wysyłkę pocztową oraz 
wszelkie informacje, adresy 
miejsc, gdzie można nabyć 
produkty Aloe Vera, zgła­
szajcie się do głównego 
składu

Harriet’s Aloe 
Vera Products 
w Biurze Royal Travel 

4105 W. 26th STREET 
Chicago, III. 60623 

Teł. 277-1500

dział policyjny pomoże częs- Chinach od roku 1949. to jest 
ciowo do sfinansowania ko- od czasu obj ia wład 
sztow napraw dróg, obciąża-i komunistów> F |
jąc grzywnymi gwałcących________________________ .
prawo. ;

Na 744 spraw zapisanych Postrzelony Na Ulicy 
przez Chic. policję, 20 osób i J .
zostało zwolnionych od oskar-i Walter Jones, lat 19, zam. 
żeń z powodu wykroczeń ’ pnr. 441 W. 107 PI., został 
mniejszej wagi, a pozostali ■ śmiertelnie postrzelony w> 
oskarżeni ukarani zostali na Fernwood Park, 10337 S. Wal- 
zapłacenie grzywien od $25 do [ lace, we wtorek po południu, i 
200 doi. Morderca, 16-letni, nazwiska

Stanowe prawa wymagają I którego nie podano ze wzglę-1 
od winnych przekroczeń za-jdu na wiek, oddał do Jonesa 
rządzeń o obciążeniu aut za-! strzał z 25-kalibrowego pisto-! 
płacenia od 2 do 10 centów za letu, gdy Jones podczas 
każdy ponad normę funt wa- sprzeczki zaczął rzucać w nie- 
gi ładunku. | go kamienie.

4 i pół uncji heroiny.’ Carmen 
___ o_______ Santiago, lat 25, aresztowano 
gdy * °weszli~ "dwaj §dY krajała heroinę na stole,

Telefon CA 6-6230 — Pytać o STANLEY MAJKA 
Zbadajcie — Porównajcie ... A Przyznacie 

“Opłaca Się Kupować w Składzie LEADER’A” 
Upiększcie swój dom i niech będzie on bardziej przytulny gdy zawiesicie 
w nim draperie ZE SKŁADU LEADER . . . Nowe wzory, kombinacje kolo­
rów i nowe materiały są “Nie z tej ziemi” . . . wszystko świeże i ożywcze 
. . . do wyboru od zwykłych materiałów aż do jedwabnego szantungu. 
Bądźcie przekonani, że znajdziecie to co wam odpowiada w naszym ogrom­
nym wyborze ... i zostaną one zrobione specjalnie dla was na zamówienie. 
Ceny od $2.98 za jard do $7.98 za jard.

Kołdry Robione Na Zamówienie
I) A R M O !

Nie Liczymy Za Pracę Jeżeli Tu 
Zakupicie Materiał!

Z WASZEGO STAREGO PIERZA
Odnowimy stare pióra i zrobimy wam z nich śliczną, nową kołdrę. Cała 
praca jest wykonywana w naszej własnej pracowni przez doświadczonych 
fachowców! Kołdry są wykończone precyzjnie w każdym detalu. Pięknie 
szyte i ślicznie pikowane, z importowanych materiałów "(ticking), w paste­
lowych kolorach.

Wzrost Kosztów 
Robocizny- Powodem 

Podwyżki Cen
' John Fazio, przewodniczą- 
I cy Fisher Foods Inc., oświad­
czył na zebraniu akcjonariu-

I szy, iż społeczeństwo niesłusz- 
I nie obwinia duże łańcuchowe 
i firmy spożywcze o nadmier- 
I ny wzrost cen żywności. W 
I rzeczywistości, przemysł spo- 
I żywszy wykazał w 1971 roku 
najniższy w historii dochód, a 
firma A and P miała po raz 
pierwszy w 40 latach istnienia 
deficyt.

Cały przemysł spożywczy 
miał niższy dochód w 1971 

i roku niż w 1970, a nieskom- 
| pletowane jeszcze dane wyka­
zują. iż dochód wyniesie 0.87 
procent. Wzrost cen żywności 

| należy przypisywać podwyż­
kom płac i wyższym kosztom 

i robocizny.

CUSTOM MADE 
DRAW DRAPERIES

Awanse Dla 121 
Policjantów

121 policjantów, od patro­
lowych do poruczników włą­
cznie otrzyma wyższe stano­
wiska w dniu 28 kwietnia. 
14 poruczników awansuje do 

I stopnia kapitanów. 33 sierżan­
tów na noruczników i 74 pa­
trolowych otrzyma stopnie 

A.,. Będzie to naj­
większy awans od kilku lat. 

j się w 
Science and In-

Helena Szymanowicz, wice­
prezes Franciszek Prochot, se­
kretarz Adolf Pachucki i — 
skarbnik Edward Moskal.
Zakupili Bilety

Podaj emy czwartą listę o- 
sób i organizacji, które zaku­
piły bilety na bankiet w cenie 
$100 od osoby:

Grupa 825 ZNP, prezes An­
drzej Jadach — 10 biletów; 
Bruno Puszyński i Stanley 
Olech — 4 bilety (dar dla W. 
Prośniewskiego); Grupa 1178 
ZNP, sekretarka Sophie Vit 

Chochola, wiceprezeska: Ta- — 3 bilety; Edward A. Bodni- 
deusz Jadach, sekretarz finan- cki — 3 bilety; Gmina 55 ZNP 

Andrzej Jadach, prezes — 2 
bilety; Zjednoczenie Polskie 
Rzymsko - Katolickie, Józef 
L. Osajda, prezes — 2 bilety; 
Frank Bobrytzke — 2 bilety; 
Grupa 887 ZNP, prezes Jan 
Zaremba — 2 bilety, Wydział 
Kobiet Okręgu 13 ŻNP, Zofia 
Buczkowsk-ą komisarka — 2 
bilety; Tow. Oświaty i Biblio­
teki im. Adama Mickiewicza, 
sekretarka S. Studzińska — 2 
bilety; Frapk J. Baker — 2 
bilety; Grupa 2582 ZNP, Ste­
fania Michałowska, prezeska 
—1 bilet; Ludwik Orawiec 
— 1 bilet: Józef Rychlicki — 
1 bilet; Grupa 2326 ZNP, Ma- 

i ria L. Szeląg, prezeska — 1 
bilet; Dr Henry Bogacki — 1 
bilet: Gmina 79 ZNP, Józef 

; H. Gajda, prezes — 1 bilet; 
| Gmina 178 ZNP, Aleksander 
I Moll, prezes — 1 bilet; Zofia 
B. Dusik — 1 bilet; Stanley 

| Richards — 1 bilet; Grupa 
i 1972 ZNP, Jean Bialic — 1 
I bilet; Grupa 413 ZNP, Kon- 
I stanty Biedrzycki, prezes; — 
! 1 bilet; Tadeusz C. Jasiorkow- 
| ski, szef Wydz. Asekuracyj- 
I nego ZNP — 1 bilet; Jan F. 
i Krawiec, Redaktor Naczelny 
! Dziennika Związkowego — 

1 bilet.

40-osobowy
ZESPOt ■L Z POLSKI

TANIEC Wl 
MUZYKA 9

FOLKLOR Ustawa Legislatury Znosi Zakaz 
Sprzedaży Wódek w Dniu Wyborów

Nowe Dwie Ustawy Dotyczące 
Właścicieli Domów

Nauczyciele szkół publicz-1 Andrew oznajmił wczoraj, że 
nych w Gary, Indiana, po- Ikłopoty w’ szkolnictwie w 
wzięli wczoraj uchwałę o i Gary powstały nie z powodu 
wyjściu na strajk zamiast zgo- j jakiejkolwiek niechęci władz 
dzić się po raz trzeci na prze-I szkolnych do rokowań z Unią 
dłużenie starego kontraktu | Nauczycieli, ale z powodu nie- 
pracy. , możliwości osiągnięcia jakie-

Wobec tej decyzji superin- gokolwiek układu dla braku 
tendent szkół Gordon L. Mc- j funduszów. A zatem strajk 
Andrew oznajmił, że 45 szkół j ma przyczyny ekonomiczne, 
publicznych w Gary, będzie Nie można zawrzeć nowego 
dzisiaj czynnych z pomocą' kontraktu pracy, jeśli się nie __ ___  ______
personelu administracyjnego ma wcale pieniędzy na wy-j samoChodu, Franka Marchetti 
< „ _............. _ 7 _ „ a- 1 e i 1. .7__
zdecydują się złamać strajk i — powiedział superintendent przewieziono do szpitala Św. 
przyjść do pracy. McAndrew. I Józefa w Joliet.

Stary- kontrakt pracy nau­
czycieli w Gary wygasł z 
dniem 31 grudnia 1971 roku, 
a drugie jego przedłużenie 
wygasło także wczoraj.

Pani Sandra Irons, preze­
ska Unii Nauczycieli, repre­
zentującej 1.800 nauczycieli w 
Gary, oznajmiła, że nauczy­
ciele zdecydowali się strajko­
wać z powodu “totalnego” za­
łamania się rozmów o nowy 
kontrakt pracy i rzekomo po­
gwałcenia przez władze szkol­
ne starego kontraktu.

Na zebraniu nauczycieli 
wczoraj około 1.300 nauczycie­
li w West Side High School 
w Gary, niemal wszyscy opo­
wiedzieli się przez powstanie 
za strajkiem od dzisiaj. Wobec 
tego, że żaden z obecnych na­
uczycieli na zebraniu nie opo­
nował przeciwko strajkowi. 
przvjęto, że strajk nauczycieli 
w Gary jest uchwalony jedno­
myślnie przez nauczycieli. Ale 
pewna grupa nauczycieli opu­
ściła zebranie, gdy mowa była 
o strajku, oznajmiając, że na 
strajk sie nie zgadzają. Powo­
dem straiku są kłopoty finan­
sowe, które wyszlv jeszcze w 
1971 roku i prowadzą cały sy­
stem szkolny w Gary po pro­
stu do bankructwa, które zo­
stało zażegnane, ale tylko cza­
sowo przez pomoc stanową.

Wobec decyzji strajkowej 
na wczorajszym zebraniu 
oczekuje się dzisiaj na decyzję 
władz szkolnych dla-zażegna­
nia strajku.

Superintendent szkolny Mc-

Oskarżeni o Handel 
Narkotykami

Cicero Society 
Zakupiło Jeden Stół

Senatorzy Stevenson i Percy Członkami 
Honorowego Komitetu Bankietu

Zbliża się termin Bankietu 
na rzecz Kolegium Związko­
wego, coraz więcej wybitnych 
osobistości przyjmuje udział 
w Komitecie Honorowym, a 
równocześnie wzrasta liczba 
osób i organizacji zakupują­
cych bilety.

zorka, który był uzbrojony. Pnr- 1731 N. Dean. Danny 
_-------- - —:----- ---------------- Minnifield, lat 34 i jego żona

Wypadki Drogowe |
19-letnia dziewczyna z | Podczas rewizji w mieszkaniu 

Minnifieldów znaleziono 2 un­
cje heroiny, oraz kokainę 
i marihuanę.

★ Przedłużamy premiere o tydzień! ★
Codziennie Kino Otwiera o 6-ej

Nowe, panoramiczne i barwne filmy 
WARSZAWSKA SATYRA 

“Nie Lubię Poniedziałku’
100 minut śmiechu... 
w czarującej komedii!

o 6:30 — po raz drugi o 9:50

Fałszywy Sprzedawca 
Atakuje Kobiety

I zazwyczaj rabowane z biżu- 
| terii i gotówki.
!' Ofiary podały następujący 
i opis napastnika: biały, w wie- 
i ku 26-27 lat, wzrost 5,7 stóp, 
’ waga około 170 funtów. Brą- 
i zowe oczy i włosy, także wąsy. 
| Ubrany zwykle w beżowy 
płaszcz sportowy i ma przy 

: sobie czarną skórzaną teczkę. 
Porucznik Wydziału śled- 

; czego Policji przy Damen ul. 
! określił fałszywego agenta, ja- 
I ko wybitnie niebezpiecznego 
osobnika. Jedną z ofiar, we- 

! dług informacji udzielonej' 
j prasie przez detektywa Schil- 
per Park, Maurice Iorio, była 
I stewardesa, która przez nieu- 
, wagę zostawiła drzwi wejścio- 
. we otwarte. W innym wypad- 
j ku atak został udaremniony 
I przez młodą kobietę, która za- 
| trzasnęła drzwi, zawadzając 
i nimi o twarz “agenta”, gdy 
j chciał wejść do jej mieszka­
nia.

Policja nie stwierdziła do­
tychczas w jaki sposób napa- 

Policja aresztowała we wto-' stnik wybiera swe ofiary. Ist- 
rek, podczas dwóch najazdów, nieje przypuszczenie, że jest 
3 osoby podejrzane o handel stałym bywalcem barów, 
narkotykami. Skonfiskowano a są poszlaki, że pracuje w

Konferencje Grup 
Etnicznych GOP

W dniach od 5-go do 7-go 
maja odbędzie się w Chicago 
konferencja republikańskich 
grup etnicznych, zorganizowa­
nych w National Republican 

; Heritage Groups Council.
Oczekuje się. że w naradach 

weźmie udział ponad 300 dele­
gatów grup etnicznych. Jako

Hong Kang (UPI). — Na \ mówcy przewidziani są m. in. 
oraz tych nauczycieli, którzy! płacenie pensji nauczycielom; lat 49, jego żonę i dwie córki skierOwanego już po pekiń- transportacji Jahn Volpe i - 

• | skiej wizycie Prezydenta, — ; kongresman Edward Derwm- 
, I przybyli do Pekinu wraz z żo- 1 ski.

i nami dwaj senatorzy amery- ' Głównym celem konferen- 
j kańscy: Mike Mansfield, — j cji jest przygotowanie repu- 
przywódca większości senac- j blikańskich grup etnicznych 
kiej, i Hugh Scott senacki do tegorocznej kampanii pre- 

i przywódca republikanów. | zydenckiej.
.Jest to pierwsza wizyta se-! 

natorów amerykańs kich w i

Calumet City Żąda Natychmiast 
Zabezpieczeń Przejazdów Kolej.

zadowolenie z daty wyznaczo­
nej przez Izbę Handlową.

Nie czekając więc na zała­
twienie swej drugiej prośby, 
władze wioski samorzutnie i 
wystąpiły z własną akjeją, I 
umieszczając duże tablice z. sierżantów 
białą literą “R” po obu stro-i' 
nach skrzyżowania, w P°bli^u ' Uroczystości odbędą 
Ośrodka sklepowego —- jako [ Museum " ' 
ostrzeżenie dla kierowców o ! dustry 
nadzwwczajnym n i e b e z p ie-  ----- —i—
czeństwie.

Mieszkańcy wioski wymusi­
li od Illinois Izby Handlowej | 
upoważnienie do zainstalowa- ( 
nia automatycznych czerwo-1 
nych świateł ostrzegawczych i 
czterech barjer, po wypadku, 
jaki miał miejsce 28 lutego, 
kiedy to kierowca taksówki 
wraz z pasażerem swoim za­
bici zostali przez pociąg na 
wspomnianvm skrzvzowaniu. I wystawową,

Koszty barjer i świateł, jak I wagę przechodniów, którzy 
oszacowała Izba Handlowa, j wezwali policję. Policja z 
wyniosą 822,156, z czego wio- i 16-g° okręgu aresztowła 
ska ma zapłacić 20 procent, Richarda Morzork, lat 18. zam. 
kolei 10 procent, a resztę ma | ^124 S. Damen i Peter Potu- 
pokrve Stanowy Departament; Falskiego, 28, pnr. 4326 W. 
Transportacji. i 177 ul. w Country Club Hills.
---------------  ---------------------- I Patrolowy James Drewga- 

.... •---------------- a m nis' leden z pierwszych przy-Strajk Nauczycieli w Gary Dla
Wymuszenia Nowego

Nif-żkwyle zawrotne tempo, walki, pogoni i silnych wiażeń! 

tylko raz o 8:15 wieczorem 

»»»Milford

Adlai Stevenson III

\ CHARLES A. PERCY

“HARNAM” — wystąpi w Chi­
cago w sobotę, dnia 22go kwiet­
nia, o godz. 8e,j wieczorem i w 
niedzielę, 23go kwietnia, o go­
dzinie 2:30 i 7ej wieczorem, 
w Lane Techn. U.S. Audtoriuin.
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MOJE CREDO
By, gdy opuszczę płaczu padół, 
Nie spytał Bóg Dobry: “Kto to jest?” 
Ilekroć mijani wiejski kościół. 
Wstępuję doń oddać Stwórcy cześć;

Uznanie Dla Długoletniego 
Sekretarza Finansowego J. Kurasa
Na miesięcznym zebraniu Tow. 

Polonia, Grupa 3100 ZNP załat­
wiono cały szereg spraw bieżących. 
Na samym wstępie sekretarz Z. 
Kwasiborski odczytał korespon­
dencję. Wśród niej znalazł się list 
od Sekretarza ZNP p. Adolfa Pa- 
chuckiego tej treści: “Zaświadcze­
nie: Niniejszem zaświadczam, że p. 
Józef Kuras od 21 lat pełnił obo­
wiązki sekretarza finansowego 
Grupy 3100 ZNP w Milwaukee, 
Wis. Pan Kuras obowiązki swego 
arzędu wykonywał sumiennie ku 
całkowitemu zadowoleniu Zarządu 
Centralnego. Opuszczającemu to 
stanowisko panu Kurasowi pragnę 
serdecznie podziękować za jego 
współpracę i życzyć mu najlepsze­
go powodzenia w dalszej drodze 
życia”.

* * *
Józef Kuras był nie tylko długo­

letnim sekretarzem finansowym, 
ile również organizatorem ZNP. 
Dzięki niemu, Grupa ta, która 
skupia w swoich szeregach prze­
ważnie nowych przybyszów po II 
wojnie światowej stale się powięk­
szała. O wynikach jego pracy mo­
że świadczyć najlepiej ostatni list 
dyrektora sprzedaży asekuracji p. 
Józefa Foszcza do J. Kurasa. “Z 
prawdziwą przyjemnością oznaj­
miamy waszej Grupie, że podczas 
“Specjalnego Kontestu dla Grup 
ZNP, który trwał od 1-go stycznia 
do 31 grudnia 1970 roku Grupa 
zdobyła 16 nowych członków, co 
stanowi 7% ogólnej liczby człon­
ków waszej Grupy... Zgodnie z 
uchwałą Zarządu Centralnego 
ZNP Grupie waszej przysługuje 
nagroda pieniężna... W załączni­
ku czek na sumę $22.00, który po­
winien być użyty tylko na cele 
rozwojowe ZNP.

Dzięikujemy serdecznie za wasze 
wysiłki w tym Konteście i apelu­
jemy gorąco o dalszą dobrą pracę 
rozwojową podczas kontestu — 
“Kwietniowego” przeznaczonego,

dla uczczenia naszego prezesa ZNP 
Alojzego Mazewskiego”. Z Brat­
nim Pozdrowieniem, Józef Foszcz.”

Dodać należy, że dzięki oszczęd­
nej gospodarce, mimo że Tow. Po­
lonia nigdy nie szczędziło donacji 
na cele ogólno polonijne, Grupa 
3100 ZNP posiada w banku ponad 
$2,700.00 gotówki.

Do tych podziękowań dołączył 
swoje uznanie i gratulacje J. Ku­
rasowi prezes Grupy Jerzy Sadow­
ski, co zebrani poparli długimi 
oklaskami. Przyjęto również do 
wiadomości list o mającym się od­
być bankiecie w Chicago na po­
moc Kolegium Związkowemu, oraz 
prośbę o dalsze donacje na ten cel. 
Również przyjęto zaproszenie od 
dr. Tomasika na zebranie komite­
tu urządzającego 500-ną rocznicę 
urodzin Mikołaja Kopernika, która 
odbędzie się dnia 23-go kwietnia 
w Instytucie Międzynarodowym.

W związku z mającym odbyć się 
“Wieczorkiem Związkowym” pod 
egidą Gminy 8 ZNP w dniu 6-ga 
maja, postanowiono zakupić 5 bi­
letów i oddać je do dyspozycji 
Kółka Młodzieży. Po załatwieniu 
wszystkich spraw bieżących posie­
dzenie odroczono.

Zabawa Stoliczkowa 
Grupy Nr. 54 ZNP
W niedzielę, dnia 7 maja Tow. 

Ks. Augusta Kordeckiego Grupa 
54 ZNP urządza zabawę stoliczko­
wą. Zabawa odbędzie się w Domu 
Związkowym pn. 809 W. Burn­
ham, od godziny 1-ej po południu. 
Do każdego stolika będą wydawa­
ne wartościowe nagród.-, a gorące 
przekąski i napoje będą do dyspo­
zycji gości.

Jeśli więc chcecie spędzić w mi­
łym towarzystwie niedzielne popo­
łudnie, spotkać znajomych i przy­
jaciół to przybądźc>e gromadnie do 
Domu Związkowego, dnia 7 maja.

Wiktoria Obukowicz, prezeska.

Walne Zebranie 
SPK w Milwaukee
Na podstawie statutu SPK w 

Milwaukee, rozdział III art. VIII § 
1 i 2 Zarząd zwołuje Doroczne 
Walne Zebranie na niedzielę 23-go 
kwietnia 1972, o godz. 2-ej po poł. 
w pierwszym terminie, zaś o go­
dzinie 2:30 po poł. w drugim ter­
minie, — bez względu na ilość 
obecnych członków. Zebranie to 
odbędzie się w dolnej sali Nowej 
Federacji, 2325 South 13th Street, 
Milwaukee.

Za Zarząd; Aleksander Sawicki, 
prezes; Kazimierz Epler, sekr. prot. 

Przybytek w Rodzinie 
Aid. A. Kordusa

Aiderman Robert Kordus po od­
niesieniu zwycięstwa w ostatnich 
wyborach otrzymał dodatkowy 
piękny prezent w postaci nowo­
narodzonej córki, -r- W ubiegły 
czwartek, małżonka jego p. Chri­
stina powiła 8-funtową córeczkę 
w szpitalu św. Józefa. Tak matka, 
jak i córka czują się dobrze. Dum­
ny tatuś chodzi po salach ratusza 
i zbiera gratulacje z podwójnego 
zwycięstwa.

Zebranie Komitetu 
Kopernikowskiego

Dr Edward Tomasik, wiceprezes 
Kongresu Polonii Amerykańskiej 
stanął na czele komitetu urządza­
jącego uroczystości związane z 500 
rocznicą urodzin Mikołaja Koper­
nika.

W związku z przygotowaniami 
programu na rok następny, zwo­
łuje on publiczne zebranie wszyst­
kich działaczy polonijnych celem 
omówienia programu i utworzenia 
podkomitetów. Chodzi o to, ażeby 
nie tylko KPA, ale wszystkie po­
lonijne organizacje włączyły się w 
tę akcję.

Zebranie odbędzie się w Insty­
tucie Międzynarodowym pn. 2810 
W. Highland Ave., w niedzielę 
dnia 23 kwietnia, o godzinie 1:30 
po południu.

W liście zaproszeniowym jaki 
dr Tomasik rozesłał w tym tygo­
dniu, pisze on między innymi:

“Mikołaj Kopernik, ojciec prze­
stworza był jednym z najwięk­
szych astronomów światai Roz­
sławił on imię polskie jako astro­
nom, ksiądz, doktór, ekonomista, 
dyplomata i żołnierz. Jest on za­
liczany do jednego z 20tu najwięk­
szych ludzi w świecie”.

Wszyscy działacze polonijni jak 
i poszczególni obywatele są pro­
szeni o niezawodne i punktualne 
przybycie na to zebranie.

WITKOW1AK 
FUNERAL HOME

Nowe, śliczne, duże, kom­
pletnie air conditioned, 4 
kaplice, 2 oświetlone loty 
do parkowania. Pierwszo­
rzędna dzienna i nocna ob­
sługa.

529 W. Mitchell Ulica 
Naprzeciw Kościoła 

Sw. Stanisław*

NIE TRZEBA
BIEGAĆ PO MIEŚCIE 
SZUKAJĄC MIEJSCA 
DO OSZCZĘDZANIA

. . . złóżcie swoje oszczędności u nas 
i obserwujcie jak one wzrastają

- DARMO PODARKI -
• Naczynia Corning • Komplet Fotograficzny

• Elektryczny Ręczny Mixer
przy wkładzie $1,000 — jeżeli złożycie $500 otrzymacie 

darmo nowoczesną parasolkę

LINCOLN SAVINGS
AND LOAN ASSOCIATION

2222 South 13tb St. 645-1207
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you may be 
expecting more 
than you'll get
If you are now covered by Medicare, or if you’ll soon be 
65 and eligible for it, you should be aware of certain 
gaps in Medicare: shares of hospital and doctor bills you 
pay because Medicare does not cover everything. 
For example. Medicare now does not pay the first $68 of 
your hospital stay. But Medicare-Extended coverage 
does ... and you can get this coverage for just $5.10 per 
month. Your entire annual premium is only $61.20— $6.80 
less than the $68 deductible you would have to pay for 
each hospital stay without Medicare-Extended protection. 
Why risk needless expense? Get full information now.
LIMITED TIME OFFER. MAIL COUPON TODAY.

BLUE CROSS AND Surgical Care BLUE SHIELD
4115 North Teutonia Avenue, Milwaukee, Wisconsin 53201

Gentlemen:
Without obligation, send me information about Blue Cross 
and Surgical Care Blue Shield protection to complement 
Medicare. m-4-20-72 T

BLUE CROSS*

Date of Birth
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Grupa 3100 ZNP Zakupiła
10 Akcji Domu Związkowego

Na 20 Lecie Stowarzyszenia 
Polskich Kombatantów U.S.A.

Wybrano M. Kordasiewicz Sekretarką 
Finansową, a W. Woźniaka Skarbnikiem

Pierwsze Koło SPK Powstało w Milwaukee 
w Roku 1952

Banasikowski, J. Brzeziński, E. 
Naparliński, M. E. Pankiewicz i 
A. Rogoziński. W niedzielę, dnia' 
23 kwietnia br. nadana zostanie 
1000-czna audycja radiowa “Echa 
z Polski” pod kier. H. Gontarka.

Początkowo godzina radiowa 
korzystała z uprzejmości członka 
honorowego SPK Milwaukee, p. 
A. Szymczaka, który udzielił 15 
minut ze swej godziny radiowej 
na tak zw. Kącik Kombatancki. 
Obecnie godzina jest prowadzona 
samodzielnie, sponsorowana prze­
ważnie przez polskie firmy milwa- 
uckie.

W latach 1955-195 SPK prowa­
dziło program radiowy kulturalno- 
muzyczny pod kier, członka SPK 
Mlwaukee, prof. Dra W. Drzewie- 
nieckiego na sieoi stanowej obej­
mującej 10 radiostacji Stanu Wis­
consin.

W Trosce o Młodzież

Zdając sobie sprawę, że przy­
szłość leży w rękach młodzieży, 
SPK w 1954 roku zorganizowało 
Komitet Pomocy dla sierót po po­
ległych żołnierzach polskich na 
Zachodzie, dla szkoły Divine Mer­
cy College OO. Marianów Henley- 
On-Thames w Anglii, gdzie do dn. 
dzisiejszego uczy się młodzież ze 
wszystkich stron świata, gdzie losy 
rozrzuciły Polaków, a na terenie 
Milwaukee zorganizowano harcer­
stwo, gdzie żeńska drużyna har­
cerska pod opieką p. Haliny Ka- 
mińskiej istnieje po dzień dzisiej­
szy.

Inne Sprawy

Przez pewien czas istniał Fun­
dusz Stypendialny SPK, niosący 
doraźną pomoc studiującej mło­
dzieży na wyższych uczelniach. 
Zasadniczo na tym odcinku zrobio­
no — mało. Za mało. Na naszych 
oczach duża ilość młodzieży bory­
ka się z trudnościami finansowy­
mi. Obowiązkiem naszym jest po­
móc młodzieży studiującej — nie 
można pozostać w tyle za innymi 
organizacjami, które nawet na na­
szym terenie corocznie wydają du­
że sumy na stypendia dla studen­
tów pochodzenia polskiego.

Nie możemy liczyć na najno­
wszą emigrację, jak się czasem 
mówi “po październikową” — nie 
stworzyli oni żadnej organizacji 
własnej. Nie widać ich w organi­
zacjach imigracji wojennej, nie ma 
jej w organizacjach staro - polo­
nijnych.

* ❖ * .

Dziś SPK jest najpotężniejszą 
organizacją na emigracji, patrząc 
przez pryzmat dwóch dekad, zro­
biliśmy to, co mogliśmy. Musimy 
jednak pamiętać, by nasz wkład, 
jaki daliśmy z siebie, by zmiany 
na lepsze jakie są w zasięgu na­
szych możliwości, nie został zmar­
nowany. Pomoc młodzieży studiu­
jącej, borykającej się z trudno­
ściami i pomoc kurczącej się pol­
skiej prasie polonijnej jest naszym 
naczelnym obowiązkiem.

Antoni Rogoziński, 
prezes honorowy SPK.

Nadzwyczajne zebranie Towa­
rzystwa Polonia, Grupa 3100 ZNP 
odbyło się w ubiegłą niedzielę, w 
sali Sokolni, przy dużej liczbie 
członków i członkiń.

Zebranie zagaił prez. J. Sadow­
ski, podając do wiadomości po­
rządek dzienny, a to wybór nowe­
go sekretarza finansowego i skarb­
nika, oraz zakup akcji Domu 
Związkowego.

Po wyborze komisji nominacyj­
nej w składzie Przybyła, Pającz- 
kowski i Brzezicki przystąpiono 
do mianowania kandydatów.

Na funkcję sekretarza finanso­
wego zgłoszono następujące kan- 
dytury: Pani Kordasiewicz, Wró­
blewski, Kwasieborski i pani 
Grabowska. Ponieważ przyjęła 
jedynie p. Kordasiewicz, więc zo­
stała wybrana przez aklamację.

Na skarbnika zgłoszono: W. 
Woźniak, Wróblewski, P. Gra­
bowska, Kędzierski i Bartnik. 
Przyjął nominację jedynie W. 
Woźniak, więc został również wy­
brany przez aklamację.

W ten sposób wypełniono wa- 
kans jaki powstał wskutek odej­
ścia długoletniego sekretarza fi­

nansowego Józefa Kurasa, który 
na polecenie lekarzy przenosi się 
na stałe do Kalifornii. Zarówno 
nowa sekretarka finansowa jak i 
skarbnik będą pełnili swoje funk­
cje na niedokończony termin, to 
jest do rocznego zebrania Grupy.

W sprawie zakupienia akcji 
Domu Związkowego przez Tow. 
Polonia, wywiązała się dłuższa 
dyskusja. Okazuje się, że Gmina 
8 ZNP posiada obecnie. 49 proc, 
akcji i że zakup wolnych akcji 
przyczyni się do tego, że Gmina 
będzie posiadać ponad 50 proc., 
a więc będzie miała głos decydu­
jący co do przyszłości tej pla­
cówki. Dom Związkowy potrze­
buje remontu i większego docho­
du, ażeby być samowystarczal­
nym i nowa dyrekcja Domu ma 
już gotowe plany na przyszłość.

Po wyjaśnieniach postanowiono, 
ażeby Tow. Polonia, Grupa 3100 
ZNP zakupiła 10 akcji po $10, a 
więc razem $100.00. Po wyczer­
paniu tych spraw, prezes odro­
czył nadzwyczajne zebranie, po­
czerń otworzył normalne mie­
sięczne posiedzenie, na którym 
załatwiono wszystkie sprawy bie­
żące.

27 kwietnia 1972 roku przypada 
20-ta rocznica założenia SPK w 
Milwaukee — nazwa ta jest już 
dziasiaj znana nie tylko naszemu 
pokoleniu emigracyjnemu ale i ca­
łej Polonii.

Członkowie SPK Milwaukee to 
uczestnicy 2-ej wojny światowej, 
wśród nich także i tacy ,co dwie 
wojny przeżyli. Walczyli na tylu 
różnych frontach i w kraju, zaró­
wno w samotnym wrześniu, pod 
Narwikiem, w beznadziejnej walce 
we Francji w 1940 roku, w To- 
bruku, pod Monte Cassino, Falaise, 
w Warszawie, pod Arnhem, jak 
również na ziemi niemieckiej w 
1945 roku.

Do rozgromienia Niemiec, ich 
kapitulacji, żołnierz polski przy­
czynił się szczodrze, znacznie po­
nad proporcję, jaka powinna przy­
paść Polsce.

Po zakończeniu się wojny, żoł­
nierze współtowarzysze Alianci 
wrócili do własnych domów i ro­
dzin — żołnierz polski pozostać 
musiał na tułaczce. Los rzucił ma­
sy żołnierskie na emigrację, część 
z nich na wolną ziemię amerykań,- 
ską, tu do Milwaukee.

Koło SPK. Nr. 1

Zamiast Eulogii Nad Mogiłą
Prezydenta R.P. Zaleskiego

Już w grudniu 1948 roku, Za­
rząd Główny SPK w Londynie 
wydelegował swego wiceprezesa 
M. E. Pankiewicza jako przedsta­
wiciela SPK na U. S. A. do Mil-

Wieść o śmierci Prezydenta Rze­
czypospolitej Polski, Augusta Za­
leskiego pokryła ciężkim kirem 
żałoby wszystkich Polaków żyją- 
cych w wolnym świece.

Jeszcze w styczniu dokonał on 
dekoracji komandorskim krzyżem 
Polonia Restituta Mariana Hema- 
ra, który w miesiąc później poże­
gnał się z tym światem, a już dnia 
7-go kwietnia śp. August Zaleski 
podążył za nim w zaświaty.

Może dziś ich duchy krążą po 
niebieskich szlakach przestworza 
i wsłuchują się w echa wierszy 
Hemara.

“Dokąd, cieniu, odjeżdżasz na 
lawecie armatniej?”
Zostawiłeś za sobą podziemia

westminsterskie,
Sarkofagi kamienne, grobowce 

bohaterskie,
Krypty panteonowe, gdzie mogłeś 

mieć na cokole
Posąg z napisem PATRI

PATRIAE-i z wieńcem na czole, 
Z mieczem w dłoni, wzniesiony

nad pokonanym smokiem 
Mogłeś tam stać, uświęcony

kadzidłem i póhnrokiem 
I organów muzyką.

Już to za tobą daleko

Już przed tobą letejska woda, 
rzeka zielona

Na niej dzikie łąbędzie białą suną 
kolumną

Mewy biją skrzydłami i kwilą 
nad trumną.

Coraz to ktoś upada obok.
Coraz topnieją nasze rzędy 
I dawnej słychać krzyk komendy 
‘Szlusuj”.
I zacieśniają się szeregi,
Bez przyjaciela, 
Bez kolegi.

Do czyich rąk ostatni z nas 
Odda chorągwi drzewce? Komu 
Przekaże, gdy nadejdzie czas 
Aby ją cało niósł do domu? 
Gdzie są te ręce, w które my 
Oddamy nasze gwiazdy, szarfy, 
Pieśni, marzenia, struny harfy, 
Przysięgi, krzyże, wiersze, 
Lwy?

Śmierć na obczyźnie nas wymiata 
Jak pajęczyny w kącie.
Coraz nas mniej z naszego świata 
Co się oddala i odlata
I tylko po nim dzwony dzwońcie. 
Ludzie prawu ją się i kłócą 
Z losem co w drodze ich wytraca. 
Ludziom się zdarza że nie wrócą, 
Ale ich naród zawsze wraca.

Tow. “Polonia” Uczciło Pamięć 
Prezydenta R.P. Zaleskiego

Na wstępie zebrania miesięcz­
nego Towarzystwa Polonia, red. 
Pankiewicz podał do wiadomości, 
że prezydent R. P. August Zale­
ski zmarł w Londynie w dniu 7-go 
kwietnia. Prezes J. Sadowski na­
kreślił sywetkę tego wielkiego Po­
laka i Patrioty, który całe swe ży­
cie poświęcił dla dobra Ojczyzny. 
Od roku 1947 pełnił on w niezwy­
kle trudnych warunkach funkcję 
prezydenta Rzeczypospolitej Pol­
skiej, utrzymując w ten sposób 
ciągłość polskich władz na emigra­
cji. Mimo ataków ze strony wro­
gich kół jak również nacisków ze 
strony niektórych polskich kół po­
litycznych nie ugiął się i do ostat­
niej chwili swego pracowitego ży­
wota wytrwał jako wierny i nie­
złomny żołnierz na powierzonym 
mu posterunku. Jego świetlaną 
pamięć zebrani uczcili przez pow­
stanie i minutową ciszą.

Również uczczono przez minu­
tową ciszę pamięć bestjalsko po­
mordowanych naszych rodaków w 
Katyniu. Jak wynika z prasy w 
tym dniu, a więc w 32 rocznicę 
tej haniebnej zbrodni, Polonia Chi­
cagowska urządziła mszę świętą 
żałobną i krótka akademię.

Zebrani wyrażali zdziwienie, 
dlaczego żadna z tut. głównych or­
ganizacji nie pomyślała o tern 
ażeby zamówić mszę świętą ża­
łobną na tutejszym terenie.

W czasie kiedy rządy amerykań­
ski i brytyjski czynią wszystko, 
ażeby zapomnieć i przejść do po­
rządku .dziennego nad tą haniebną 
rbcznicą, wolni Polacy w całym 
świecie powinni przypominać o 
tym i domagać, się. ukarania win­
nych i napiętnowania..ich w opi­
nii świata. Robią- to Polacy w 
Wielkiej Brytanii, oraz rożnych 
ośrodkach w wolnym świecie, tyl­
ko w Milwaukee wszyscy są po­
grążeni w “błogim śnie”.

Mimo, iż 32 rocznica mordu ka­
tyńskiego wypadła w ubiegłą nie­
dzielę, nie jest jeszcze za późno, 
ażeby mszę świętą żałobną w Mil­
waukee zamówić w najbliższej 
przyszłości.

Gdzie Są Kandydaci 
Polscy na Konwencję?

Przejrzeliśmy dokładnie listę 67 
kandydatów na konwencję demo­
kratyczną, oraz 28 na konwencję 
republikańską. Niestety wśród 
nich nie zauważyliśmy nie tylko 
Amerykanów polskiego pochodze­
nia, ale nawet delegatów o nazwi­
skach polskich.

Wiemy, że do partii demokratycz­
nej należy wielu naszych wybit­
nych polityków, oraz od wielu lat 
lojalnych pracowników, którzy na- 
pewno zasłużyli na to wyróżnienie. 
W partii republikańskiej są tylko 
nie liczne jednostki.

Należy ubolewać nad tym, że do 
pracy i kampanii wyborczej wie­
dzą władze partyjne, gdzie nas 
szukać, natomiast tam, gdzie cho­
dzi o wyróżnienie i uznanie, tam 
się nas pomija, wysuwając na­
przód przedstawicieli innych naro­
dowości.

Kalendarzyk
21 Kwietnia: — Występ zespołu 

Tańca “Hanram” Performing Arts 
Center, godz. 8 wieczorem.

30 Kwietnia: — Doroczny Sej­
mik Wydziału KPA, - Dom Związ- 

i kowy, godzina 2:30 po południu.
6 Maj: — Dzień Matek i Zabawa 

Gminy 8 ZNP, — w Domu Związ­
kowym, godzina 5 po południu.

7 Maj: — Obchód Konstytucji 
3 Majowej staraniem Centrali im. 
Pułaskiego.

waukee. W trzy lata później zna­
lazł się na tym terenie A. Rogoziń­
ski, sekretarz Rady Oddziału W. 
Brytania. Włączyli się oni w nurt 
życia staro-polonijnego, przygoto­
wując podwaliny pod nową orga­
nizację. Wkrótce dołączyli inni 
kombatanci — E. Banasikowski, 
W. Żurowski i W. Wasilewski, sta­
li się pionierami SPK na terenie 
Stanów Zjednoczonych i założycie­
lami pierwszego Koła SPK w US.

Dnia 27 kwietnia 1952 roku od­
było się organizacyjne zebranie 
SPK Milwaukee, a już 14 lipca 
1952 Koło zostało zainkorporowane 
jako “Association of Veterans of 
the Second World War in the 
Polish Armed Forces”.

W dniach 6 i 7 czerwca 1953 ro­
ku, w salach hotelu Henry Hudson 
w Nowym Yorku odbył się pier­
wszy walny zjazd SPK w USA, 
ogniwa najmłodszego wchodzącego 
w skład Federacji Światowej. De- 

| legatami na I Walny Zjazd SPK 
; byli — E. Banasikowski, M. E. 
Pankiewicz i A. Rogoziński.

Do Rady Naczelnej m. in. we­
szli: jako wiceprezes M. E. Pan­
kiewicz, a jako członkowie — E. 
Banasikowski, J. Kamiński i A. 
Rogoziński. Czyli, organizacja żoł­
nierzy 2-ej wojny światowej, w 
USA zaczęła się od Milwaukee, 
Wis. Największe jednak skupisko 
b. żołnierzy PSZ znajduje się w 
Chicago, gdzie cztery koła pow­
stały tam po 1952 roku.

Godzina Radiowa SPK.

W roku 1953 została zorganizo­
wana Godzina Radiowa SPK. Ko­
mitet Radia — J. Kamiński, Hali­
na Kamińska, E. Abramowicz, E.

Oddźwięk Na Apel Komitetu 
Budowy Pomnika Katyńskiego

Tow. Polonia Grupa 3100 ZNP i Klub 
Sportowy Polonia Złożyły Donację

Z inicjatywy brytyjskiej powstał, 
w Londynie komitet budowy Pom­
nika Ofiar Katyńskich. Komitet 
ten wydał apel do wszystkich o 
pomoc finansową ---- - wśród ob­
cych, jak i Polaków rozsianych po 
całym świecie. W skład komitetu 
wchodzą wybitni działacze: Lord 
Salisbury, Lord Arran, Lord 
Moncton, poseł Sir G. Sinclair, 
gen. Roy Bucher, (prezes Anglo- 
Polish Society), poseł płk. Tufton 
Beamish i poseł Winston Chur­
chill.

Ze strony polskiej (był) prezy­
dent A. Zaleski, amb. Raczyński, 
generałowie S. Kopański, L. Ząb- 
kowski i K. Ziemski, prof. Z. Stahl, 
S. Kolańczyk i adw. A. Mazewski, 
prezes ZNP i KPA.

Pomnik ten, który stanie w Lon­
dynie by oddać cześć bestialsko 
pomordowanym Polakom i dać 
świadectwo prawdzie i niezakoń- 
czonej jeszcze walce o sprawiedli­
wość. Ma on upamiętnić wydarze­
nia, przeciw którym zorganizowa­
no zmowę milczenia.”

Dla udzielenia pomocy material­
nej w tej sprawie powstał w Chi­
cago Komitet, który rozpoczyna 
zbiórkę na ten cel. Na czele ko­
mitetu stanął znany działacz spo­
łeczny i narodowy, prezes Koła 
Niezal. SPK ppłk. dypl. Alexan­

der Kajkowskii a w skład jego 
wchodzą przedstawiciele różnych 
organizacji weterańskich tak z I 
jak i II wojny światowej. Komitet 
ten został afiliowany przy Zarzą­
dzie Głównym KPA.

Na apel ten odpowiedzieli już 
Towarzystwo Polonia, oraz Klub 
Sportowy Polonia jak również po­
szczególne osoby. Na swym ostat­
nim zebraniu Tow. Polonia, Grupa 
3100 ZNP postanowiła wyasygno­
wać z kasy sumę $50.00 a samo­
rzutna zbiórka na sali przyniosła 
$32,00. Również Klub Sportowy 
Polonia wyasygnował sumę $10.00 
a Fr. Myślicki złożył od siebie $5.

Mamy nadzieję, że za przykła­
dem tych dwóch najmłodszych or­
ganizacji pójdą inne organizacje 
weterańskie i polonijne.

Czeki lub M.O. należy wystawiać 
na: Katyn Memorial Fund Com­
mittee i wysłać ną ręce skarbni­
ka — Mr. Alfred Stokinger, 5131 
N. Lovejoy Ave., Chicago, Illinois 
60630.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu, pol­
skiego, do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jedynymi jego wolnym' 
głosem.
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Pisze Aleksander Wachel, 6516 Kentucky Ave., Hammond, Indiana. Telefon: Tilden 42997

Komitet Pomocy Dla Senatora 
Edmunda S. Muskie w Gary, Ind.
Drugie z kolei większe zebranie , na czele stoi Amerykanin greekie- 

z udziałem szefa partii Demokra- I go pochodzenia. Angelo G. Geo-
tycznej John G. Krupa, odbyło się 
w poniedziałek, 10 kwietnia, w sali 
OO. Salwatorianów w Gary, Ind.

Zebranie zagaiła Jennie G. Re­
gan, przewodnicząca Kom. Pomo­
cy, z udziałem przemówień i suge­
stii poszczególnych członków gdzie 
każdy z tych wysuwał pożyteczne 
rady. Celem zebrania “budżetu”, 
każdy członek komitetu ma roz­
prowadzić akcję werbunkową. Da­
lej listy mają być wysłane do or­
ganizacji polskich w celu pomocy 
przyjścia komitetowi w ramach je­
go działania.

Według szefa partii dem. komi­
tety takie mają także powstać na 
terenie Lake County i mają dzia-

i caris.
To wspaniały przykład dla nas. 

i Co my mamy czynić i nasi przy- 
I wódcy polityczni i społeczni w sta­
nie Indiana i innych stanach w 

i Ameryce.
Wiemy, że nielogiczna rywaliza­

cja innych kandydatów’ działa 
. przeciw najpoważniejszej kandy- 
j daturze na to stanowisko prezy- 
i denta z partii demokratycznej sen. 
; Edmunda S. Muskie. To świadczy, 
• że nasz Senator potrzebuje zbioro- 
| wego poparcia i zbiorowej siły 
finansów. Komitet w Gary, łndia- 

i na, niżej wymieniony działa wła- 
śnie w tym celu, by okazać wspól­
ną pomoc.

łać wspólnie w Indiana, przed wy- 1 
borami w dniu 2 maja, na rzecz 
zwycięstwa sen. Edmunda S. Mu­
skie nie tylko w ramach Polonii. . 
ale wśród wszystkich obywateli 
stanu w Indiana.

My, jako obywatele pochodzenia 
polskiego mamy wykazać, że spra­
wa ta nie może przejść bez echa 
naszego wkładu, rozumiejąc że to, 
niesie nam diunę narodową i na 
wypadek zwycięstwa (które jest ' 
przewidziane) powiększy nasz pre- ' 
stiż tu w Stanach Zjednoczonych ' 
i także w świeeie. Zjednoczyć 
wszystkie głosy Polonii nie jest i 
wystarczające. Chodzi nam o głosy ! 
także i innych narodowości ,dane ! 
przez etniczne zrzeszenia narodo­
we i kolorowe. Chodzi nam o 
wszystkie głosy w dniu 2 maja br. ; 
w stanie Indiana, by’ te dano na 
korzyść sen. Muskie. bez względu 
— czy kamapania polityczna bę­
dzie w dużym nasileniu prowa­
dzona.

Wiemy, że organizacja sen. Ed- ! 
munda S. Muskie, działa sprawnie, |

Apel Komitetu
Wspólny apel komitetu do zrze­

szonej Polonii i wszystkich oby­
watela w stanie Indiana i Lake 
County, oraz do zrzeszeń organi­
zacyjnych na tym terenie: Komitet 
prosi o pomoc fin. i pomoc zbioro­
wego wysiłku myśli i ducha — dla 
US. sen. Edmund S. Muskie, kan­
dydata na prezydenta Stanów Zje­
dnoczonych.

Wszelkie przekazy pieniężne na­
leży kierować na adres: Walter 
Nawrocki, kasjer komitetu 4766 
Adams St. Gary, Indiana, 46408.

KOMITET dla Sen. Edmunda S. 
Muskie Gary, Indiana:

J. G. Krupa, przewodniczący; 
ks. Pius Piętka, kapelan; William 
Baran. Thomas Sech, Miecz. Tukaj, 
Br. Jawor, Józef N. Raczyński, 
Leon Jaskuła. Karol Raczka, Jan- 
nie G. Regan, prze w. komitetu; 
Lucjan Markiewicz, Co-chrmn.; 
John Ziemba, Cp-Chrmn.; Walter 
S. Nawrocki, skarbnik; Zofia Kor- 
pita, sekr. — Miecz. Tukaj, koresp.

Nadchodzące 
Imprezy i Obchody
22 kwietnia, o godz. 5 wieczorem 

Bankiet i Bal ‘Indiana PNA 
Camp. Inc.” w sali obozowej (3 
mile na południe od US 30 i 
Highway 51).

23 kwietnia — 60-ta rocznica 
■ Gr. 132 Zw. Polek, Tow. Matki 
I Boskiej Pocieszenia i Wianka Nr. 
! 170 Zw. Polek. Msza św. o godz. 
! 12-ej w południe Obiad o godz. 
| 1 w południe, w sali par. św. Sta- 
! nisława przy 151-ej i Indianapolis 
l Blvd, w East Chicago.

30 kwietnia — Obchód Rocznicy 
! Konstytucji Trzecio - Majowej 
| staraniem Wydziału KPA na stan 
| Indiana. Msza św. o godz. 2-ej po 
i poł.. w’ sali par. św. Stanisława, 
. w East Chicago. Akademia o godz. 
I 3 po poł. w sali parafialnej, przy 
I 150-ej i Indianapolis Blvd, w East 
j Chicago.

13 maja, o godz. 7:30 wlecz. — 
Zabawia taneczna staraniem Klu­
bu Sportowego Syrena z okazji 
“Dnia Matek,” w sali Leg. Ame­
rykańskiego, 4003 Alder ul., w; 
Indiana Harbor. Orkiestra Ro­
mana Mytnika z Chicago.

16 maja — o godz. 7 wieczorem 
— roczna zabawa towarzyska sta- 
ranem Stow. Pomocniczego Pań, 
przy Seminarium Orchard Lake, 
w sal par. św. Jana Kantegio, 139 
i Pułaski ulica, w Indiana Harbor.

13 sierpnia — od godz. 12 w 
I poł. — Piknik staraniem Placów- 
i ki 15 SWAP na gruntach obozo­
wych (3 mile na południe od US 
30 i Hwy 51).
21 października, o godz. 5-ej po 
poł. — Bankiet i Bal z okazji 10- 
ciolecia Federacji Polskich Orga­
nizacji miasta Hammond, w sal: 
Weteranów, 241 Gostlin ulica, w 
North Hammond.

11 listopada..o godz. 7 wiecz. — 
Jesienna zabawa taneczna stara­
niem Grupy 1810 ZNP. w sali We­
teranów, 241 Gostlin ul., w North 
Hammond. Orkiestra “Melody” z

Echa Święconki Klubu Polskiego 
Nowej Emigracji

Święcone Klubu Polskiego No­
wej Emigracji pozostawiło bardzo 
miłe wspomnienie dla wszystkich i 
uczestników, biorących udział w 
tegorocznej święconce, odbytej w 
niedzielę. 9 kwietnia, w mniejszej 
sali w obozie Indiana PNA Camp.

Krótkiemu programowi tej tra­
dycyjnej świątecznej uroczystości 
przewodniczył Bronisław Jawor. 
W programie stosowne przemó­
wienie o święconym i tradycji wy­
głosił ks. Bernard R. Ciesielski z 
Klasztoru Karmelitańskiego w. 
Munster, Ind. z poświęceniem da- I 
rów.

Deklamację “Wielkanoc”, wiersz 
Władysława Syrokomli, wygłosiła 
Danusia Tukaj, lat 12. Po krótkiej 
przerwie nastąpiła druga dekla­
macja młodziutkiej Krystyny Po­
lak, recytującej wiersz “Czerwony 
Dzwon”. Krystyna zdobyła duże 
brawo, jest ona córeczką pp. pp. 
Polak i ma zaledwie 9 lat. Przygo­
towała wiersze Maria Jarmuluk, 
zawodowa nauczycielka.

Przedstawienie Reprezentantów
Licznie reprezentowany był| 

Chór Chopina Związku Śpiewa- i 
ków: Stefan Szuster z małżonką. [ 
prezes; Elaine Łoziński, wiceprez.. 
z mężem. Placówkę 15 SWAP re­
prezentował pierwszy podkomen- 
dant Edward Depta i Mieczysław 
Tukaj, koresp. Plac. Grupa 912 
ZNP reprezentowana była przez 
Lucjana Markiewicza, prez. An­
na Primer, wiceprez., Anna Zim­
merman. sekr. Tow. Józefa Pił­
sudskiego Gr. 2431 ZNP reprezen­
tował Andrzej Świdkiewicz z mai- j 
żonką. Madame Curie Gr. 3134 
ZNP reprezentowana przez Geno- i 
wefę Krane, prez. Helena Pankie­
wicz, wiceprez. Annę Bielewicz, 
stkr. Ze Stow. Domu Polskiego — 
John Bajgrowicz, wiceprez. i Bo­
lesław Baran, kasjer. Z Klubu 
Demokratycznego Anna Zimmer­
man w zast. Ph. Ausenbaugh. l 
sekr., Bronisława Tukaj i b. prezes i 
Klubu Andrzej Gadzała. Z Gminy |

127 ZNP rep. Władysława Kubiak, 
kasjerka. Grupę 1640 ZNP z ,Tal- 
leston — Kasia Bugajewski.1 Po­
lish American Center — Stanisław 
Ostrowski, preezs i zarazem Okr. 
15 ZNP z małżonką. John Ziemba 
prezes Gm. 127 i b. dyr. ZNP re­
prezentował kandydata demokra­
tycznego sędziego Andrew V. 
Giorgi na Criminal Court Judge. 
Z Obozu Indiana PNA Camp — 
Zofia Niepokój, prez. z mężem.

Goście — Anna i Józef Maciej­
ko z Florydy i syn Bob; Leon 
Jaskuła, honorowy członek Klubu, 
dyr. Domu Polskiego: Ojczyzna z 
Polski — nowy przybysz p. Kę­
dziora. który w ojczystym języku 
złożył podziękowanie od Rodaków 
z Polski, przyrzekając przekazać 
pozdrowienia od uczestników 
święconki Klubu Polskiego Nowej 
Emigracji.

Maria Jarmuluk położyła wiel­
kie zasługi w Klubie, ucząc dzieci 
języka polskiego przez długie la­
ta istnienia tej szkółki.

Program zakończono, przewod­
niczący powołał do podziękowania 
Katarzynę Opaluch. prezeskę Klu­
bu. która podkreśliła że znów 
spotkamy się w roku przyszłym 
i to na dużej sali. “Wszystkim ży­
czę miłej zabawy przy dźwiękach 
Władzia Drewno”.

Za Komitet — Bronisław Jawor, 
przew.; Katarzyna Opaluch, prez.; 
Mieczysław Tukaj, korespondent.

JOIN

AND SERVE

Chicago.

Ważne Zebranie 
Gminy 49 ZNP

Prezes Gminy 49 ZNP Włady­
sław Zygmunt zawiadamia tą dro­
gą delegatów’ i delegatki, iż kwar­
talne posiedzenie Gminy 49 Z1NP 
odbędzie się w niedzielę, dnia 23 
kwietnia, o godzinie 2-ej po poł. 
w górnej salce posiedzeń Wetera­
nów pnr. 241 Gostlin ulica, w 
North Hammond.

Uprasza się sekr. fin. Grup o 
dostarczenie assesmentów z mie­
siąca grudnia, 1971 roku, celem 
wypłaty “gwiazdkowego”. Na po­
rządku obrad będzie szereg waż­
nych spraw, wymagających apro­
baty delegatury. — Za Zarząd: 
— Ludwik Wrona, sekrtarz.

W Sobotę Wielki 
Bankiet w Obozie

Indiana PNA Camp, Inc. urzą­
dza na większą skalę bankiet i 
bal w’ sobotę, 22 kwietnia br., w 
salach obozowych (3 mile na połu­
dnie od US 30 i highway 51).

Program bankietowy rozpocznie 
się punktualnie o godz. 5:30 pod 
wieczór. Toastmistrzynią progra­
mu będzie b. komisarka Okręgu 
15 ZNP pani Władzia Kubiak.

W programie udział zapowie­
działa wiceprezeska ZNP pani He­
lena Szymanowicz, wręczy preze­
sce obozu pani Zofii Niepokój do­
nację na obóz w sumie — $500 
uchwaloną przez Sejm ZNP w 
Pittsburghu. W części artystycznej 
programu wystąpi dziatwa Grupy 
114 ZNP.

Komitet serdecznie zaprasza Po­
lonię do udziału. Bilety będzie 
można zakupić przy wejściu w

Stow. Polanki 
Zbiera Książki

Na ostatnim zjeździe American 
Council of Polish Cultural Club 
w Orchard Lake kustosz depar­
tamentu angielskiego Biblioteki 
Uniwersyteckiej w Krakowde, 
profesor Mieczysław Mroczkow­
ski apelował o zbieranie książek 
w języku angielskim. Istnieje 
wielka potrzeba książek o tema­
tyce współczesnej i klasycznej 
dla studentów anglistyki na tym 
uniwersytecie. Klub Kulturalny 
Pań Polanki podjął się zbiórki 
tego rodzaju książek w stanie 
Wisconsin. Apeluje on tą drogą 
do szkół, bibliotek i osób prywat­
nych o przesyłanie tego rodzaju 
książek o wartości literackiej i 
naukowej w języku angielskim, 
które są już niepotrzebne i ponie­
wierają się w magazynach, lub na 
strychach domów prywatnych.

Posiadacze takich książek o 
różnorodnej tematyce są prosze­
ni o porozumienie się z Emilia 
Lisztwan. 4091 North 7 th St., 
Milwaukee. Wisconsin 53209, lub 
telefonicznie 264-7560.

Dziennik Związkowy
Związkowy jest do nabycia 

następującymi adresami:
Dziennik 

pod 
Community News Service 
515 Conkey St. 
Hammond. Indiana 46324 
Tel. W1 '-7600
Franklin Pharmacy 
1517 Franklin St.
Michigan City. Ind. 46360 
Tel 874 8712
Harbor News Agency 
1710 Broadway
Indiana larbor, lud, 46312 
Tel. 308-2878
Peoples Variety Store 
4914 Indianapolis Blvd. 
East Chicago, Ind. 16312 
Tel. 210-397-5650

Nassau & Thompson, hie. 
810-12 W Chicago 
East Chicago, hid. 46312 
Tel. BA 1-5969

Whiting News Agency 
1117—119th St
Whiting. Indiana 46394 
Tel, G59 0775

J. Włodarski
709 N. Olive St
South Bend. Indiana 46628
Tel. 232-9236

Iskierki Polonijne z Indiana Obchód Konstytucji
3-go Maja w East Chicago

Bywają okresy, gdy’ dla pew­
nych spraw ze specjalnym natę­
żeniem skupiamy’ nasza uwagę. 
Takiego natężenia uwagi potrze­
buje obecnie nasz Obóz Polonijny.

Od czasu zakupienia zaniedba­
nej fanny w 1959 roku — po 
czasy dzisiejsze — zrobiono wie- i 
le. niezmordowanym wysiłkiem | 
garstki ludzi, oddanych całym ser- ; 
cem dla Obozu. Ale to co zrobiono. 
jest tylko wstępem do właściwej j 
rozbudowy i ulepszeń potrzebnych 
do wymagań dzisiejszych.

Przypomina się od czasu do 
czasu, że chcemy’ w Obozie skupić 
całą Polonię dla rozrywki i spę­
dzenia wolnego czasu. Ale dla 
wszystkich, stosownie do wieku i 
zamiłowania musimy tam coś j 
mieć...

Rzucano różne projekty: baseni 
kąpielowy, dom ki wypoczynkowe, 
boisko sportowe, obozowanie dla1 
dziec i i młodzieży, rybołóstwo,■ 
wreszcie dom starców ...

Wierzcie mili czytelnicy, że 
wszystkie wyżej wymienione pro­
jekty są możliwe do zrealizowania 
na 164-akrowej przestrzeni. Trze­
ba jednak do tego wielu rąk do 
pracy, “trochę pieniędzy”, no i 
energicznego kierownictwa dla 
dopilnowania wszystkich spraw.

Tu trzeba na pewien dłuższy i 
okres czasu zdobyć i unieruchomić 
większe fundusze na zrealizowanie 
rozbudowy. Gdy zaś będziemy — 
jak dotychczas — pracować mała 
garstką ludzi, aby spłacać zaciąg­
nięte pożyczki i dopisywać pro­
centy od pożyczek — wsz.ekie pla­
ny ulepszeń pozostaną tylko nie- j 
ziszczalnym nigdy marzeniem ...

To też czas najwyższy, aby cała 
Polonia nareszcie zrozAimiała, że' 
nadchodzi czas na obudzenie się [ 
i gremialnego przystąpienia do i 
pracy dla nas samych.

Wstępem tego niech będzie so- | 
botni (22 kwietnia) bankiet w! 
Obozie, gdzie niech się skupią [ 
wszysćy, którym dalsze istnienie i | 
rozwój Obozu leży na sercu. A.D

Inicjatywa Lucjana Markiewi­
cza. prezesa Grupy 912 ZNP. w 
celu sformowania komitetu pomo­
cy senatorowi Muskiemu w nad­
chodzącej kampanii prawyborczej 
w stanie Indiana, wydaje już po­
myślne rezultaty. Zorganizowany 
komitet odbywa swe posiedzenia 
w każdy poniedziałek, o godz. 7' 
wieczorem w sali konferencyjnej 
Ojców Salwatorianów, 5755 Penn 
uŁ w Gary, Wszyscy, bez względu ' 
na przynależność partyjną, mogą 
dołożyć się, by zapewnić nomina­
cję partii demokratycznej na Pre­
zydenta Stanów Zjednoczonych 
sen. Muskiemu.

“Nie ograniczajmy się tylko do 
swoich — podkreślił Lucjan Mar­
kiewicz — sięgnijmy poza obręb 
Polonii i gdzie tylko nadarzy się 
okazja reklamujmy kandydaturę 
Muskiego, jako tego jedynego li­
dera. który potrafi zjednoczyć 
wszystkie odcienia partyjne.”

Działalność Polonii stanowi 
pierwszy od dłuższego czasu, spon­
taniczny odruch obywateli pol­
skiego pochodzenia, którzy już 
gremialnie spieszą z pomocą fi­
nansową i potrzebną reklamą kan­
dydatury senatora Muskiego.

W czasie ostatniego posiedzenia 
Klubu Białego Orła w Indiana 
Harbor, wiceprezes tego Klubu 
Władysław Raczkowski, b. szef 
Policji m. East Cihcago, a obec­
nie jeden z Szefów Probacyjnych 
Sądu Kryminalnego w Crown 
Point, przyniósł z sobą pudło świe­
żych cygar. Każdy ciekawy był, 
co też to za okazja? Z wielką przy­
jemnością dowiedzieliśmy się, że 
“nasz Władek” został dziadkiem i 
to po raz pierwszy. Państwo Mi- 
chałostwo Liśaińscy ogłosili przy­
bycie na świat ich syna Christian 
Patrick w dniu 17 marca 1972 r., 
w szpitalu Generalnym Stradford, 
w dzielnicy Ontario, w Kanadzie. 
Dumny ojciec, Michał, jest za­
trudniony przez “Stradford Festi­
val Theater”. Matka jest córką 
Władysławostwa Raczkowskich, 
zam. 4302 Hidalgo Lane w East 
Chicago — Camille. Ze strony ojca 
dumnymi dziadkami są Andrzejo- 
stwo Liścińscy z pod 1434 War­
wick ul., w Whiting. Najbardziej 
zaś dumną jest dobrze całej Polo­
nii znana prababka Maria Racz­
kowska, zam. 3834 Pułaski ul., w 
Indiana Harbor.

Nowo narodzony Christian Pa­
trick ważył 8 funtów i 5 uncji. 
Ze strony ojca dumnymi pradziad­
kami zostali pp. George Liścińscy, 
z 1618 Lake ul., Whiting. Młodzi 
rodzice mieszkają w Kanadzie: 228 
Kemp Crescent, apt. 19, Stradford, 
Ontario Canada. Państwu Liscin- 
sikm szczerze gratulujemy, podo.- 
bnie jak i dumnym dziadkom, pp. 
Raczkowskim i pp. Liscinskhn.

“Cavalier Inn” w Hammond, 
gdzie właścicielami są Władysła- 
wostwo Kasprzyccy, pojawiła się 
gromada “dobrych kostumerów”, i 
aby zabawić się wspólnie w gro­
nie dobranym. I tu rej wodził 
Władysław Raczkowski. On bo­
wiem zorganizował t.zw. “Imieni­
ny Club’, którego członkowie u-'

W Programie — Parada, Nabożeństwo 
i Akademia Pod Egidą KPA

brani byli w barwy polskie, biało- 
czerwone, celem zaś było “wyj­
ście sobie do Władka” aby uczcić 
wszystkich Józefów. Jak to mówią 
popularnie “chodź kolego na jed­
nego” i to właśnie jest celem 
tego Klubu. Charakterystycznym 
jest że pan Raczkowski potrafi 
zgromadzić około 20 wiernych 
członków tego Klubu, którzy ba­
wią się w “Polskich Gospodach”.

W czasie ostatniego posiedzenia 
Komitetu Bankietu Stow. Obozu 
ZNP stanu Indiana, w sobotę, 15 
kwietnia z wielką przyjemnością 
obecni przyjęli powiadomienie Ta­
deusza Wachel że nowym człon­
kiem Stowarzyszenia będzie nasz 
rodak Józef Marszałek, który w 
czasie programu bankietowego tv 
sobotę, 22 kwietnia wręczy udział 
100-dolarowy na ręce prezeski 
Niepokój. Józef A. Marszałek kan­
dyduje na skromny urząd pre- 
cynktowego komitymana z ramie­
nia partii demokratycznej w II 
Precynkcie m. East Chicago (Nu­
mer 47-A). Popierajmy tych, któ­
rzy nas popierają.

Każda polska rodzina rejonu 
Calumet powinna przybyć w nad­
chodząca sobotę, 22 kwietnia, na 
doroczny dochodowy Bankiet i Bal 
Stowarzyszenia Obozu ZNP stanu 
Indiana, na teren obozowy, do­
kładnie 3 mile na południe od 
krzyżówki dróg 30 i 51. Jest to 
impreza godna poparcia ze strony 
całej naszej Polonii. Obóz jest 
nam bardzo potrzebny jest to bo­
wiem jedyne miejsce, gdzie w po­
rze letniej i teraz nawet, i w porze 
zimowej można spędzić kilka mi­
łych chwil, zdała od fabryk, na i 
czystym powietrzu jak to mówią, 
na łonie natury. Obóz wymaga 
wielkich finansów aby można o- 
perować. Bankiet jest tylko pierw­
szą imprezą, w celach zarobko­
wych, aby zasilić potrzebująca 
kasę obozową. Jest wielu dziel­
nych patriotów-pracowników obo­
zowych potrzeba nam jednak zro­
zumienia i poparcia ze strony1 
każdej polskiej rodziny, całej Po­
lonii stanu Indiana.

Niech w nadchodzącą sobotę. W 
każdej rodzinie odezwie się głos: 
Chodźmy wszyscy, jak jeden do 
Obozu, aby dopomóc naprawdę 
szlachetnym celom, ludziom któ­
rzy chcą coś mieć dla naszej Po­
lonii. Bilety na Bankiet będzie 
można nabyć przy wejściu. Ci 
zaś. którzy nie mogą brać udziału, 
w Bankiecie, mogą przybyć póź­
niej na potańcówkę, która potrwa 
do późnej nocy. W imieniu Za­
rządu prezeska Zofia Niepokój, 
w imieniu zaś Komitetu Wyko­
nawczego przewodniczący Tade­
usz Wachel serdecznie proszą całą 
Polonię o jak najgremialniejsze 
poparcie Bankietu i Balu, w sobo­
tę, 22-go kwietnia.

W sobotę, 25-go marca br. w 
lokalu klubowym Białego Orła, 
dzięki staraniom członków zarzą­
du, odbył się skromny wieczorek 
pożegnalny tzw. “Bon-Voyage 
Party” dla naszego kolegi, Boles­
ława Kądziela. Wieczorek był bar­
dzo udanym, zebrani spędzili wie­
czorek mile i serdecznie. Zarząd 
klubu, jest niewymownie wdzięcz­
ny całemu Klubowi “Woodrow 
Wilson’ z Whiting za tak gremial­
ny udział, podobnie jak i Klubowi 
Strzelców Pułaskiego, który poraź 
pierwszy zaszczycił Klub Białego 
Orła swoim udziałem. Naturalnie, 
byli członkowie z rodzinami, byli 
też wszyscy prawie urzędnicy klu­
bowi i ich rodziny. Panu Kądziela 
życzymy “szczęśliwej podróży” do 
Polski i zpowrotem. Bardzo miłą 
niespodziankę sprawił gospodarz 
klubu, pan “Jay” Swender, który 
zakupił bogato udekorowany tort 
na' ten wieczorek, ilustrujący wy­
jazd i przyjazd “naszego Bolka” 
Kądziela.

Posiedzenie Gminy 49 ZNP z 
Hammond odbędzie się W niedzie­
lę, dnia 23-go kwietnia br. o go­
dzinie 2-ej po poł. w górnej salce 
posiedzeń, w lokalu Placówki nr. 
40 SWAP, przy 241-43 Gostlin u- 
licy. w North Hammond. W po- 
siedzeniu weźmie udział komisarz 
Okręgu XV ZNP, pan Tadeusz 
Wachel, to też zarząd z prezesem 
Władysławem Zygmuntem na cze­
le, prosi całą delegaturę o jaknaj- 
liczniejszy udział. Obecną będzie 
Komisarka Wydziału Kobiet O- 
kręgu XV ZNP Maria Drewno. Ze 
względu na ważność tego posie­
dzenia, udział delegatek oraz de­
legatów jest obowiązkowy.

Sprawa “Parku Pułaskiego” w ; 
mieście Hammond będzie oddana 
ponownie pod głosowanie radzie 
miejskiej. Przewodniczący komi­
tetu Władek Kasprzycki, prezes 
Klubu Pałaskiego Bill Napiwocki 
i sekr. miejscowej unii pracowni­
ków fabrycznych Zenon Wiecin- 
ski odbyli ostatnio w tej sprawie 
konferencję z mayorem Klenem.

Do Federacji Polskich Organi­
zacji miasta Hammond, zrzesza- i 
jącej 23 stowarzyszenia polonijne j 
z Hammond, przystąpił ostatnio | 
Klub Pułaskiego, którego preze-

Polonia w stanie Indiana uczci 
rocznicę Konstytucji Trzecio-Ma- 
jowej dzięki inicjatywie Wydzia­
łu Kongresu Polonii Amerykańs­
kiej, którego prezesem jest wybra­
ny ponownie szczery patriota i e- 
nergiczny pracownik na niwie spo­
łecznej p. Tomasz Sech.

Program Obchodu w East Chica­
go, Indiana, w niedzielę, dnia 30go 
kwietnia, rb. jest już w końcowej 
fazie przygotowania.

Zarząd Wydziału KPA na stan 
Indiana pragnie zakomunikować, 
iż głównym mówcą Akademii bę­
dzie prezes Kongresu Polonii A- 
merykańskiej mec. Alojzy Mazew- 
ski, którego referat W języku an­
gielskim odzwierciedli demokra­
tyczną wolę ludu polskiego w o- 
kresie światowych rządów mocar­
stwowych. Jego Eks. ks. biskup 
Andrzej Gru tka z diecezji Gary 
bedzie uczestniczył w programie 
Akademii i wygłosi inwokację.

Na zaproszenie Wydziału Stano­
wego KPA przychylne odpowiedzi 
nadesłali również: magistrat pra­
wa z Chicago p. Kazimierz Sad- 
linski, który przemówi w języku 
polskim; krajowej sławy Chór 
Chopina z Gary, który upiększy 
program wiązanką pełnych patrio­
tyzmu pieśni; utalentowana śpie­
waczka Ewelina Tolpa-Lisek przy 
akompani amende fortepianowym 
Lindy Krzyżewskiej; uczennica 
Wyższej Szkoły z Hobart Maryla 
Liszewska z deklamacją o Kon­
stytucji Trzecio-Majowej- mayor 
miasta East Chicago Robert Pas- 
trick z przemówieniem powital­
nym, oraz przedstawiciele władz

Pragnę powiadomić wszystkie 
Członkinie oraz Członków Komite­
tu Bankietu i Balu Stowarzysze­
nia Obozu ZNP na stan Indiana, 
jakie odbędą się w spbotę, dnia 22 
kwietnia, br,, na terenie Obozo­
wym ,że bardzo ważne, ostatnie 
posiedzenie całego Komitetu od­
będzie się w piątek, dnia 24-go 
marca, o godzinie 7-ej wieczorem, 
w Centrum Polsko-Amerykańskim

Drodzy Rodacy!

W związku ■ z nadchodzącym 
świętem 3 Maja zapraszamy całą 
naszą Polonię do wzięcia gremial­
nego udziału w wielkiej dorocznej 
manifestacji narodowej, która od­
będzie się w niedzielę 30 kwietnia 
w parafii św. Stanisława w East 
Chicago, Indiana.

Obchód rozpocznie się dzięk­
czynnym nabożeństwem w kościele 
św. Stanisława i specjalnym ka­
zaniem o godzinie 2-ej po połu­
dniu. Po nabożeństwie o godzinie 
3-ej nastąpi dalsza część programu 
w dużej sali parafialnej przy 4930 
Indianapolis Blvd, w East Chica­
go.

Do licznego udziału w obcho­
dzie 3 maja zapraszamy wszystkie

At Large Organizatorka, ZNP, 
Genia Gunther urządza członkom 
ZNP w Okręgach Nr. 4, 5, 6 wy­
cieczkę do Polski, możliwie jak 
najtańszym kosztem, na okres trzy 
tygodniowy, od 9-go lipca do 30-go 
lipca. Koszt przelotu z Ph-iladełphii 
do Warszawy i z powrotem wynosi

sem jest Bill Napiwocki. a sekre­
tarzem Staś Kocel. W ubiegłą 
środę Federacja sponsorowała 
“Wieczór Kandydatów na Urzę­
dy Publiczne,” w czasie którego 
ponad 20 kandydatów przema­
wiało do delegatów i delegatek 
Federacji. Fundusz Stydendialny 
Federacji został zasilony sumą 
ponad 200 dolarów.

Administracja Stow. “Dom Pol­
ski” z byłą siedzibą pnr. 1600 
Penn. ul. w Gary i później w 
Obozie, powzięła już kroki w ce­
lu zakupna własnej siedziby. Za­
sługuje to na uznanie, bo konku­
rencja pobudza ludzi do czynu i 
daje szerszemu ogółowi Polonii 
okazję do działania. W czasie 
swej długoletniej działalności w 
siedzibie pnr. 1600 Penn. delega­
ci Stow. Dom Polski byli inicja­
torami wielu obchodów i uroczy­
stości narodowych, oraz gorący­
mi zwolennikami wszystkiego te­
go co polskie ... co nasze, 
sobotę, dnia 28 kwietnia.

krajowych, stanowych, , powiato­
wych i miejskich.

W paradzie zobaczymy orkiestrę 
szkolną z par. św. Kazimierza z 
North Hammond, dziatwę szkółek 
języka polskiego z Gary, Muns­
ter i Hammond, Oddziały Ligi 
Morskiej, Placówki Weterańskie i 
Korpusy Pomocnicze Pań w mun­
durach organizacyjnych, oraz sze­
roki ogół Polonii, biorący udział w 
obchodzie.

W czasie mszy św. o godz. 2 po 
poł. w kościele w. Stanisława, 
przy 1501ej i Indianapolis blvd. w 
East Chicago stosowne do uroczy­
stości trzecio-majowej kazanie wy­
głosi ojciec Kolaczak z klasztoru 
ojców Karmelitów z Munster. Do 
udziału w nabożeństwie zaprosze­
nia otrzymali też księża wszy­
stkich polskich parafii z diecezji 
Gary.

Bezwłocznie po mszy św, (oko­
ło 3-ej po poł.), zebrani w sali 
parafialnej św. Stanisława będą 
świadkami wzniosłego programu, 
wyrażającego patriotyzm i miłość 
ojczyzny Polonii poza granicami 
kraju ojczystego.

W dniu 3-go maja na ratuszach 
miast East Chicago, Hammond, 
Gary, Whiting i South Bend przy 
flagach amerykańskich powiewać 
będą również i biało-czerwone 
dzięki uprzejmości mayorów po­
wyższych miast.

(Prezes Wydz. KPA Tomasz 
Sech pragnie tą droga wyrazić 
słowa uznania pani Emilii Subar-. 
towicz, która zajmuje się uszy­
ciem polskich flag dla poszcze­
gólnych miast).

miasta Gary, przy 139-tej i Geor­
gia ulicy, w Gary.

Proszę WSZYSTKICH o udział, 
a także o rozliczenie się z Kasje­
rem. Józefem Antośikiem. z posia­
danych biletów oraz ogłoszeń do 
Pamiętnika Bankietowego.

Sprawy, związane z ostatnią 
fazą prac wszystkich Komitetów 
i Subkomitetów będą szczegółowo 
omówione na tym Posiedzeniu. 
Tadeusz Wachel, Przewodniczący.

organizacje bratniej i siostrzanej 
pomocy, organizacje weterańskie, 
kościelne, kulturalne i społeczne 
oraz młodzież szkolną.

Niech obecność całej Polonii bę­
dzie moralnym nakazem i obo­
wiązkiem patriotycznym w obcho­
dzie 3 maja w naszym wolnym 
kraju. Pamiętajmy, że nie wszyscy 
Polacy w świeeie mogą uczcić to 
święto narodowe. Ufamy, że wszy­
stkie organizacje polonijne dołożą 
wszelkich starań, aby święto ob­
chodu Konstytucji 3 Maja w tym 
roku wyborczym, tak ważnym dla 
naszej Polonii, wypadło jak naj­
okazalej.

Za Zarząd Wydziału Stanowego 
KPA na stan Indiana — Thomas 
Sech, prezes.

tylko $275.00, Prosimy o rychłe 
zgłoszenia.

Uczęstnicy wycieczki będą mieli 
do wyboru szereg wycieczek po 
Polsce, zgodnie z ich zaintereso­
waniami, oprócz odwiedzenia ro­
dzin, przyjaciół i znajomych.

Także, ci którzy obcięliby od­
wiedzić inne kraje europejskie, jak 
Austria, Czechosłowacja, Jugosła­
wia, Włochy, Szwajcaria. Francja, 
Szwecja i Dania, mogą to uczynić 
w ramach wycieczki tanim kosz­
tem.

Po szczegóły należy zwracać się 
do Geni Gunther, 1237 W. Mapie 
Avenue, Langhorne, Pennsylvania 
19047. Numer telefonu jest 215- 
757-4756.

Genia Gunther Tour To Poland 
And

Other European Countries
For

Members Of Districts Nr. 4, 5, 
and 6 PNA

Air Fare only $275.00 — Phila­
delphia to Warsaw,
Warsaw, via Paris to Philadelphia

Date: July 9 do July 30, 1972
Tours in Poland, optional
Tours in Europe, optional
Restricted to members of the 

PNA
Write: Genia Gunther. 1237 W. 

Maple Ave. Philadelphia, Pa. Tel. 
215-757-4756.

Posiedzenie Komitetu Bankietowego 
Obozu ZNP Stanu Indiana

Komunikat Wydziału Stanowego 
Kongresu P.A. w Indiana

Przygotowania Do Obchodu 
Konstytucji 3 Maja

Genia Gunther Urządza 
Wycieczkę Do Polski


